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Wychodzi c0clzier.nie o pzinie 5-ej rano. 

Polska pominie milczeniem notf1 Sowietó1v. 
. . . ,. . . 

~łoskwa przygotowuje rnemorandum o orga~izacjach antybolszewickich 
Po wielkim · krzyku. oprzytomnienie . wśród władców Rosji. 

R o k o w a n i a o t r a k ł· a t r e a s e ·.k u r a c y i n y. 
Tele1ram własny „Kuriera UdzkJ„o•. 

Ryga, 22 czerwca. 
Donoszą z Moskwy: W kołach rządo­

wych liczą się poważnie z prawdopodo­
bieństwem, że rząd polski nie o<bowie na 
drug~ notę rosyjsjcą i w ten sposób stwier 
dzi, że noty sowieckiej nie przyjął do wia­
clomości. 

Podobno w tej sprawie odbyła się kon­
ferencia między Litwinowem a naszym po 
słem Patkiem. 

Konferencja miała przebie~ bardzo spo 
lcojny i wykazała możliwość znale:iienia 
drogi do porozumienia. 

MEMORANDUM SOWIECKIE. 
Tełeitram własny „Kuriera Łódzkłero". 

Warszawa, 22 czerwca. 
Potwierdzają się wiadomości,' iż przy­

gotowy-wane jest przez komisarjat ludo­
wy spraw zagrani(!znych w Moskwie me­
morandum do rządu polskiego o działalno­
~ci rosyjskich monarchistów na terenie 
Rzeczypospolitei. Memorandum opraco­
wywane jest na podstawie materjąlów O. 
O. P. U. (wszechzwiązkowego państwo­
wego zarządu politycznego), które, jako 
dawna „czrezwyczajka", obok prowadze­
nia wywiadu wewnętrznego i walki z 
nrzeciwnikami władzy sowieckiej, zajmu­

cy Wojkowa. domagać się od rządu pol­
skiego gwarancji bezpieczeństwa dla 
przedstawiciela Sowietów w Polsce: 

· KOMUNIKAT RAKOWSKIEGO. 
Agencja Wschodnia. 

Paryż, 22 czerwca. 
Wiellde zainteresowanie wywołał w 

tutejszych kotach politycznych komuikat­
przedstawicielstwa sowieckiego w Pary­
żu, podpisany przeż Rakowskiego demen­
tujący informacje prasy francuskiej o 
przesadnych żądaniach, stawianych przez 
Związek Sowiecki wobec Polski w zwią­
zku z morderstwem Wojkowa. Jednocze­
śnie komunikat przedstawicielstwa so­
wieckiego stwierdza, iż rokowania polsko 
sowieckie o traktat reasekuracyjny zosta-

ną wznowione po powrocie min. Zaleskie­
go do WarszaVfY· 

SZTYLET W PLECY. 
Agencla Wschodnia. 

Moskwa, 22 czerwca. 
'Mimo uspakajającego tonu prasy ·so­

wieckiej, która napomyka o tem, iż wszy­
stkie dotychczas wysłane do Polski noty 
miały na celu tylko_. „doprowadzenie do 
poroźumienia", przemówie"nia przywód­
ców komunistycznych stale mówią o 
czemś wręcz przeciwnem. · · 

Podczas wygtoszone1Yo ostatnio w Wi..: 
tebsku przez 'kierownika sowieckich zwią 
zków zawodowych prremówienia padły 
zdania. komunikujące o nieuniknionej woj­
nie z sąsiadami ·oraz o konieczności czu..: 
wania i zbrojenia się Sowietów. 

SOWIETY ZNÓW ORGANIZUJĄ BAN­
DY DYWERSYJNE. 

Mińsk, 22 czerwca. 
.Na pograniczu polsko - sowieckiem u­

kazały się zorganizowane i uzbrojone ban 
dy, cieszące się całkowitą tolerancją 
władz straży granicznych sowieckich. 

Bandy zaopatrzone są w broń i zada­
niem ich jest dokonywanie wypadów dy­
wersyjnych na terytorjum polskie. 

Ba.ndy dywersyjne mają być odpowie­
dzią na zabójstwo posta Wojkowa, jako 
rzekomy protest ludności Biołarusi so· 
wieckiej. Bandy te, których ukazało się 
już kilkanaście, czyniły próby już w kilki: 
punktach wdarcia się na nasze tervtorjum 
Bandy te składają się z 20 do 30 ludzi. -
Odparte zostały jednak wszędzie prze;: 
nasz K. O. P. 

Ku naprawia parlamantaryzmu. 

Projekt zmiany ordynacji wyborczej. 
Będzie on rozwalany jutro, przez podkomisję konstytucyjną. 

Tel. wł. .. Kuriera Łódzkle10„. 
Warszawa, 22 cze•rwca. 

je się całym politycznym wywiadem za , 
granicą. Memorandum to zapowiedzane 
byto ogólnikowo w nocie p. Litwinowa z 

Członkom podkomisji konstytucyjnej 
dla spraw ordynacji wyborczej rozdany 
został nowy projekt zmiany istniejącej or­
dynacji wyborczej. Projekt będzie rQz­
watany na najbliższem posiedzeniu pod­
komisji w piątek, dnia 24 b. m. 

3) Wprowadzić do ordynacji wyboi„ 
czej nowe postanowienia treści następu­
jącej: grupy okręgów. które zgłosiły listę 
kandydatów mogą oświadczyć na 14 dni 
przed dniem wyborów. że twórzą związek 
wyborczy, a będa miały prawo jednej gru 
py oraz zgłoszenia ich będą stanowiły je-

dno zgłoszenie. Z tego prawa korzystać 
mogą 3 grupy wyborcze w jednym okrę­
gu. 

LISTA PAŃSTWOWA. 
Ogólną liczbę mandatów podnieść o ~ 

do cyfry 80 ma11datów. dnia 1 b. m. · 
Memorandum, jak słychać, ma charak­

ter ściśle informacyjny i nie można go w 
żadnym razie uważać za „trzecią notę" 
rządu sowieckiego do Polski, o czem po- ZASADY POROZUMIENIA W SPRAWIE 
przednio mówiono. REFORMY ORDYNACJI WYBORCZEJ. 

Nowa Kapituła orderu „Polska Odrodzona" 
Wacław Sieroszewski i gen. Żeligowski członkami kapituły. 

MOSKWA OCZEKUJE. 
(Agen:h Wschodnia). 

Moskwa, 22 czerwca. 
Drugie milczenie Polski, która nie u­

dzieliła żadnej, jak dotąd, odpowiedzi na 
drugą notę sowiecką, w wysokim stopniu 
denerwuje rządowe sfery sowieckie. Pa­
nuje tam powszechnie opinja, iż odpo­
wiedź przestaną zostanie do Moskwy na­
tychmiast po powrocie z Genewy ministra 
spraw zagranicznych, Zaleskiego. 

Brak odpowiedzi na drugą notę Litwi­
nowa uważać należy za krok dobrze pa­
myślany, bowiem milczeni·e Polski osłabia 
w wysokim stopniu wartość zawartych w 
nocie tej zaqutów i żądań. 

PRÓBY NAPRAWIENIA BŁĘDÓW LIT­
WINOWA. 

Ttlerram własny „Kuriera Łódzklero'". 
Berlin, 22 czerwca. 

Nacjonalistyczna niemiecka agencja 
;>rasowa Teleg-raphen - Union donosi z 
Moskwv. że rada komisarzy ludowych 
dotychczas jeszcze nie powzięta żadnej u­
chwały konkretnej w związku ze sprawo­
zdaniem Rozenholza o przebiegu procesu 
Kowcrdy. . 

Wczoraj rada komisarzy ludowych od 
" była ponownie w tej sprawie posieq~enie 
• z udziatem przybytego do Moskwy Czi-

czeritw. . 
Jak słychać, rząd moskiewski zdecy­

owanv jest i:>rzed mian~waniem n~tąp-

l) Zmniejszenie liczby posłów. 
W arszaiwa, 22 czerwca. 

\Telegram własny „Kuriera Łódzkiego"). 
Wobec upływu trzechletniej 1mdeincji 

ka.pi.tuty orderu ,.Polska Odrodzona" Pre­
zydent Rz.pHtej w najbliższych <liniach 
ipod-pisze łistę nowycii cz.toników bpi.tuty 
ord em. 

SMad inowe1 :kaipi'twly nie będlz.ie się 

wiele rÓŻlnd,t o<l siklfa.du dotychczasowe­
go. 

Kainolerzem pozostanie relrtor Kocha­
nov."Siki, a zamiast ś. p. Reymonta i gen. 
broni Olszewskiego, wejdą na członków: 
Wa.otaw Sieiroszewski i gen. Lucjan że­
iigowsiki. 

Za podstawę obliczeń ilości mandatów 
przyjąć cyfrę faktyczną głosujących w 
roku 1923. z tern, by w miarę możności 
nie zmniejszać liczby mandatów w za­
chodnich i centralnych okręgach państwa 
W stosunku do województwa Tamopol­
~iego i Stanisławowskiego i Okręg 49 
(Sambor), 51 (Lwów), 52 (Drohobycz, 
podwyższyć procent głosujących o 20 lub 
przyjąć dla tych okręgów stosunek gło­
sujących analogiczny jak w wojewódz­
twie Wołyńskiem. W wypadku przyjęcia 
pierwszej alternatywy zgodnie z oblicze­
niem posła Głąbińskiego wypadłaby licz­
ba 280 mandatów w centralnych i zachod­
nich grupach, 60 mandatów we wschod­
nich. Ogólna liczba w okręgu równałaby 
się 340, z listy państwowej 80, ogólna licz­
ba posłów 420. 

Ostatni wpólnik Kesslera pod kluczem. 
. I 

Znaleziono przy nim 96 · tysięcy złotych. 

Kat&wioo, 22 czerwca. 
Tele~ram własny „Kuriera Łódzkiego". 
Wśród dość niezwyk~ych okoliczrno­

ści doestal się w iręce :poliicji osta.tnii ze 
si.;rawców milionowej badzieży w urzę­
dzie po·etztowym w Kir6lews'klej ttucie. -

Z"BEZPIECZENIE MANDA TóW POL- N12.zwis'ko iak również szczegMy, do1ty-
l'ł. czą.ce jego osoby, w interesie dalszego 

SKICH NA WSCHODZIE. śltd.ztwa, trzyrmwe są narazii.e w śds•łej 
Przyjąć zasadę wielkich okręgów rów tajemnicy. 

nych województwu, a szczególnie złączyć Aresztowanie o<lby:ło się w oko.Jiczno-
. okręgi. 49 i 51 w jeden okręg z liczbą 8 śc'ach nastę.pu1ących: 
mandatów, okręg 52 i 53 w jeden z, liczbą · W ostatnich dniach do urzędu .palicyj-
9 mandatów, okręg 54 i 55 w jeden z 12 one;.~ w WJ.elkim Dobnzy:niu na $ląsku 0-
mandatami. Okręg 56. 57 i 58 w jeden z pr.Js'kim zgl-0si·t s~ę .iiakiś osobnik z pro.śbą 

. Ii_czbą ·10 mandatów. Okręg 59 i 60 z licz- o prolon:g-atę zezwoqe·nfa ' na pobyt. Oś­
bą 8 mandatów, okręg 61 - 62 z liczbą 9 wiR<lczył on, że l]).rzyJe·cha~ na Slą!Sik nie• 
nnmdatów. Przy szczególnem <;>pracowa- mieckl • z ·Króle\\•skie.i ttuty .l(];a mlop, jed­
nio podziału okręgów należy przeprowa- \ m·1kże z .p-0wodu ch-0roby zmuszony jest 
dzić nowe rozgraniczenia, J)Odykto..,ane przez ·pewien ozas pozostać jeszcze na 
wzglę~ami komunłkacyJtiemi. miejscu. Nagla ta choroba wywofała 111. 

. ' 

władz miejscowych :pewne podejrzenie 
co do osoby petenta, na ik'l:órego już przed­
fom zwrócono uwagę z ipowodu niezbyt 
~yiraźnego zachnw.a..niia się. 

Zawiadomio1110 więc polskie władze 
śledcze, które wysfia.Jy do Ddbrzynia u­
r.z<;dniika ipoli.c1ji kry1mi1nailinej. Urzędnik 
tein przy ipomocy wtadz miejscoiwych ry4 

c.Mo zdemaskowa1t podejrzanego jako 
wspólnika Kessilera. ' 

P.rzy dalszych badani1aoh stwierdzono. 
że areszitowany o·trzvma·ł od Kesslera 100 
tys. zt z.a milcze1nie. Z .pieniędiz,y łych 
zdą:żyt wydać 5 tys. ził. a resztę lj. 95 ~ys. 
z.t. zdota1110 mu odebrać. 

W ten sposób ostatni wS:pómik ztłod..ziej 
*le.i szajki Kesslera z,rmJa,zf się ipod lclu­
cz€:m. 
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Purpura wielkości na lala~h Wisły. 
Prochy Słowackiego· · w drodze ku stolicy 

wiezie statek „Mickiewicz". 
Polsb AttencJa Teleitraflcrma. 

Tczew. 22 czerwca. 
Dz.fsiaj od samego ra.na poczęty się 

gromadzić w porci'e tcz.ewskiiim J.icz.ne rzie 
sze pulbl!azności w oczekiwainiu na sta­
tek „Mickiewicz". wiozący trumnę z pro­
ch&mi SłoWackiegO. Przystań Warszaw­
skiego Tow. Żeglugi udieil<orow.aino boga­
to z,iieleinią ·i sztaindaraimi. Obok przysiariJ 
11~t.awiono pod namiot-em ortairz podowy. 
Wzdluż wybrzeża dąginąf się dlfiugJ, siznu:r 
2· eh szwadr.o.nów 2 p. szwoleżerów, pod 
dowództw.em włik. Zaipolskiego, z o-nlde­
słrą o.raz licz.ne dele.gacj'e ze sztandarami 
i wleńocami. Okofo godz. 8-e.i ramo miej­
scowy komi'tet przyjęai!a prochów sro­
W<l'Ckiego, 1ze sta.rostą tczewskim, p. Dyf 
k:ewiczem na cz.ele, wyjecha.:! na staitiku 
'' :ślainym „Tczew" na spot'kanle stiatf1ku 
„Mickiewicz". Puinktua1lnoie o godz. 9-eij 
re: no podJ}!yna:t statek .. Micikiewicz" do 
i; r·111astu. cskortow.ainy prze·z statek 
„Tc7.c w". W tej samej chwril!'i ze wszysl­
'.\:'ch lokomotyw, z.najdująicych się rua sna­
cii w Tazewi<! oraz ze staiików, sfojącvch 
\Y porcie tczewskim, przybra111ych w ban 
dn}e. odczwa1ty się syreny, a orildestra 
szwoleżerów odegrafa hynm narodo,wy. 
Ws_zystkic zaś sM'a11dary pochy!iily się na 
zr a•k czci .przed ZJfO·iooemi na staitku pro­
chr,mi Wieszcza. Na polk·f.adzJe sba'tku 111a 
wysok1m katafalku. ustawiona byil!a tru­
mna z prochami SfoW1acikiego, z.asypaina 
·J, feńcamf i żywem kwieciem. Obolk kafa 
fo}ku o.fo.nęiły czfory z1nicze w o,giromnych 
urr..ach. Doko1ła tirunmy .petnm sitrari hoITTO­
rcwą: pluto.n marynarki wojeooej, 4-ej 
sokoli ; 4~eJ szeregowcy ,poHo.H pa1ńsfwo­
weJ. Po ode,g-rnniu hyirnnu na.rodowe.go, 
miejscowy proboszcz. ks. Kupczyński, o:d­
pra wi.t mszę świętą. W czas.fe Podniesie 
nia wo.isiko spreze.nto1w.ruto broń. Po !Za­
kcńczeni•u naibożeństwa ks. Kup-czyński 
uda1f się na pokład statku l o<lprawi1 e­
gzekwie ·przy trnmni.e Wieszczra, 'J)Oczem 

deleg.aic}e siklad,a.fy wieńce. P.rzepłęilrny 
srebrny wdenwc ze sfot.adek dohrowol­
inyc:h, zlo:żyfo miasto Tozew. Dalej zto­
iy~. i wieńca: <l0twódzfwo 2 :p. szwoleże­
rów, olkoLicmfu ziemiamiie, sziko·ly i orga­
nizacJc zawodowe i s'P'Q!leczne, okołkzne 
gminy f t. d. Raz jesizcz,e ipoohyilJ1łv się w 
hoJ<lz.ie sztiaridia..ry or.gan.izacyJ, ,po1cze.rn­
;pu1!1lktua1Ini1e o godz. 10 m. 15 s1a1ie'k „Mk­
kiewicz" iruszyil w dalszą drogę, że,gmooy 
mairszem żail'o'bnym Ohopnlna, odegir.amyim 
iprz:ez OJ'lk.iestrę 2 p. sz:W10łeż:erów . . 

W O R U D Z J A. D Z U. 
Oradzią.:z, 22 czerwca. 

Dzisiejszy przyjazd sta1t1k1u, wiozące­
go prochy Juldt.t:Szia Stowiadkiiego, zamfe­
ni'f się w pfelroa i pOdniosłą manifestację 
ludn<>ścl POmC!rlza na cześć wies7.cza. 
Podkreślić 11.ailieży z uznamłem, że poimfuno 
ulewnego deszczu, który pada•t przez. całe 
. przedpofod1nie, ipo ohu stiroinia1ch W·is1ły w 
mie1Jscowośoia·ch, ,gid.zie stalek nie z.artirzy­
mywiail' s-ię, zg.roma.dfz'iity się lkzne !l"Ztesze 
ludn'oś<:ti oikoJkZ1ne1j, orgainiz.acje ze s:ttam­
d.&Jramł i o'fkiestrami oraz dziatwa sZlko[na 

Punktuiaij1nie o godz.inie 10 min. 15 rnno 
s""31tek „Miakiiewticz" wyruszy;! 1z Tczewa. 
Prochom wiesocza fowairzyiszą defogiad 
k{)'t11lilfietu s"foteczmego rp~ik. Artu'r Oppma1nin 
Or-Of 0+rnz Jan Lechoń. jciik ·rów:nież ko­
mando.r Antonowicz, jako komisa.rz rzą­
dowy. 

W Cmiiewle W1zd1tuiż brzegu Wis•ty usfa 
~;fono bafailjicr11y piechoty z o!l"lkiestir:ami. 
P.rzyby.t równieii tfam ludiności z wieńca­
mi. przieds'tawń'Ciele w~adz miejscowych i 
t. d. W chwMł przejazdu statiku, który 
zw<Jl'Ili·t .n~eco bie.gu, wojsko s.pir•ezeintowia 
to broń , o~iesnra odegraJła hymn na1rodo­
wv, :pocz:ertn ooisltąp.i<ty lrzy honor-0we wy 
S'futzałty armafole oraz trzy.kro<tna salwa 
odd z.ia;tó w P"i ec:hol"v. 

Na dwo.rcu iJmlejowym pod Opale­
niem udekorowanym eimMeana'tia.mi na.ro-

' 
dowemi i ~ielenła., zg,romadzVa się tiu-
dr ość z c.ait.e,J okolicy, 'Grtóra ll'Lie bacząc ina 
ulewny des2JCZ wzyibyJ'lł! pozdirowJć a;YrO· 
C!hy w.iieszoza. 

W Nowem 1przyibiJtiai do stafilru ilódt z 
de•leg-.afam1i to•wairzystrwia ,powstań•ców ii 
wojaików, którzy imieniem fodamśd skit.a­
da1a. wieniec m ttirumnli!e. W chiw.fil.1 :prze­
jazdu s'tat>ku wśród bicia dziwonów ko·­
ście.lnyich WSZYS•CY Dd'klr~1ą g1torwy, or­
ikiestra zaś gra hymn „Jeswze 'Pdlsika nie 
zgi,nęifia". 

W międzyiczasie matjl()\- iKomiqowdcz 
wyg-fosit do zer'br'all'lej w 'k.a1ocie za~ogli 
sfatflm przemówienie o Sf()IWac.'kiittn. 

W Grudziądzu zgiromadz.fty się wZ<Wu~ 
b.rzeg-u Wls·łY n1eprzejirza111e ~łillltt1y pwb11-
czmości. Przied wy'budowiamą srpe·cia.linie 
ł oz1cio1bn1e przybraną iprzysti<mią, stainęity 
w szytk•u ro1zwjnięlym oddzlaly wojskowe 
ze szfandair:ami i orildestrami. Daiki usfa­
wi~y S'ię s·towarzysze1J1la s·poiłecwe, on-gai­
n:z.atje i JPUb1iczttio.ść. W·śr6d gifęboklilej cl 
s-zy statteik dobU do przysfanii. 

W tei .chwicr-i o<ldz.iaily 1pioohroły o<lda,_ 
ty frzyikro'tną salwę homorową, poozem or 
kiesfira odeg-r.a•f.a. hymn naroclo1wy. 

Na poddad statku weszli przedsfawi­
cieiJe duohowieńs'fwa, ce!l.e1111 -OdipratWienia 
modf.6w. J)O·czem or.ezyden't miasta, wio­
dek wraz z dowódcą 16-ei dyw.izj,j plecho 
iy plik. Raoehmisnmldem zitożyit wie111iec od 
spof eczeńshva i gam1izoinu grudziąidizkiego 
Orlklieislry odegra1ty 'hymn „Boże coś Po1-
skę". 

Na sfa'fek dopuszczaino lk:ol~iino dellegia 
cje z wieńoami oraz publkzność. 

Podkreślić nałeży, że do Orud~ądza 
mzybyJ! l!'ów,niei delegaci Pofan<ów z 
Pms wschodiniclJ., k'tónzy z.tożyili wleniec 
ina fmmn1e. 

St!aite1k „Mickliewkz" pozosta1e w Gru 
dziadZJU do godz.lny 3 w nocy, poczem o­
dcj<lz,ie w da1lszą drogę do Torunia. 

--::::--

Krwawq Kreml Ra wulkanie„ 
Ruch antybolszewicki płomieniem obejmuje Rosję. 

Opozycja w łonie R. K. P. wzrasta. • 

Arenc:da Wscliodma. 
Moskwa, 22 czerwca. 

Wpływy opozycji w łonie R. K. P. wzra 
stają z dnia na dzień, a wraz z tern osobi­
sta niechęć do Stalina. który uprawia po­
litykę umacniającą jego wpływy na tere-
nie „p0litbiura''. • 

Najpopularniejszym przywódcą opozy­
cji Jest obecnie Trocki. Zachowulę on jed­
nak zupełne milczenie. Zinowiew, Jeden z 
najznakomitszych przywódców opozycji, 
stracił ostatnio wiele na znaczeniu i poza 
grupą swych zagorzałych zwolenników 
nie posiada wśród szerszych mas sympa­
t}ł. 

IRREDENTA. 
(Agencfa Wschodnia). 

Moskwa, 22 czerwca. 
Ruch powstańczy w okolicach położo­

!lych zdala od centrum kraju, rozwija się 
zwolna, lecz stale. Ostatnio w miejscowoś 
ciach górskich( szczególnie w Gruzji, roz­
winat się silnie ruch partyzancki. 

W związku z wiadomościami, które na 
deszly z Tyflisu i Erywania, delegowano 
do kraju Zakaukaskiego osławionego 
3udiennego, aby tam „zbadał" panujące o­
sta tnio stosunki. 

ŁUNY POŻARÓW NAD SOWIECKA 
UKRAINĄ. 

Telegram własny .. Kurir.ra t6dzkfcgo„. 
Wilno, 22 czerwca. 

podczas rewizji u niego znacznie]sza su­
ma pieniędzy, pochodzi od jednego z 
państw zachodnich. 

W związku z tern wykryto podobno 
szeroko rozgałęzioną na Kaukazie i w Ro­
sji południowej organizację ormiańsko -
gruzińską, której zadaniem było wywoła­
nie powstania antysowieckiego w repu­
blikach kaukaskich. 

Z Moskwy wyjechał do Tyflisu Budien 
ny, celem poczynienia odpowiednich za­
rządzeń wojskowych. GPU. tyfliska zaś 
otrzymała specjalne upoważnienia do wal 
ki z organizacjami antysowieckiemi. 

BUNT WIĘŻNIÓW POLITYCZNYCH 
W KA TO RDZE SOWIECKIEJ. 

Moskwa, 22 czerwca. 
W więzieniu sowieckiem w miejsco-

wości Penezifów na pograniczu Mana­
żurji, zbuntowało się 40 więźniów polity­
cznych, którzy po opanowaniu zbrojowni, 
przy pomocy dynamitu wysadzili w po­
wietrze mur otaczający więzienie. 

Zaalarmowane woisko otoczyło najbliż 
szą okolicę i ujęło 15 więźniów. Reszta 
zdołała uciec. 

TANIEC ŚMIERCI. 
Agencja Ws<::hodnla. 

Moskwa. 22 czerwca. 
Rozslrzeliiwanie by;łych oficerów armd·i 

aarskłetl odbvwa s·ię w d.ailszym ciągu. 
Ostatnio rozstrzelany zosta~ byiły do­

wódca jednej z armji admimla Kok1za1ka, 
Mamujew. 

-:o:--

Węgry a bezpieczeństwo Europy. 
Znamienny artykuł "Daily Mail". 

Polska Aitencia Telegrafi<::Ula. 

Budapeszt, Zł czerwca. 

!icziby 3 ii pół mmJona Wę.gir6w, żyljących 
obecnie w gran•icach .pańisfflw sąslad'Uiią­

cy1oh z W ę,grami, :przesz.to 2 ml!ljo11v mo­
gfoby •Przyitączyć sf ę z po'Wlt'o:fem do 
•Pańis1fw.a węg-ierskf ego, bez zagrożenia r6-
w1t1owagi pomiędzy ,pań•śfwami środlkowej 

f'UJI'Olpy. 

Cenne odkrycill w wieży 
kościoła Mariackiego. 

Monety i dokumenty z XVi! 
XVIII I XIX stuleci. ' 
Teł. własny „Kur. Ł.ódzlctego". 

Kraków, 22 czerwca. 
On1egdaj doko111a1110 zdjęcia w niższej 

wjeży kościofa Mairjackfeg<> gasłlki, w któ.. 
rej znalleziooo ipuszikę miedziooą, zawle. 
iraiąocą szereg cenny~h rzeczy, mianowi. 
cle monet st.airych, ika!Leindarzy ;politycz· 
nyclh oraz odp1sy aktów z roku 1624 
1662, 1737, 1768 i 1822, sporządzo111ych 
z ok.aiz:ji usilruit·eazin•i.am:fa napraw wieży, 
Ró\Vlllież znaUiez.lono meda~ pamiąitkowv, 
wiybilfy w iroku 18.33 na cześć !komisarŻ} 
państw z.a1boirczyoh protektorów Rzeczy. 
IPOSIP01Mej lk:.rafimw.skiej. Z doikumenitu wy 
nilkia, że heił'm wJeży nliższej od 300 lat 
nl·e b}llt :proddaw.anv gimnt0W1I1.ej reiperacji, 

Ohydn<J świątokradztwa 
w Dzikowie. 

Z obrazu Matki Boskiej skr1i 
dzlono koronę wartości 

40.000 złotych • 
Tel. włas·ny „Kur. Łódzkiego". 

Lwów. 22 ozerwca. 
W nocy z 20 na 21 b. rn. po.petiniona 

zasila.fa w kościele O. Domiinik.a11ów w 
Dz.ilkowie k-0ło Taanoibrzega. ohydna zbr11 
dnia świętokradztwa. Nleznatt'li sprawCJ 
skradli z obrazu Matki. BOSlcie:i koronę 
złotą, wysadzaną kamieniami. w~ 
40.000 zł. $więtoikradiztwo wywotaił'o o­
burzenie w oałem mieście. 

I 
Szkodliwy zamąt. 

Rezolucja 12-go zjazdu dele• 
gatów przemysłu budowlan• 

go w Gdyni. 
PeWca An11cJa Telerra~ZłHI. 

Warszawa. 22 czerwca. 
Obradująicy w Qdyin'i z}.a:zd delegatów 

przemystu budowla111ego nadesla!t 11a ręct 
a>. wicepremiera Bart'la depeszę nasfępu· 
!iąicei 't>reści: 

„12-ty Z\iatz.d dclega"\ów ~~'U!JtttY'Slffi bu 
dowiooego w Gdynd, rozp<>zttlaliąc SI>ra 
ipolityki robotihiczeJ, ma zaszczyt pros! 
ipana wicepremjera, jako lderownl 
Sfpraiw namrv gospOdairczej, o in'f erwenc· 
rządu w spriarwie ruj1n1lJące.g-o przem 
&t>ra~ku budowda1.1ego w Wairsiiawie 
zwróceiruie uwagi na szereg stra:łków dzi 
nlirowych, w;pr·owadz.a1ącycli w pero 
sezoo.le budwfanym ziamęrt wysoce szk 
dlliiwv spof,ecz.nJe. 

Prezydjuim de1lega.C:ji w Wairszawle u· 
'J)OWainione jest przez zjt,a.zd do ifO?ipaiflrzt 

nia ca·tości zagadnień rohomiczyoh w pafi 
stwie i prosi o pozwoJeni.e ~:mze.dsta:wiieci 
ich 'J)lainu w.icepremjerowi." 

\.\lódz monarchistów· 
rosyjskich . 

w. ks. Mikołaj Mikołajewicz 
zaniemógł. 

:el. własny „Kur. Łódzkiego". · 

Paryż, 22 czerwca. 

Zarrnieszika1fy w zannku Choig.ny w okn 
licach Paryża b. ~łó\vmo.cfowodzą:cy armp 
rosyjskiej pod.czas wo.iITTY światowej, wiei 
kl !książę Miiko.ta1 Mllko~iajewJcz zanie-
rnóg.f. • 

Le!KMze skonstalomi.H wielkie osłab:e 
nie z powodu wycieńczenia pracą, której 
Wtiel'kl ksiąiżę &ię oddawar jalko przewód· 
c1 rosyjskiego ruchu n.aaodowego na emi­
~.acji. Zamle!SIZ1kały w Brukseli genera! 
Wiriam:gieil wezwany zosfat ,przez otocze· 
111ie w. ks. MiikOltaija Milk:oła~wiczia do Pa· 
ryiźa. 

\.\! wqtlei lodzi żaglow~i 
przepłynął przez Atlantyk. 

Według obliczeń' urzędu asekuracwj­
.1e~o w Charkowie, na Ukrainie sowi~c­
ktej \v· okręgu dniepropietrowskim "'!' ~1ą­
gu 4 ostatnich miesięcy było 338. pozarow:. 

Nieznani spr a wcy i)odpalah bu dyn kr, 
w którvch mieściły się urzędy i instytu­
cje so\v~eckie. 

Jaik donosi wę.gierskie- b.iuro korespon 
dei!leyjne w Loindynie, w „Dal1ly Maił" u­
kaz.a~ się a:r:tyil{uit p. 'f. ,,Udziele11~e Wę­
girom nafożnego mie}sca-ofo bezpieczeń­
slwo :Europy środkowej". 

Arly.ku1t pióra .tor<la Ro~hemer, wb­
ściciefa trustu wyidaiWITTicze,go „Dai1ly 
MaH", S'rwlie1rd1za, że sle<lmioletnie do­
śwoiadczeinie czyn1i dfa każdeg-o ja~ną ko­
niecz.oność rewjzji traktatu w T.riianom. __ 

Tel. własny „Kur. Łód~ego". 

Londyn, 22 czerwca. 
Dla izrealizowania: fogo ip'osTufatu .po. >a: 

wiilttien się odbyć - z.da•niem do:rda? Rorthe­
me>ra - 'P~·ebiscyit ,pod konlfrolą Sfa'tlów 
Zjedino•czomych nraz i,nny.oh iniezai11foreso 
wanych .państw. Wobec g:roźby wojny 

Do poritu w Plyimouth z.aiw,inęla wczo 
irai n.iewMka łódź żia!l!low.a, na kt6rej 63 
1etrni kapitan ma1rynaJ1ki 'aing-ielskiej, To­
masz Drake przebyt ca1ty A:tilantyk. 

SPRZYSJF:ŻENIE PRZECIWSOWIEC­
KIE NA KAUKAZIE. 

Tele:ram własny „Kuriera Łódzkieito''. 
:Ryga, 22 czerwca. 

Z Tyflisu donoszą: Władze sowieckie 
tłresztowały niejakiego Karziladze, który 

. rrekomo przyznać się mial, iż znaleziona; 

Zdaniem autora a·rfy:ku1tu, byfoby lo 
•kcrzY'S<tn.em w pierwszym rzędzie <lila 
,pańsitw małej enfon~v. jako tych, które ze1 
w:z.glę.du na swój stosunek do f.nnycli 
p2ństw .po-wi1nny dąiyć do dobirych sto­
suinków :z Węgrami. 

Dał.ej lord Rol!he.m« ~ie:rdz), ~ z. 

z~ stronv Sowiietów p-0ikói w Ell!ropie jest 
elfa Angl!ii bez.pośrednio interesującą iko-
niecZJnośdą. 

Popierajcie 
&rze..m.vsł kraio_w31-

Wypłyną~ on IZ miejscnwości Ch:i-rle· 
stnne w stiainie Kairo1'ina Południowa 1 lJQ­
m4mo burz i iprziedwinych wichrów, P'O 5 · 
dniach dot.ad szczęSliwie do mzegów 
'A.1Tig1iji. 
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W ahadlo ·parlamentarne. 
Łódź, 22 czerwca. 

Zawi<>dły nadzieje na pewną pOprawe 
stosunków miedzy Sejmem a Rządem, na 
wYOOlezienie iakoweg<>ś mOdus vivend~ 
normalnej współpracy władzy ustawo­
dawczej z wy,konawczą. Było to zresz­
tą do przewidzenia, a odnośne nadzieje 
miały słabe horoskopy realizacji. Wew­
nątrz parlamentu nastąpiły w ostatnich 
czasach przesunięcia, zwiększające zna­
cmie nastrOłe opozycyjne. Na lewicy 
atmosfera stałe się coraz ozięblejsza, Je­
śli nie wręcz wroga wobec pOsunieć rzą­
dowych. Znamienny wyraz temu stano­
wisku dały przed kilku tygOdniamł uch­
wały rady naczelnej P. P. S., które sze­
roko omawialiśmy na tem miejscu. I 
„ Wyzwolenie" zaczyna nieco zmleniać 

or~entac;ę. Jak było do , przewidzenia. 
stronnictwa lewicowe, których jedynym 
ŻJ'wiołem fest i musi być demag<>,da <>raz 
Ob!;frukcia, nie mOgły służyć za op<>ke 
dl~ rządu, nłe m~ły dać trwlszego Opar­
cia JeJto pOczynaniom państwowym. 
Straciłyby bOwiem wówczas Jedyną ra­
cie swej egzystencji. iaka przedewszyst­
kiem żeruje na nieustającej walce z ist­
lliefącym p<>rządkiem prawnym, na krań­
cowo pojmowanej „OJ>OzYcii dla 0p0zy. 
cli" i wreszcłe na Podsycanłu niezad<>wO­
łenia mas. 

Ale rząd, siłą rzeczy tracąc p<!>parcie 
i.1grupowań lewicowych, nie potrafił rów­
nocześnie nawiązać kontaktu ze stromd­
ctwami umiarkowanemi. wśród których 
jedynie mógłby znaleźć zrozumienie dla 
Wj?'adnień oaństwow o • twórczych. Nie­
stety' drOga, którą obrałv czyn.nik~ obec­
nie rząd•zace, prowadzi właśnie do roz!J.i­
cia ż.vwiołów narodowYch i do rQz.prosz-

kow:ania sił spOłeczeństwa. Ostatnie p0. 

sun!ęcla w zwiazku z wyborami samo­
rządowemi musiały rozproszyć wszelkie 
iluzje; Obóz rzad<hvy występ&w~~wsze­
dzie do najbardziej zażartej walki z IUU· 
~ami umiark<>wanemł, a hasło „saifacU" 
~tato się raczej płasl.CZykiem, przykry­
wa.iącym JM-Oń, wlrmierzoną przeciw ide­
olog.ii narodowej, Wynikiem tego nie­
orzemyśfanego a chaotyc~neg0 roz11isania 
wyborów i zużycia całej energfi na walkę 
z „endecją" fest niep<>kOjący istot.nie 
wzrost elementów radykalnych i 'wywro­
towych. Rząd zdaje się być zadowo-10. 

. -:w z podobnych rezultatów. Trudno za­
iste odgadnąć, do czego dąży. 

Utraci-wszv lewicę. a definitywnie .zra­
ziwszy sobie centrum i t>rawicę, rząd sta­
nał przy n<>we.i sesii Seimu wobec jedno­
litej, choć niejednomyślnej ~zyc]i całej 
prawie izby. Pierwsza uchwała o samo­
rozwiązalności Sejmu, będąca niejako 

... imii ... „..-„„„„„„„„mz.,..___,__ 

Dr. ERNEST MILTON 
angielski poseł w Łotwie i Estonii 
wybrany został prezydentem Komisji 

Zag~ ~'oia Saary. 

votum ·nieufności dla rządu, przeszła pra­
wie ied.n<>głośnie. Sejm uzyskał br<>ń, 

aczkolwiek samobójczą, w tej walce z 
Rządem. I dlatego problem wyborów 
wysuwa się <>becnie -na czoło zagadnień 

pOl.ityc2!nycb. Jedynie ustaleniie terminu 
WYb-Orów mo2'ł<>by dać wyjście z tej 
sk~m:pJi:k:.owanej sytuacji, jaka się wY­
twoizyła. 

Leciz tu stają wszyscy wobec dręczą­
ceł Z311;adki, Jakie m<>gą być rezultaty 
kampanii wybct'czej? Próba sił, która 
miały być wybCrv miejskie i gminne, na­
kłania raczej do przewidywań Jiesymi­
stycznych. Sądząc po dotychczasowych 
wynikach, obraz przyszłego Sejmu za­
rysowuje się, jaku izgo.f a cudaczny i nie­
zctolnv do istotnie twórczych poczynań 

zfe.pek najróżnorodniejszych elementów, 
zlepek bez okreśJQnei formy i freści. 

Dużo się mówiło o koniecznOści na­
prawy parlamentaryzmu pOlskiegO. Rze­
czywiście, dośwfadczenie dwóch kaden­
cyj dowiodło, że whie.n on ulec grunto­
wnej pri.zebudowie, ieślii ma spełniać owo­
cnie swe doniosłe zadania ustawodawcze. 
Mus.i się podnieść p0zi001 naszego Sejmu 
i musi stać się on więcej zwarty, aby 
zdolny był wytworzyć jednotłtą a trwa­
ła większość, bi-Orącą na swe barki Odpo­
wiedzalność za rządy w RzeozypOspOliteJ. 
Jeno zła wola lub podszepty ciasnego e­
~oizmu partyjniczego mogą się prtzeciw­
stawić temu poglądowi. Izba bez stałej 
wiekSZCści, bez zdecydowanej fizjogn<>mji 
poHtycmei jest tylko nieJ)O'trzebnym a na­
wet szkOdliwym balastem, clągnącym sie 
jak kula u nóg rządu i dezorientującym a 
demoralizującym fatalnie <>pinję społecz­

ną. 

Nie ulega chyba kwestii, że przepro­
wadzone według dO.fychczas<>weJ ordyna-'. 
cli wybory dadzą wyniki wprost fatalne. 
Wdelcletnie doświadczenie przemawia za 
tern dOsyć przekonywująco, aby trzeba 
było tego szerzej d°'WOdz1ć. Zatem na­
praiwa parlamentaryzmu pOlskiego może 
nastąpić Jedynie po d<>konaniu gruntow­
nej i przemyślanej refOrmy ordynacil WY• 
borczej. · 

Wśród stronnictw umiarkowanych na 
terenie Sejmu zaznacza słę c<>raiz większe 
zrozumien~e dla tej palącej konieczności 
państwowej, bez której rzucimv sie na 
niiebez.pieczne fale przypadku. Ostatniu, 
jak wiad-Onto, prowadrone są Ożywione 

rokowania w kierunku wzyskania odnoś­
nego kompromisu. Oby zo.stały one U· 

wieńczone pomyślinym rezultatem. 
Czesław GumkowskL 
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SWJTY POLITYCZrłE. 

Sytuacja polityczna w Jugoslawji. 
Rozwiązanie skupszczyny. - tłowe wybory. - Rekonstrukcja rządu. 

Biał<>2ród ,,. czenvcu. 
Dnia 15-go czerwca król pod1pisat de­

kret 0 rozwfąz.aniu skupszczy·rY. o rekon­
strukcji rządu i mfanowaniu \Vlielkich żu­
panów. 

Nowe v.·vbory od'będą sie dnia 11-go 
w.rześnia r. b .. oocz.em nowa izba zwi0la­
na zostanie na krótką sesję na<d!zwyczajną, 
która otwarta zostanie prawidopodohnie 
drnia 5-go października. Sesja ta Poświę­
cona będzie wyłączni•e załatwieniu roz­
maitych fonnal1n-0śd. tak że swe prace 
usiaiw"Oda wcze nawa skupszcz'YUlia rozPQ­
cznJie dopiero 20-go października. kiedy to 
nastą.p~ć ma otwarcie pierwsze.i sesji zwy 
cza.jnej nowowybrnnego parlamentu. 

Rozwiązania w tych dniach skupszczy­
ina wvbrnna została w lutym 1925 rnku za 
rządów koalłcii radykałów z t. zw. sanno­
d:zie\nymi demokratami Priibiczewicz:a. 
Poszczególnie stronnictwa r.eiorezentowa­
ne byly w parlamenoie tym jak następuJe: 
radykali 140 mandatów. samodzielni demo 
km.cl 22 mam.daty, chorwackle stmnni­
ctwo wlofoiańskfe (Radiczowcy) 67 man­
dat·ów, federa!fści chorwaccv 3 mandaty, 
demokraoi Dawidowicza 37 ma111datów, 
bośniiacv (musulmani) 15 mandatów. sto­
w.eńcv 20 ma<ndatów. rolni•cv serbscy 5 
mandatów l Niemcy 5 mandatów. Ogółem 
wfoc izba ta liczyła 314 p·ostów. Jest rze­
czą 0 gó111 ic zrnaną, że slmoszczvna osta­
tnio p-od wzg,lędem układu sit p01l1itycz­
nv•ch .iuż dawno nie odpov,· ladala Istotnym 
nastrojom wśród ludn-ości .iugosl0\viaf1-
skiej. Po zgo·nie wtożyciela stronnictwa 
raidykalrn•ego, Pas1icza. w str-O•nnictwi.e 
tern doszło do rozlamu, w wyniku które­
go w łonie partji radykalnej powstały 
trzy wzaijemnle zwalczające się ITTUPY. a 
mfano\vfcde centrum radykalne z byłym 
premjerem Uzuinowiczem. Maksimow.i­
czem i Sraskiczem na czele, t. w. „pasi­
crow·cy" z marszatkiem skwpszczvnv Trif 
kowlcŻem i grupa :posta Liubv Jowamoiwf­
cza. do której, między .i1nnvmi. należy rów 
ni.ei obecny prem.i,er Wuki.cz,ewicz. Brak 
jedności cechu.ie też obóz demokratyczny, 
.~dzie ścierają sf ę z sobą dwa k1ierunki. re­
prezentowane przez założyciela .partii de­
mokratyczn,ej. Daw ido,,;kz.a. z jednej i 
obecnego min1istra spraw zagran icznych, 
Ma!ni,nikowicza. z drugiej strony. 

Dalszv roz.wój wypadków politycz­
n y·ch w Jugo•sfaw.ii zależnym bedzi·e w 
pi·erws zym rzędzie od te.go. jak ulożą się 
stosunki w lonne stroin:nictwa radykalne­
go, będącego dotychczas najsilniejsze~ 
UITTUIPOwanJem J){)11ityiczn.em w królestwie 
S. tt. S. Zda.ie się być rzecza bardzo wąt­
plic\vą, by tymczasowemu prezesowl stron 
nictwa, Aci Stanojewiczowi, udało się ~v 
ostatnie.i chwi1i zjed.noczyć wszystki·e 
trzy grupy, j1akie w t<J1nie partH tei powsta 
ły po śmierci Pasd,cza. W kotach demokra 
tycznvch mówi się naw.et o tiem. że pre­
mie.i W•uczakiewicz i jego przyjaciele po­
litvcznl zostaJną ze stronnictwa r::idykal­
nego definitywn1ie wykluczeni. W tym 

wypadku nie byto.by wvkluczome przytą­
czeni.e się grupy tej do parW demokraty­
cznej, dzięki czemu demokraci mieliby 

zapewniioną większość w parlamencie f 
moglibv na wfas.na. reke. bez oomocy ra­
dykałów utwoTZyć nowy rzad. 

o czem · piszą inni? 
PRZEGLĄD PRASY. 

ISEZ PRZESADY. 

Dwa mies·iące ostatnie wy'kaza·łY w 
raszyiin bilansie handlowym deficyt. co 
w.ywotfato zainiepokojeinie w ko·l1ach gospo­
da:r,czyc:h. Pesymisty.cime ipog.Jąidy na sy­
tu&cję usiifuje oballć p. Adam Rose w 
„Epoce"', pisząc: 

„Dwa lata temu deficyt bilansu handlowego 
nie bJ'ł o<lerwanem zjaw]skiem, lecz odbywał się 
równocześnie ze wzrostem lbezrobocia, z zanikiem 
dewiz w booku emisyjnym i z kurczeniem się na­
szego obiegu pieniężnego, które ze swej strony 
przyczyiniać się musiało do wzmDżenia przesile­
nia. 

Porównując dzisiejszy sta,n rzeczy ze stanem 
ówczesnym dostrzec moż.na odrazu, że niema ża­
d!ly;;h danych po temu, aby tw ierdzić, że i obec­
ni ? c' e!:cyt bilansu handlowego jest wynikiem 
przesilenia gospodarczego. Lic.za nawet, że bi­
l rns kS?;taltować się będzie w czerwcu i lip.cu 
równie 11iekorzystnie, ja.Je w kwietniu i maju -
ogólny deficyt za czas od marca do lipca wynie­
s: :! o.kol-o 100 milionów franków złotych, a nie 
400 m;ljc111ów, jak to mia!o miejsce dwa lata te­
mu. Ponadto deficyt te.n nie jest wywołany za­
n··ldem wywozu, lecz wyłącznie wzrostem przy­
wo·rn. Przeciwnie, wywóz l!lie zmniejszył się od 
pól roku i wyniósł w IJ)ierwszych czterech mie­
siącach roku bieżącego 480 milionów, Podczas 
gdy w pierwszy.eh czterech mies:ia,cach roku u­
bicglego tylko 360 miljonów franków z!Dtych. 

Równocześnie cyfra bezrobotnych zmniejsza 
s i ę od cz:iS'U uruchomienia .p.rac sezonowych i od 
c:rasu 11a.iwiększego napięcia bezrobocia, w marcu 
b. r., u'było około 40,000 bezrobotnych, co rów­
n!eż obala legendę o pogarszającej s'ię sytuacji w 
kraju. 

Największe znaczenie ma jednak fakt, że defi­
cy~ dotychczas nie WY'WO!al skurczenia się za. 
pasu dewiz w naszej instytucii emisyjnej i za.pas 
ter. dziś inie jes,t mniejszy, ri:iż przy początku okre­
su. w którym ro.zpocząl się bierny bilans han­
dle-wy. Być może, że terminy płatności na im­
Portowa.ne w tym czas.ie towary jeszcze nie na­
deszły, lecz wedlug wszelkiego prawdopodobień­
stwa zrównoważony wsta! deficyt bilansu han­
dkwell:o przez dopływ kredytów zagranicznych ; 
ist<Jtnie zagranica odnosi się w ostatnim c--..as'ie 
nicwątp.liwje ze wzrasłającem zaufaniem do na­
szl'go przemysłu i nas.zego życia . gosP'Qdarczc­
go". 

wyiborów samorządowych, a zwłiaszicza 
w Ltfulinie, Wilnie, da1ące znac~ny wzirost 
żywiołów radyika<1no - wywrotowych ....... 
„Gaz. Por. Warszawska" pisze: 

„Obóz majowy jak.najmniej powrnien triumfo 
wać z powodu zradykalizowania się spoleczefl· 
stwa polskiego. 

Oznacza ono bowiem przedewszystiklem nie­
zadowolenie z rządów pomajowych. 

Wybory bowiem odbywa!y się pod hasłąml 
ogólno - polityc:wemi. 

Jeśli tedy pp. rzad<YWCY chcą się dowledzJeć, 
ile jest w miastach ludzi, posiadających iprawo 
wyboTcze, niezadowolonych z dstniejącego stanu 
rzeczy w Państwiie, niech zsumują głosy wszyst­
kich list, prócz własnej, a od tel ostatniej odt>fą­
C:Ą 3/4 gł<0sów jako oddanych pod presją i przy­
musem moralnym. Wtedy dowiedzą się, ne Jest 
w miastach b. za'boru rosyJskiego entuzjastów 
rządów obecnych ... 

... Zrady.kaliwwanie społeczeństwa po\Stlcieg<1, 
ja.kiego dowo<ly mamy niewątpliwie w wy.nikaclt 
wyborów miejskich, nie może, sąd7Jimy, budzi~ 
zadowolenia w żadnym rządzie, który patrzy W 

dalszą .przyszłość . 
P.o równi pochylej radykalizmu społeczeństwo 

stc.czyć się może w przepaść bolszewiznnu. 
Dlatego z wyni!ku obecnych wyborów miej­

skich cieszyć się mogą chyba ci tylko, dla któ­
rych hasłem jest: apres nous - le bokhev:isme!" 

SMUTNE WYNIKI. Minister Spraw Zagranicznych Francji 
Omawiając wyin•ikf dotychczasowyc):t Briand, który ostatnio zaniemógł. 
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Pożegnanie „Archanioła Wiary". . 
Uroczystości ku czci Słowackiego w Paryżu. 

Żałobne nabo:teństwo. W skupieniu ducha. Pochód ku ambasadzie. Ostatni hołd relikwjl 
tragicznej przeszłości. Chwila rozstania. 

(Korespondencja własna). 
Paryż, w czerwcu. 

w) „Hosanna ! Hosanna! Hosanna!" -
śpiewa chór przy wtórze organów. Sto­
jący w skupionem wzruszeniu tłum zwar­
tem kołem otacza katafalk, przystrojony 
w purpurę i biel. Zielonkawe światła pło­
nących zniczów grają w blasku promieni 
słonecznych, spływających na trumnę z 
górnych okien świątyni. Pochylają się w 
niemym hordzie sztandary związkowe, 
dzierżone krzepkiemi dłońmi robotników 
rolnych i fabrycznych, górników. rzemie­
ślników, sokołów, studentów... Widnieją 
czerwone szaty kardynalskie, ciemne fiole 
ty arcybiskupie, zlotoglowia ornatów księ 
żowskich, skrzą haftowane wyszycia mun 
durów dyplomatycznych i wojskowych, 
orderowe gwiazdy na tle czerni frako­
wej ... 

Żegnała prochy Słowackiego polonja 
paryska solennie, w miarę, jak na to wa­
runki i okoliczności tutejsze pozwalały. 
Akademja, ku czci jego urządzona, była 
wielkim aktem zbiorowego ślubowania. 
Wszystkie bodaj istniejące we Francji in­
stytucje i organizacje polskie ..stwierdzały, 
ustami swoich delegatów niezłomną wolę 
dochowanta wiary, głoszonym przez tego 
„archanioła wiary", ideałom wszechludz­
kim i narodowym. Jego „za grobem zwy 
cięstwo" ogłaszali kolejno heroldowie Pol 
ski całej, od oficjalnych osobistości -
ambasadora Chłapowskiego, ministra Pu­
łaskiego, konsula Poznańskiego, profesora 
Zaleskiego - począwszy, a na przedsta-­
wicielach licznych stowarzvszeń zawodo­
wych, społecznych, artystycznych, stu­
denckich i t. d. skończywszy. W dłuższej 
improwizacji gorąco wzywał przewodni­
czący komitetu, Antoni Potocki, wszyst­
kich obecnych, by zechcieli przejąć się tą 
szczytną religją miłości, której proroczym 
apostołem był Słowacki. 

Okazały karawan srebrny, zaprzężo­
ny w trzy pary białych koni, długi sznur. 
charakterystycznych dla żałobnych cere­
monij we Francji karet pogrzebowych, 
biało-czerwona dekoracja frontonu koście! 
nego, stosy kwiecia, rozbrzmiewającą 
obcą gwarą ulica St. Honore i - czego 
lekceważyć nie można - piękna pogoda 
sprawiły, że już od 10-ej rano rojno było 

na małym placyku. Na balkonach domów 
okolicznych baterje aparatów foto- i kine­
matograficznych. Na szerszą skal~ zakrc 
śtonej akcji w prasie tutejszej przypisać 
należy, że publiczność paryska, zapctnia­
jqca chodniki, miała ogólne pojęcie o po­
wodach uroczystości - „c'est le corps 
d'un celebre poete polonais -- mort en 
France - qu'on va transporter dans son 
pays ... " 

Po mszy, odprawionej przez księdza 
Szyrnbora, ruszył pochód w drol;ę ku 
ambasadzie. Sztandary i wieńce poprze­
dza~y karawan, eskortowany przez stu­
dentów i dziewczęta w stro.ia~h nar0do­
wych. A potem szla - z ambaso<lorem 
Chlapowskim na czele - Polska miejsco­
wa, sldadająca ostatni hołd tej relikwii na 
szej tragicznej przeszłości tułaczej, temu 
symbolowi naszego nieśmiertelnego ma­
jestatu narodowego. Szła w letnie, stone­
czne południe szerokiemi ulicami Paryża, 
odprowadzając trumnę aż nad brzegi 
Sekwany do gmachu, w którym duchowi 
Słowackiego danem było wstąpić triumfal 

nie ,.. na teren Wyzwolonej, Niepodległej, 
Najjaśniejszej Rzeczypospolitej Polskiej. 
Wniesiona na barkach artystów, litera­
tów , studentów, spoczęfa trumna w jednej 
z sali ambasady, przekształconej na kapli­
cę i do późnego wieczora żegnane były 
szczątki poety przez liczne rzesze kolonji 
tutejszej, defilujące w głębokiej ciszy 
przed katafalkowym tronem Króla-Ducha. 

I nastała chwila rozstania... Nastała 
chwila udania się w daleką, świetlaną wę­
drówkę ku morzu polskiemu, ku ziemi poi 
skiej, ku Wawelowi, ku chwale wczoraj­
sz·ej, dzisiejszej, ku chwale wiekuistej ... 

A póki okręt walczył, siedziałem na 
maszcie. 

A gdy tonął , z okrętem poszedlem pod 
wodę ... 

I uderzyła godzina cudu, i wypłynął 
okręt z toni, i zawitat u brzegów Francji, 
by odwieźć tułacza pod dach rodzimy, by 
zwrócić Ducha Ciału, Słowackiego -
Polsce ... z. K. 

Czy lotnicy powinni się żenić? 
Ograniczenie zezwoleń ma/żeńskich dla młodych 

lotników włoskich. 
w) Wfoskie mi1nis~er·stwo awlatyiki 

wy:pracowailo .projekt ustawy, który ma 
być obecnqe winiesiony w parlamencie, na 
mocv którego mają być wprowadzone o­
graniazooli'a zezwoleń ma~iżeńskich dla 
m!Qdy·ch Iotnilków. 

Jeżeli ta ustawa istotnie zostanie pnez 
parlament ,przyijęita, to wówczas włoscy 
lot•l'iCY znajdą się w tej przykrej syrtua­
cjl. że bę<lą musieli rezygnQwać albo z 
zawodu lo'ttf11cze,g-o, a~bo też ze szczęścia 
matżeńs1dego. Mia.nowicie USltawa oiple­
wa. że żaden lotnik, należący do królew­
siko-v.··loskieg-o korpusu awiatycz.nego, nie 
mo:że się oże;n' .~ nrzed ukończeniem 3'0-go 
roku życia. r ; : nos~ się to wrówrio do 
prostych ż-0iłin i erzy, jak do :pifotów i ofice­
rów Qbserwatoirów. 

„Nie ulega na~mn.ie.iszej wątpliwości­
moityW'l.tją tę usfa\'.l.'ę pirojekitodawcy, - że 

zobowfązainia, powzięte dJa rod1zl,ny i roz­
t>Rrgmie.nie miłosne pirzy.czynia się do na­
ruszenia psy;chiczmej i umyStłoweij równo­
w.agi ·lQlfniiika, co w~ływa bardzo nieko­
rzystnie na jego awiatycz.ną dzia.łal1t1ość. 

Wszakże drugi ipo Un<iiberghu z.wy­
clezca oceiamu - Chamber.Jiin, jest cvło­
\Viekiem żnnaty;m. 

Matż0inka siłycmego ang:ielskiego lo,tni­
ka kpt. CoU:rtneya w następują·cy sposób 
wyraziifa si,ę w roZl,111owfe ze sprawozdaw 
q dzieinini!kia odnośinie sl:nsU111ku lotnictwa 
do ma·lżeństw.a. 

- To j.est po:pmstu nfedorzecmy p<:l­
mysil: - rzei1cla - .p.rzekonaina !estem, że 
mojemu mężowi myśq o tem, że jest żo­
nc11y. nie p.rzeszikadz.a ami chwi1li w cza~ie 
lotu. Przeciwnfe, sądizę, ż.e żoniaty lot­
ni1k posriada ipew1ną wyższość nad kawa­
lerem. Ma.tżeń>stwx> bowiem daje męż-

E/okwencia w nogach -
naiwiąkszym argumentam. 
Baletnica prezydentem miasta • 

w) Jaden Greenwich, małe miasteczko 
w Stanach Zjednoczonych, w oryginalny 
sposób rozstrzygnęło kwestję wyborów 
na stanowisko prezydenta. Kandydatów 
było trzech - wybitny historyk Joe 
Gould, doskonały aktor Cbarley Ashley 
i ... urocza 19-o letnia baletnica, miss 
Cortez. Zapytana na wiecu przedwybor­
czym o credo polityczne i o program go. 
spodarki miejskiej, miss Cortez odtańczy. 
ta z takim wdziękiem black-bottoma, że 
zebrani gremialnie oddali na nią głosy. 
Elokwencja w nogach była decydującyrr 
argumentem wyborczym ... 

OBRONA PRAW KOBIECYCH 
W TURCJI. 

w) Profesor Redsin Edd.in Sadik bey 
jest zupetnie zdecydowanym przeciwni­
kiem równouprawnienia kobiet: zarówno 
w swoich wyktadach uniwersyteckich. 
jak i w wydawanem przez siebie piśmie 
wywodzi, że poziom umysłowy jego rb­
daczek nie stoi jeszcze na wysokości tar 
daleko idącej reformy. Jedna z ex-miesz. 
kanek haremu zaskarżyła go o obrazę ca. 
lej płci niewieściej i trybunat w Konstan­
tynopolu, uznając wystąpienie powódczy. 
ni za uzasadnione, skazał profesora na 
5 miesięcy więzienia. Czasy się i w Tur­
cji zmieniły. Obecnie kobiety tam zamy. 
kają mężczyzn! 
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Zwiedi koniecznie 

ftlięd1ynarodow11 Wystawę 
Sanltarno„Higleniczną 

w Wa"saawle, Aleje Ujazdowskie Sakołt 
Podohorąiych. 

Ciekawe I bogate eksp:>naty krajowe I zagraniem 
Musea. Kioa naukowe, Konc..irty Namysłowskie 
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czyzme p·ewieJl f.uindamenł psy;chicz.rti 
czyni i:rn dojirza1szyim i potęguje w nilll 
poczucie odpowiedz.ia[nośd. 

Większość lotndk6w czynnych w cv 
wtlne9 służbie awiat.vaz1t1e} są to Judzie żo 
nac!. Rozmaite towarzystwa awiatycz 
ne wolą nawet an11;aiować żo.natvc'n lu 
dz!. po'lliewa·ż ci są wskutek swoich zob 
\via.zań bardz·iei odpowiedzia·lni i prz 
wykonyWanlu swoich czynności okazu 
więcej 1p:rzezomości i rovwagi, a1nlżeli ml 
dzi wolni od wsze.lkich obowiązków ... 

--:o:--
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ALFREDO PANZINI. 

Tajemnica Omara. 
Król Ptolomeusz Pierwszy, zwany 

Zbawcą, założył w Aleksandrji w Egipde 
Muzeum. czyli Swiątynię Muz. Stało się 
to na trzy wieki przed Chrystusem. 
Wspaniale było to Muzeum i zawierało 
Bibliotekę, w której znajdowały się 
wszystkie arcydzieła poezji greckiej; prze 
szło 4000 rękopisów. Prócz tego były 
tam wszystkie dzieła najstarszych cywi­
lizacyj, egipskiej, hebrajskiej, chaldejskiej. 
Znajdowały się tam również księgi, które 
król Pergamin ofiarował umiłowanej i 
roskosznej niewieście, którą była królowa 
Kleopatra. 

Mężowie, znani z uczoności i ut'rzymy­
wani przez państwo, byli przynależni do· 
Muzeum. Naokoło zieleniły się ogrody, 
zdobne w statuy i wodotryski, gdzie w 
cienistych uliczl:ach spotykali się uczeni 
i poeci aleksandryjscy. Mówią, że mo­
żna tam było również posilić się i miesz­
kać. Dobre to były czasy dla literatów! 
Bibljoteka ta była słynna na cały świat. 

Tylko, że pewnego pi'ęknego dnia, 
mniej więcej w sześć wieków po Naro­
dzeniu Chrystusa, przyszedł do Aleksan­
drji Omar i spalił całą Bibljofekę. Pożar 
byt tak wielki i książek było tyle, iż mo­
żna byto ogrzać niemi piece taźni publi­
cznych w Aleksandrji w ciągu dobrych 
sześciu miesięcy. 

- O wielki Omarze! - mógłby za­
wołać jakiś uczeń. Wiem, lecz to był 
czyn, godrty pożałowania. Kim był ów 
Omar? Człowiekiem, posiadającym wia­
rę i niezwyciężony, zakrzywiony miecz 
w służbie te.i wiary. Był drugim Kalifem 
Mahometa, owego proroka, co z głębi ka­
mienistej Arabji wyprowadzH naród, je­
szcze barbarzyński na scenę ludzkiego 
dramatu. Pierwszym Kalifem byt Abuka­
ker. a Omar był drugim. Abukaker iest 

dla nas brzydkiem imieniem: natomiast 
Omar jest przepięknem orjentalnem imie­
niem i przypomina nam białe wierzchow­
ce z gwiazdą na łbie, maurytańskie 
podwórca, szemrzące wodotryski, O<iali­
ski, co składają obojętne głowy na po­
duszcze skrzyżowanych, nagich ramion: 
jednem słowem tchnienie tysiąca i jednej 
nocy. 

I czemuż to Omar zniweczył tyle skar­
bów piękności i mądrości? Ponieważ my­
ślał sobie tak: „Dwie są możliwości: jeśli 
to, co w tych księgach stoi, jest zgodne z 
prawami Mahometa, księgi są zbyteczne; 
jeśli zaś to, co w nich napisane, sprzeci­
wia się tym prawom, są szkodliwe." Ma­
homet był prorokiem, to znaczy wysłań­
cem Bożym na ziemi, a Kalif byt zastępcą 
Mahometa. A ponieważ Kalif Omar, 
oprócz krzywej szabli posiadał także naj­
wyższą władzę duchową, mógł tedy do­
konać o wiele więcej niż spalić bibljotekę. 

• • • 
Najświeższe badania pozwalają nam 

uznać gest (by użyć modnego wyrażenia) 
Kalifa Omara za mniej barbarzyński niż 
mniemano dotychczas. Przypuśćmy 
wszakże, iż Omar, jako zastępca wysłań­
ca Bożego, pragnąl dobra ludzkości i jeśli 
używał krzywej szabli przeciwko nie­
wiernym, czynił to dlatego, że był prze­
świadczony, iż inne wiary są szkodliwe 
dla szcześcia ludzkości. Lecz pocóż było 
niweczyć te biedne księgi? Dla bardw 
poważnej przyczyny. 

Tedy Omar w turbanie zdobnym dro­
giemi kamieniami wszedł o tej cudnej 
Aleksandrii. którą inny wysłaniec Boży, 
Aleksander Wielki, założył tysiąc lat 
wcześniej. 

Omar nie rzekł wówczas: „Spalmy 
bibliotekę", choćby dlatego, iż nie wie­
dzial, co to jest biblioteka, lecz rzekł: 
„Zobaczmy, o co tu chodzi". Uczeni star­
cy, co strzegli tych ksiąg, widząc Omara, 
wchodzącego do świętych sal, pochylili 
sie ku ziemi. 

- Przynieście mi najpiękniejsze księ­
gi - rozkazał Omar. 

Słysząc takowy rozkaz, uradowały się 
serca uczonych mężów i powzięli nadzie­
ję, że zdołają zachować te cuda świata. 
Bijąc pokłony, złożyli przed straszliwym 
wojownikiem wszystko, co najdoskonal­
szego i najrzadszego zrodziło się w móz­
gach Greków, Rzymian, Hebrajczyków i 
chrześcian. 

Omar, przytknąwszy palce do skroni, 
czytat Od czasu do czasu powstawał, by 
odbyć przechadzkę po ogrodach M!lzeum 
i powracał do czytania ksiąg. 

Uczeni starcy mówili, wznoszą~ ręce: 
O potężny Omarze, jako róże i li!je roz­
wierają swe kielichy ku majowemu stoń­
cu, tak rozwierają się ku słońcu twego in­
telektu niebiosa starożytnej piękności i 
mądrości. 

Odparł Omar: - Musi tak być, ponie­
waż głowa mi ciąży. Lecz jeślI dobrze 
zrozumiałem, te księgi, świat jest już 
dobrze stary. 

- Jak najstarszy - ·odpowiedzieli 
uczeni. Pomyśl, ws.iechpotężny 
Omarze, iż tysiąc lat temu przybył z 
Grecji wielki mędrzec, Plantus. by po­
radzić się naszych kapłanów; a ci mu 
rzekli: „Wy, Grecy jesteście dziećmi wo­
b~c cywilizacji Egiptu, jak cywilizacja 
P.gipiu jest dzieckiem wobec cywilizacji 
innego ludu, zamieszkalego na dalekim 
zachodzie, na ziemi, zwanej Atlantydit, 
tam, gdzie slońce zachodzi. 

Na te slowa sposępniało oblicze Omara. 
Rzekł: - Cywilizacja winna się rozpo­
czynać od Mahometa! Ja nie mam czasu 
wertować pergaminów. Objaśnijcie mi, 
co to jest ta wasza cywilizacja. 

Zatroskali się uczeni, aż umyst jedne­
go z nich oświeciła myśl. Ujął drobną 
książkę i rzekł: - O prześwietny Omarze 
oto na kilku stronicach w krótkości spisa­
no to, co najprawdziwszego i najwznioślej 
szego wymyślił kiedykolwiek mózg ludz­
ki. Możesz uważać tę książeczkę za wy-

ciąg z wszystkich innych ksiąg, pomyśla 
nych i napisanych przez najmędrszych te 
go świata. 

Omar roztworzył książkę i czyta 
Książka ta mówifa o człowieku; a czło­
wiek ów opowiadał o swem życiu. ab~ 
pouczyć innych lud~. 

- Ja - mówit ten człowiek - wzno­
siłem domy i ogrody, miałem sługi i na· 
łożnice, nagromadziłem srebro, ztoto . 
drogie kamienie, więcej niż ktokolwiek llii 
ziemi. 

- Nie odmawiałem oczom moim ta· 
dnej rzeczy, której.zapragnęły: nie po­
zbawiłem serca mego ani jednej radości. 
1 tak stałem się wielkim i przeszedłem 
wszystkich, co byli prze.demną. I oto 
wszystko jest marnością, wszystko jest 
pościgiem za wiatrem. Wszyscy zmierza­
ją do tego samego miejsca, wszyscy z p~o 
chu powstali i wszyscy w proch s1~ 
obrócą. . 

Doszedłszy do tego miejsca książk~ 
Omar się zatrzymał. 

- Kto napisał tę książkę ?e- zapytał. 
- Najmądrzejszy człowiek ja~i is_tnial 

kiedykolwiek. najwymowniejszy 1 na3spr. 
wiedliwszy. 

- A któż to był? 
- Byt to król prawie równie pot~żny, 

jak ty, Omarze: byt synem Dawida I 
Betsabei i byt królem Izraela. , 

- A jakie byto imię jego? 
- Imię jego było Salomon. co znaczy 

książe pokoju. 
- A ja jestem księciem wojny - od· 

parł wielki Omar. - Ja jesten:i m.ł~dy a 
ów Salomon musial być co naJmmeJ stu· 
letnim starcem, gdy pisał te stronice. 

- Potężny Omarze, gdy Sal~mon ze· 
szedł z tego świata, miał zaledwie czter· 
dzieści lat. 

- Jeśli tak jest, jak mówicie, ten, ~o 
pisał tak . obrzydliwe rzeczy, był .n~e 
mędrcem, lecz szaleńcem. Ws~y~t~o 1e.t 
marnością? Wszystko jest posc1giem za 
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... Procesja Bożego Ciała 
w parafii wojskowej św. 

Jerzego. 
Dziś o godz. 18 odbędzie się w kościele 

garnizonowym na zakończenie oktawy 
Bożego Ciała uroczysta procesja do czte­
rech ołtarzy urządzonych przez 31 p. S. K. 
przy ul. Zakątnej, przez 28 p. S. K. i 4 
pac. przy ul. Leszno i przez 10 p. a. p. 
przy ulicy św. Jerze go, przy których zo­
staną odśpiewane cztery ewangelje św. 
w obrządku łacińskim i grecko-katolickim 

W razie niepogody uroczystość odbę­
dzie się w kościele garnizonowym. 

Niszczenie pocisków 
armatnich. 

Komisarja'f !l'ządu na m. Łódź !p()da1e 
do wradomoścl, że w dndach 23 .i 24 czerw 
ca ir. b. 't. j. w czwa.Tte!k i po·}Włirze w pią­
tek odbywać się ibęd'.l.lie niszczenie sfa­
ryoh pocisków, znajdująqnch się w by­
łych siktada~h amunicji w Radogoszczu. 

W dniaoh ifyc:h S'lycliać będJz.ie detona­
cje, ik',tfue tlfo powlamy ITTiepakoić ludno­
ści. 

OSOBISTE. 
_ Wczoraj powr6cil z urlopu wypoczyn­

kowego i objął urzędowanie naczelnik Wy 
dzialu Zdrowotności Publicznej p. St„ 
Kempner. · 

HOJNY DAR. 
P'oseł W. Gierlicz złożył w Glównej 

Kasie Miejskiej tytułem ofiary na budowę 
pomnika Tadeusza Kościuszki w Łodzi od 
Rady Wojewódzkiej Związku Ludowo -
Narodowego w Łodzi - kwotę zł. 500, 
od Zarządu Sp. Akc. Łódzkie 'Elektryczne 
Koleje Dojazdowe - kwotę zł. 1.000. 

wiatrem? Wszyscy z prochu powstali i 
w proch się obrócą? 

W pomięszaniu sluchali starcy stów 
onych i odpowiedzieli nieśmiało: - Aż 
dotąd Salomon był uważany za naj­
mądrzejszego człowieka i mówiono o nim, 
że dalej niż on pójść nie można. 

- Wierzę - odparl Omar - iż dalej 
Już pójść nie można. Ta k~iążka jest 
śmiercią, a ja jestem życlem. 

Wściekłość i krew uderzyły w lica l 
w żirenice Omara: zakrzyknął strasznym 
głosem: - Na pastwę phmieni niech bę­
dzie oddana ta książka i wszystkie inne 
wraz z nią. • • • 

Zacny Omar! Za jego czasów nie 
było jeszcze maszyn do odbijania nie­
zliczonej ilości książek i on mniemał w 
prostocie swego ducha, iż istnieje tylko 
jedyny egzemplarz okrutnej mądrości Sa-

' lomona, ten, który miał przed oczyma, 
tak, iż gdy zostanie zniszczona ta książka, 
zostanie również zniweczona mądTość 
Salomona. 

- Biada! - mówił Omar - gdyby 
mój lud, młody i silny miał czytać tę książ 

, kę. Nie chciałby więcej wojować. I z 
rajem, przyobiecanym przez Mahometa, 
też byłby już koniec? My obiecujemy na­
szemu ludowi raj, zraszany wodotryskami 
i rzekami, w których płynie mleko i miód, 
z drzewami, wiecznie zielonemi i obtado­
wanem owocem; gdzie każdy wierzący 
znajdzie swe huryski, siedem lub osiem 
dla każdego, małżonki, tak pane st'ody­
czy, iż gdyby ty lko jedna z nich plunęła 
w morze, utraciłoby całą swą goryc·z. 
Nie w ierzajcie mi; te ks ięgi okrutnego 
pe~ymizmu, tę nazbyt wielką. JJ?-~drość na­
leży zniszczyć. Tak jest lep1e3 ł dla was, 
mężowie. 

W ten sposób tam, gdzie byty księgi 
świętych poetów. buchnęły płomienie 
pozostał jeno popiót. 

iflum. Elesta. 

Walka o angielską sobotą w Łodzi zaostrza s1q. 
..-:o:--

Nowa fa~a zatargów w przemtiśle włókienniczqm 
Związki zawodowe proklamowały straik protestacyjny nad. 28.b.m. 

W związku z przedłużaJącym się lokau 
tern w fabryce Barcińskiego odbyli oneg­
daj łódzcy posłowie robotniczy pp. Szczer 
kowski, Waszkiewi·cz i liarasz specjalną 
konferencję w Ministerstwie Pracy, w któ 
rej z ramienia rządu udział wzięli zastęp­
ca ministra pracy p. Szubartowicz, dyrek­
tor Drecki, główny inspektor pracy Klott 
i p. Biesiekierski. 

Wspomniani posłowie wskazali, iż fir­
ma Barciński, zarówno jak i cały szereg 
innych łódzkich wielkich fabryk stosują 
płace za soboty za 6 godzin i w ten spo­
sób jaskrawie lamią obowiązującą umowę 
w przemyśle. 

Jeszcze przed wojną płacono robotni­
kom w soboty pełne dzieffne stawki. 

Z uwagi na powyższe przedstawiciele 
robotników domagali się, aby rząd zajął 
zdecydowane stanowisko w sprawie res­
pektowania obowiązującej umowy oraz a­
by przeciwdziałał kierowaniu przez P. U. 
P. P. robotników do firmy Barcińskiego. 

Jednocześnie posłowie robotniczy do­
magali się przyznania robotnikom pozba­
wionym w fabryce Barcińskiego pracy 
zapomóg z funduszu Bezrobocia. 

Przedstawiciele rządu oświadczyli w 
odpowiedzi, iż poczynią odpowiednie kro­
ki u wicepremjera Bartla, aby rządowa 
komisja arbitrażowa wydala interpretację 
że za soboty należy tak płacić, jak za 
każdy iQny dzień. 

Ministerstwo Pracy wyda polecenie 
PUPP., aby narazie nie wysyłało robotni­
ków do fabryki Barcińskiego. 

W sprawie zapomóg przedstawiciele 
rządu zajmują dotychczas stanowisko od­
mowne, obiecują jednakże sprawę tę raz 
jeszcze zbadać. 

ZAPOWIEDŻ OSTREJ AKCJI. 

Wczoraj z inicjatywy okr,ęgowego in­
spektora pracy p. Wojtkiewicza odbyła 
się konfere11cja wszystkich trzech związ­
ków: -

Konferencja ta miała na celu zlikwido­
wanie dotychczasowego zatargu o angiel­
ską sobotę w fabryce Barcińskiego. 

Na wstępie p. Wojtki.ewicz zawiadomił 
zebranych, że w sprawie powyższej od­
był onegdaj konferencję z p. Barcińskim 
oraz z przedstawicielami Związku Prze­
mysłu Włókienniczego w Polsce. Na kon· 
ferencji tej p. Barciński zobowiązał się u­
ruchomić ponownie fabrykę, o ile robot­
nicy będą pracowali po 6 dni w tygodniu, 
przyczem zastrzegł sobie, że kilku robot­
ników z dotychczasowego personelu wy­
dali i to tych mianowicie, którzy wedtug 
jego zdania wywoływali zamęt. 

Następnie p. inspektor odczytał pismo 
z Ministerstwa Pracy, w którem minister 
komunikuje, że wszystkie fabryki, które 
zniosły angielską sobotę po ostatniem o­
rzeczeniu komisji arbitrażowej, popełniły 
to nieprawnie, ponieważ arbitraż rozpatru 
jąc zatarg w łódzkim przemyśle włókien­
niczym, wydał orzeczenie o p.facach 
dniówkowych a nie godzinowych. 

Z kolei p. inspektor odczytał drugi list 
Ministerstwa Pracy, w którym min. ko­
munikuje, że zwrócenie się związków o 
wypłacenie z.Jokautowanym robotnilkom 
fabryki Barcińskiego zapomóg z fundu­
szów bezrobocia załatwiono 'w duchu od­
mownym, a to z tego powodu, że fabryka 
została zamknięta ustawowo. Pismo mó­
wi dalej, że o ile robotnicy uważają, iż fa­
bryka została zamknięta nieprzepisowo, 
to winni wnieść skargę do sądu i jeżeli 
wyrok sądu przyzna im dwutygodniowe 
odszkodowania, to wówczas podlegać bę­
dą ustawie o zapomogach. 

Po odczytaniu pism wywiązała się o­
żywiona dyskusja, w toku której p. Wojt­
kiewicz wskazał, że długotrwałe bezrobo­
cie w fabryce Barcińskiego naraża robot­
ników na poważne straty, wobec czego 
zaapelował do obecnych przedstawicieli 
związków, aby skłonili robotników do pod 
jęcia pracy. 

W odpowiedzi na to wszyscy przed­
stawiciele związków solidarnie oświad­
czyli, że wobec nieprzejednanego stano­
wiska zarówno rządu, jak i przemysłow­
ców akcję, która już trwa zaostrzą przy 
użyciu wsze1kich środków . . 

STRAJK PROTESTACYJNY. 
Pio bezowocnej konferencji u inspekto­

ra pracy, przedstaw iciele wszystkich 3-ch 
zwi~zków zawodow:vch odbyli narade. ja„ 

kie środki podjąć ażeby akcję o angielską 
sobotę zaostrzyć. 

Po dłuższej dyskusji uchwalono prnkla 
mować na wtorek t1rzyszlego tygodnia 
jednodniowy strajk protestacyjny w ca­
łym przemyśle włókienniczym, nietylko 
w Łodzi, lecz w całej Polsce. 

Niezależnie od tego uchwalono wydać 
odezwę podpisaną przez wszystkie zwią­
zki, z apelem do robotników przemysłu 
włókienniczego, o wzięcie udziafu w po­
chodzie protestacyjnym, który uformuje 
się w tym dniu i przeciągnie przez ulice 
miasta. 

ROBOTNICY SEZONOWI POPIERAJĄ 
AKCJĘ WŁÓKNIARZY. 

Wczoraj odbyto się specjalne walne 

zebranie robotników sezonowych, poświę 
cone obradom nad przyczynieniem się do 
podjętej przez całą Łódź robotniczą po­
mocy materjalnej dla pozbawionych pra­
cy robotników w fabryce Barcińskiego. 

Zebrani uchwalili rezolucję, w której 
podkreślona jest całkowita solidarność ro 
botników sezonowych z walką robotni­
ków fabryki Barcińskiego, przyczem ro­
botnicy sezonowi domagają się od zw!ąz­
ku pracowników użyteczności publicznej 
proklamowania jednogodzinnego strajku 
protestacyjnego przeciwko zamachowi na 
angielską sobotę. Jednocześnie robotnicv 
sezonowi opodatkowali się w wysokośc i 
1-go złotego od zarobków wygodniowych 
na rzecz robotników firmy Barcińskie~. C: 

,...,. --:o:--

Proie't w i1rawie nomina[ji i awaoiów w ~i~owolUwie 
Obrady Zrzeszeenia Sądziów i Prokuratorów. 

Na pooiedzentu zarządu g~ów.nego 
Zrzeszenia SędJziów i P.rokurnt-0.rów R. P. 
odlJytem w Wars1,awie w dniach 11 i 12 
b. m. ornawiaine byłv zasady µrojektów 
us'tawodawczych, dotyczących reorgani­
zact! sąd01wnictwa. 

W szczególności zajęto się sprawą u­
trwaileinia i za.pew1nienia zgodnie 1z podsta 
wowemi zasadami Koostytuc}i, niezawi­
sfośc! sądów. Z łą kwest.ia. związane jest 
za.giadinieni!·e try'bu nomiinacj.i i a·wansów 
s•tużbowycih sędziów. Za•trzy:mano się na 
konce,pcj·i, przyjęte'j w wie1u ~niny;ch pań­
stwach i polegającej m.a tern, że Usty kain­
dy<l.atów 11a stanow.i:s1Jm sędziowskie. u­
kit2dane są przez Otrgany sądowe. mada.ce 
możność. jako dała zibioirowe, ,poz:bawJo­
ne zabairwiienia poHty>eznego, wyelimmo­
w.ą..nia wsze1•{Qich wpi!yw6w wbocznych, 
oraz możność bezstroamej oceny kwaliii­
kacji za\Wttfowych i m()lfa-Jnych kaooyda­
ta, - że 1.istę, uformowaną przez są<l niż­
szej insińa·nc:il ikoaffrO:litiJe sąd wyższy z •pira 
wem uzwpefnienia tej listy, wreszcie z po 
śród kamdyda·tów, umieszczonych na H­
ście, miiniisteir srprnwiediliwoś.c.i we<l..tu.g 
sv.: o'bocklego swego 1l'zrnauia przeds'ta<wla 
jednego z nich do nominacji p. Pre'Zyden­
l:cwf Rzplltej. 

System fon ma wie1lkii1e za1lely z punk­
tu wid1zeiniia poitrzeh państwowych, albo­
wiem z jed.nej sł>ro1ny zabezpiecza orgainy 
v.-1·imian1 s.prawie<lliwości od wpływów 
J)'O!lityczn.ydi, które w s•p-rawowa1T1iu są­
do11kitwa nie .powinny mieć mfo}sca, z diru 
giej zaś minist•rowi s:prawiedł\wości . . ia!~o 

odpowiedzialnemu za wfaśdwy dobór 
personelu sądowego, zcupewnia fachową 
i bezstronną pomoc orga•nów sądowych w 
wtat wianlu spraw 11omi11acyj,nych. 

W tym pnzedmiocie przyj.ęto uchwa~ę 
treści następującej: 

„Wybory kandydatów na sędziów 
przez zespoły sędziowski e. względnie 
przez powołane przez nie i należycie zo·r 
g.r.•n·izowane wyd1riia·fy osobowe, stainowia 
nlfodzov;()ą gwairamcję zarówno odpowie 
dniego doboru sę<lziów, jak i niezawis·to· 
śc.i sędziowskiej ." 

Również w imię konS'fytucyjned ziasa­
dy 1t11iezawis.łości sędziów przy pe.tnieniu 
fonik·cyij urzędowych oraz 1zgodinie z zasa­
dą wyodrębnie'Ilia władzy sądo1wej o<l 
w1!.adzy adm'nistracyj111ej, ;przyjęto, że 
1t1a·dzór slużbowy winien być wyikonywa­
ny przez miiniSJłta s.prawiedJiwośd nie 
przy porno-cy urzędinilków, lecz za pośired 
niotwem OOITl.OŚ!tlych prezesów sądów albo 
delegowanych ad hoc sędziów. . 

Sprawy naturv e=konomicznej były tak­
że p-0.ruszane. Między i1rnnemi, .postanowio 
no ze wzg-lędu na nik•łość ipe111sjj sędzio•w­
skich, które nie tyllko rnie ,pnzwa1ają na 
z.gromadzenie jakiie:gokolwd·elk zasobu „na 
crnriną godiz.inę", lecz 111le wystarczają na­
wet na zas.poko1enie niez:bę.dnych potrzeb 
bieżący.eh, założyć rejo1nowe !klasy za'J)O· 
mo.gowe. k•tóre z funduszów, zebranych 
drogą sktadelk czt-0mkowsildch, wypiłacać 
będą za.pomo.rri pozostah111n ipo 1Zma·rłych 
cz.tc(llkach rodzinom. 

---.. ---

O ustalenie ceny na cegłę. 
Akcja stowarzyszeń kupieckich i przemyslowych. 

Sekcia budowlana przy Cen'tna.·lnean 
Sto'\V. K·upców ~ Przem. wojewódlz.twa 
tódzikiego :podjęła e1nergicwą akcję, mają­
cą na celu obniżem ie cen P·rzę-z ce.gi.efu,ie 
tódzk1ie, które ostat·n io •podwyższy.ty ceny 
bez żadnych ,pe> temu ,przyczyin. W tym 
ce!lu zł·ożone z0is1ta~y ina ręce mlin. komu­
nJikia·o.ii, miin. Sikanbu oirarz p. woj.ewody Ja­
szczo.tta obszerne memorjały w foj spra­
wie. 

W meimorjale skierowanym do mq!Ili­
stra Romockiego .wsikaz.alllo, że selkcja :nie 
joonolk!rotini.e j'll'ż wys1Jwa1la !ko:nieczność 
racjo:naHzacji budow:ruictwa mieszikaniowe 
go w Polsce, a w tym też lkiemnilm ddzie 
wydane ostatnio roz,p-O•rządzeinie Pirezy­
tk:nfa RizpąMej, nowellimjące u:stawę o roz 
budowie miasit i w 1polity;ce budowlainej 
w.prowadzatiące szereg donios,fych z1mia1t1. 
Aby jednak p.rze;pisy ~ego 1rozporządzenla' 
mog;ty roaleźć istotne zastosowainJe prak­
tyciine - niezbędne jest zwalaza111•ie wszy 
s.tkich czyrrmików, i:-trudiniających rea1fza­
cję planowe.i p.o!Hyiki mieszikandowej. Je-

. dr.ym z 'tia.lkich czynników, tamujących 
akcję budowłaną tla teire nie wojewódz­
twa ~ódz:k,iego, j;;st ,pohierafilqe nadmier­
nych cetn ,przez cegie~nie Mdzlkie. Cegiel­
nik ·te pobieraty w kwie1tniu .po 50 z.t. za 
lGOO sztuk. obeanie zaś bez żadnych faik­
'tycz•nych 1p-0ds'taw ce·nę tę podiniosily do 
7G zt, gdy wa•rtość ich WYl'.JOSić winina 
ma~\simum 45 zr. 

Sekcja budowlana stwierdza w tym 
memor~ale, że pobieranie cen tych ma 
char;aikter spekulacyjny, gdyż cegi.e&n!e w 

Wi.elilmpolsce i Kaliszu iza ceg~ę lepszą 
pobi erają tylko 50 ził. 

W ce'llll ukrócenia foj speku1acji oraz 
racjonaHzac.ii budownictwa sekcja zWira­
ca się w swym mennorjia~e do ministra ko 
munikacii z .pr-0śbą o obnirżooie kosmów 
,pirzewoz:u cegieil z Wi.ellkop-03Sk1i i Kalisza 
o 50 1proc. w sfosUJnku do oibowiązującyoh 
faTY'f 'tym oz;to11kom sekoji, kftórzy wyłe· 
giitymUJ.ią się zaświiadczeiniem sekcji budo­
wllaJ!lej, l:ż cegb ta z.użyta będzie wyłącz­
nie dla celów budoiw~an:vcli. 

Dflwglm poS'tulla'tem w ZJWiąz1kiu z tern 
.test zarachowa1t11ie llms21'tów 'J)'rzewozu na 
.pooz.e:t ostaitinich Ta1 lkiredvif:ów budowfa­
nyioh, mzyroainych iprzez Bainlk Gospodar 
stwa Krajoiwego :poszczególnym odbio.r­
com cegieił. Ostatnim rpostU!latem jest wY 
danie za•rządzeń za'\viadowcom stacy1 w 
S.'P'raw,ie dostaircza111.ia odpowiednich i w 
dostatecznych i'lościla,ch wa.gonów dla 
por1zewozu cegieł. 

Odnoś:ne memorja.ły z piroś:bą o .p-OipaT 
oie tych postulatów wzed1sfa,wb w lkońou 
ib. ty.godnia miin. s.ka~rbu ()!faz wojewodzie 
Jaszczo.ftowi specjalina de1egacja. (e) 

,,NALEWAJKA'' 
likier jagodowo-owocowy 

B. KASPROWICZ w Gnieinie. 



Z• duszę • ± 
LUDWIKA Br •. HEINZL.A 
jako V! drugą rocznic9 śm!erci od'!ędzie się w kościele parafjaln,m o. Q. 
Franc1szkan6w w Łag1ewn1kach dnia 24 ~· m. o godz. 9-ej rano a w dniu 
25-Jmo czerwca w sobotę a godz. IO-ej rana w kaplic• llP•• grabach rodzin.. 
n,ch w Ładzi naba*eńslwo żałobne. 

Wdowa, córka, zit;ć. 

SZKOŁA IM. J. SLOWACKIEOO. „ 
· W związku ze sprowadzeniem zwłok 

.luljusza Słowackiego do kraju, Magistrat 
postanowił - na wniosek Wydziału Oś· 
wiatv i Kultury - nowozbudowaną szko­
le przy ulicy Podmiejskiej nazwać ,,Szko­
l<\ im. Juljusza Słowackiego". 

Subwencia dla dzioci pol­
skich z J\iiomioc. 

Wzorem lat ubiegłych Łódzki Komitet 
Kolonij Letnich dla dzieci z Niemiec, Gdań 
ska i Górnego Sląska, istniejący przy 
Zwiazku Obrony Kresów Zachodnich, 
przyjmie pewną ilość dzieci robotników 
polskich, zamieszkałych stale w Niem· 

· czech. W roku bieżącym dzieci tych przy­
będzie do Polski ogółem około 12.000, z 
czego Łódt przyjmie 300 dzieci z Odańska 
i Slaski Opolskiego (w r. ub. 102 dzieci). 

Ponieważ Komitet nie posiada dostate­
cznych środków na utrzymanie tej !lości 
dzieci, przeto części kosztów, związanych 
z pobytem dzieci w Łodzi, pokrywa się 
dro~ą składek i subwencyj. 

M. in. Związek Obrony Kresów Zachod 
nich zwrócił się do Magistratu m. Łodzi, 
który na ostatniem swem posiedzeniu u­
chwalił n~ ten cel wyasygnować pewną 
kwotę z kredytów Wydziału Opieki Spo­
łecznej. 

Abituriontki Państwowo; 
ązkoly Handlowo; 
Zońskioj w Łodzi~ 

Po zaikończen:iu egzaminów tegorocz­
nych w Pańsrwowej SZJlrole Halldlowe:i 
żetlsikiiej, mieszczącej się przy ul. c~ea­
nlanej 70 w Łodzi, świadectwa z uk<>ńcze 
nia .tejże szik<>ły olinz-ymafy następujące 
abMu-rjetmd: 

W1zy1tldm, którzy ollaaali ml tyle tyczliwoścl I wepółcsacla w bolesnef dla mnie ehwili 
i tak Ucznie waitli adsiał w oddania ostatni•f poeł•gl swłokom naj11kochad111go męta m•llO 

~ tp. 
PRAtłCISZKA OBREDY 

a w11cseg6łno&cl1 p. Dyr. U11y1klema, p. vice-dyr. Myukorow1klem11. p. p. kJntrolerkom I te­
lefoDlttkom oras urstdnlkom i monterom Telefollów Łódzkich serdeczne podsiękowanłe lkłada 

2onA. 

Włailitiele nienJ[homoiti l1~ru1 01ram[lema oilawY o odlrome 
. . lokatorów. 

Echa zjazdu zrzoszoń tow. właścicieli nioruchomo­
ści w Warszawioi. 

W dniu wczorajszym wróciła do Łodzi 
ze zjazdu zrzeszeń towarzystw właści­
cieli nieruchomości delegacja łódzka. 

Jak nas poinformowali delegaci łódz­
cy w przeddzief1 zjazdu odbyło się rów­
nież w WarszaWie doroczne walne zgro­
madzenie rady naczelnej Stowarzyszeń 
Właścicieli Nieruchomości, którego p(l;ed 
stawiciele (z łodzian p. Barczak) uzyskali 
audjencję u mLnistra Sławoj - Składkow­
skiego, z którym konferowali na temat po­
sunięć w polityce mieszkaniowej oraz 
sprawY zlagodzenia głodu mieszkaniowe­
go. I 

Na zjeździe właścicieli nieruchomości 
przyjęto rezolucję, w której domagają się 
oni: 1) ustalenia terminu wygaśnięcia wy­
jątkowych ustaw, tyczących się właści­
cieli nieruchomości, 2) stopniowej llkwi­
dficji ustawy o ochronie lokatorów, 3) 
wprowadzenia na okres przejściowy na-

stępujących zmian w ustawie o ochronie 
lokatorów: uchylenia ograniczeń przy za­
wieraniu umów dobrowolnych, utrzyma· 
nia nadal obowiązku pokrywania opłat za 
wodę i kanały przez lokatórów, możli­
wość podwy~zenia zbyt niskiego czyn­
szu podstaw.owego przez urzędy najmu, 
uniemożliwienia odstępowania praw naj­
mu, wzg'lednie przerwania tych praw 
przez osoby trzecie oraz usunięcia prze­
pisów tamujących nadbudowę domów. 

Wkońcu zjazd domagał się stworzenia 
·ogólnych warunków zarówno w dziedzi­
nie prawnej. Jak i gospodarczej, któreby 
umożliwiły budowę nowych domów t re­
mont starych w drodze zasilenia banków 
budowlanych I towarzystw kredytowych 
funduszami, które zostałyby udzielane w 
celach budowlanych i amortyzacji domów 
o niskiej stopie procentowej. (r) 

Co się dzieJe w gmachu P .K.O. w Łodzi. 
Adamczyk6wna K., B1iachowska Z., 

Bojarska H .. Beiructńska I .. Domańska J., wv1·aśniflnio Prozyd1'um Pocztowo1· Kasv Oszcz~dnos. "' ci 
Fraincówna R.. Oa,Jewsika: M., Oor.tatówtna J. J wr 

~~ O~~~~~'cs~:SS.:6~~kó1:1a_el~.: ~ezydiUfu Pocifowej l_<asy Oszc.zęd-: 
KI".a'PikóWIQa o„. KomelłukóWitta W:• Koia- tro~\ .iPrzes'Y'la sprostowanie mstę.puaące1 
nooka W .• Króhikowsika K., Kirygierówna . e cW. E . ,,,.ee ~ym Il··~owa 
Z L k Ł Lud =~- ~~.,.A C Ł ~ Jepres1e vvli Zv•u ' 'UDu1 -

:• .eszews a ., w~ow~ „ al-. 111yrii w Łodizf u'kazait się złośliwy aTtylkuł 
k1ewaczĆWllla W., Nowaoowska S., Pawda i:-:1.n.r. ~ • • sprawy· gmach p K 
k6w.na I., Piechowska S •• Przyibyił!kóWllla "~!"; L'ia,gJcme1 · · L. 1 ~ 
E •. Rubadiówna A., Siadrzalllka e., Szcze . O. w "Łoldzl, znany z tpro.cesu ś. p. H. n. 
'D~ITlfa:!<:ówna Cz„ Szuk:ówttla J., Bugaij.akó- ~ T .~upacją meblairzy, stallanY i 

wna J„ ChtooasóW111a I., Ohanłeftewska A., · apwr ik;ietruu 1926 r. 00 zwirnięoiu Od­
Do~ńsika M., ltyftdewkzówna1 O .• Ja: aitaitu P. K. o. w Łod~ł oddano wsz'Y'St­
nowska K.„ Kamlń~k.a, S., KafuMerezakó kic 'W'Olne foika[e mteszlk.ailin·e J biurowe w 
~·~a S., K1elainówma J .. Kle~~na Z.. ~ao1m P. K. o . . przy ul. Narutowioza 
J(t~a:ńska A .• Kłuptńska H., Kwaooitńska Z., N:r. 45 do dyspa.zycj} Urzędu Wodewócn­
Mi!Heró\vtta J., NagadowSka !-· ~51.e'W- k4ego w Łodzi celem IJ)T'Z~1Aafa linstyitu­
ska ~-· Piakzyńska M„ Peritlk1eW!lczówna ojom i urzędnVtrom :państwowym. Urząd 
M„ P1 e~z-czyii~ka M .• Pll'UiCfanka J„ µrze- . ód_,,_. -~, "....,.;mt ~.,.,,,,0 z taka!l\ mie 
kowla1kóW1J1.a w„ Słowtk<>wska M„ Szcze WOleW L!Al ~orZ.Y<> ~ Y,"'

1
\ OIIIl 

paf.~l<a J.. To.mas?..eWSlka A., Wasttewsb .siz~ałinych, które .prz~z1e1·d. urzęckUk 
.J.. WHtówilla J., Wo;tozakówna T., Zie- 1Panstwow-ym w Łodzi. co się ~ś tyiczy 
I'ń :k H ~Olka.kl blurowego, to zaw\adomitl Pacz~ 
1 . ~ · a · · wą Kasę Oszczędiności :pismem z <kim 

17/VHI 1926 r. L. Dz. R. P. 2000/A, iż po. 
szczególlni ;przedstawiciele urtZedów pań· 
stwowycb zrzelkłi się zajęcia tego ~obłu, 
wobec czego Urząd Wojewód'Zki oddaje 
W®Omniany lokal do dysp-0zyoeji P. K. O. 

Na tej IP()dstawłe P. K. O. wynajęl.a Io 
kal bi'Ulrowy na 1-szem piętrze omawia­
nego gmachu rz.. wo1nego na:jrrru Jed'Ylllemu 
reflektanrowi if. j. Spółdzielni Stola!rzy l 
T&picerow w Łodzi. Zamacza się, ·ft P. 
K. O. wycajmU!iąc fo!kta1 biurowy na urzĄ­
dzen:ie stałeoj wys'taw.y mebli tmn0!1Atw!ła 
sWJ.airzom w Łod1Ji uniilmięcie IPOŚreóni­
k6w i SJ)I'zedawanle mew.i bezpośrednio 
rw.iby.wcom. 

iWiresz.cie nadmienia się, iż wsz.ysttde­
m: ~o'kalJami w gmachu P. K. O. w Łodzi 
w razie ich zwolndenła. d'Y'Sponuje nadal 
Urząd Wojewód7)1cf w Łodzi, IJ)lrzydziela­
ją-;: ie iurzędatikom :państwowym. 

Z posiodzonia Zarządu 
Kasy Chorych. 

Na wczora~i-szem posied·zeni'11 zairządu · 
Kasy Chorych uchwailono .powierzyć bu­
dowe łecz.nky ;przy ul. Łairiewniok{ej fir­
mif' Sti'ller, a nadzór ł·nż. Szereszewskie­
mu przyoz001 budowa ma być ukończooa 
w połowfo lisfcpada. Koszta wyindosą 
601 tysięcy zto·tvoeh. 

D1ólnouoliki liBl~ kn1ieltwa włókiennineao. 
Stanowisko organizacyj kupców m. Łodzi.__ 

Następnie uchwalono udzielić podwyż 
ki akuszet"kom zatrudnicn-ym w Kasie 
Chorvch. które po:bierać będą obecnie ził. 
30 o-d porodu. 

Ko,nlec posiedzenia oPOświęcono spra­
wie pragmatyk.i urzędniczej. Zakończe­
nie te.i sprawy 41astl@i na przyszołem po-
siedzeniu. (b) 

Wczoraj wszystkie organizacje kup!ec niczych bezpośrednio konsumentowi z po 
kie w Łodzi otrzymały zaproszenia do minięciem kupca. lub osoby trudniącej się 
wzięcia udziału w ogólnokrajowym zjef- handlem zawodowo. Na skutek otrzyma:.. 
dzie kupiectwa włókienniczego. Zjazd ten nych zaproszeń przedstawiciele organlza­
zwołany został przez Stowarzyszenie Kup cyj kupiectwa łódzkiego odbędą w naj­
ców Polskich i Centralę Związku Kupców bliższych dniach specjalne konferencje, na 
do Warszawy na dzień 18 lipca. Na PO-= których ustalone wstaną postulaty kupiec 
rządku dziennym znajduje się wysuwana twa włókienniczego Łodzi w sprawie us­
często przez organizacje kupieckie m. Ło- talenia stosunku przemysłowca do kupca, 
dzi konieczność ustalenia stosunku prze- gdyż sprawa ta wYmag-a jak najsz1bsze-
mysłowca do kupca, a to w związku z go uregul<>wania jej. (e) 
;wypad.kami sprzedaży towar_ó_w; wlQ..ki~ . ·~---;.~ 

„. ·- - .. _J 

„Sen nocy letnlef', 
Dziś drugi dzioń lata 

kalondarzowtJgo. 
Dzisiejsza noc jest w roku ndir 

bo trwa tylko 7 godzl·n l 14 młmłt., t 
nmied więcej · brie ifo 1><>'ilrzeb<>wal 
leoo do geri.era~ego wys:'.W)ianła się 
bittwą l>Od Wagram, cyte, ne słano 
zamailo było IHl'ie JU!iji Catm!ettł aa 
mowę ~Romeem Moofecohi, gdyt 
żYla sfę, że noc Jes'_; 'tak kr611ka. 
tecmie jednak długa dda p-ny 
Szaj]ołkówny by ()IJJIOOić dom ojca, 
go • .kUPCa· weneckiego", kitóry m '* 
wodu m.fał wiele wz'Ykroścl. W 
ra2:ie stmowczo wkroczyllny w 
kadendarzowego łata. które od dmlil 
p()Czyna. 
_ Dzisi~v dzteń lfir:wać będzie 
W1Z1ględu oa d.ł'ooymę, okrągłe 16 
i: 36 m.tnuft ł wprowadza nas w nQ>I 
szv 01kres roku,. iradosny oklres f1Wil 
ze słowikiem, gdy me ly11iko bobite 
Szekspira a.ole nawet nasZJm nies 
Czyte:linrkom są w stanie ~ łłę 
d2i'W111e .rzeczy, nawet na Ja~l 

Nłoohże tegoroczne ,,sny nocf 1 
będą .nam :PrZYJe'1l1Cle, ohoćby i ~ c 
kotdr&.. -

W Nr. 54 „Dziennika Usta.W- Oil 
no dekret Prezydenta. którego 
pieniężnych stosunkach kredytowrc 
wolno wymawiać sobie l J)Obięra~ 
ści majątkowych w formie procen~ 
jakiejkolwiek Innej formie. pruw 
cych lS procent od sta rocznie w 
ce lub w Innych wartościach. 

Przoglqd woiskowy m 
czyzn w wioku. do 5/J 

ku życia. 
W myśl ustawy o powszechnej 

wojskowej osoby do lat 50-clu po 
siadać ksiąteczkl wojskowe, bowł 
zaliczone do rezerwy lub pospolit 
szenia. Dotychczas dokumenty w 
posiadały osoby tylko do lat ~ 
szych mę!czyzn dotąd na komisje 
we nie wzywano. 

Wobec tego władze wojskowe: 
bliższym czasłe zarządzą dodatko 
glądy mdczyzn w wieku lat od der 
w celu zaliczenia ich eto rezerw, M 
J>OSpolitego ruszenia t zaopałl'JeMi 
kumentY wojskowe. . ----
Spóldziolnia urzqdniłó 

buduje pi11kamfq. 
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Zdrowie, silą i piąkność 

przez BIOMALZ 

• 11aflepszy 4rod11k odtywcrry 
·i wzmaca!aj,cy dla daieci i dorosłych. 

Do nabycia we wszyalkłch aptekach i drogerjacb. 

Z Kurii Biskupiej w Łodzi. 
1) Dla studentek Polek, studjujących 

w Paryzu, powstał w Paryżu internat, 
prowadzony przez Siostry Nazaretanki. 
Adres zakładu: 63, rue de Montrouge, Gen 
tilly (Seine). 

2) W dniu 29 czerwca b. r. 'J . .E. ks. bi­
skup dr. Wincenty Tymieniecki wyjeżdża 
do Warszawy, zaproszony przez pana Pre 
zydenta Rzeczypospolitej na śniadanie z 
okazji wręczenia biretu kardynalskiego 
'Jego .Eminencji Augustowi Hlondowi, pry­
masowi Polski. 

Zakończenia roku szkol­
nego w Miejskich Szko­

tach Zawodowych. 
1 'IW nied?iclę, dnia 26 b. m., odbędzie 
i1ę uroczystość zakończenia iroiku s.'2Jko.line 
~o w mie>Jskk:h sż1mki.cli :zawodowyich do 
kszl:aitcając}"Oh dla mJ-0dzieiiy pracującej 
w ll"zemiio~e. pnzenwśile l hamd!lu. 

UToczyslość irowoczm.le się inahożeń­
s"!iwem w koście1e lkart·edraki:ym o godz. 
10-·ei :rano. Msze św. na i111tooC'.ię mtodz.i.e 
ży odpraw.i J. E. Iks. bi'Sik111P sui1ragialrl dir. 
K. Tomczak. Po nabożeństwie młodzież 
pochodem uda się w s'tronę Teatiru Miej­
skiego. Po drodze ()df ą.cz.ać się 'będą ucz­
nlov:ie i uozenke klas m~odszych, aby w 
swoich 1o!kalaoh ofrzyimać cenrury. Ucz­
niowie i uczein.ice k!IJas fłirzocich udadzą się 
do Teaibru Mfeis'kiego, gdzie, p0 odczyfa-
11iu sprawozdania· i iprzemówłenlaoh, roz­
dane będą świiadect'wa z uilcońozenia 
szlkoty. 

W iyun :rOłlru kończy szl'Kolę zgórą 600 
uczniów. NaJleży zaZ1I1Jaczyć, że szkota do 
lksztatkająca Uczy 38 ogn.is:k (25 męskich 
4 13 żeńskich) o 210 oddlzia~ach. Uczniów 
Uczy sztko.fa zgórą 4.000, uczenie 2.000. 

Kto staie dziś przed ko­
misją poborowqf 

Przed komisją poborową nr. 1 przy ul. 
1'raugutta winni stawić się dziś poborowi 
rocznika 1906, zamieszkałi na terenie VII 
komisarjatu policji o nazwiskach na lite­
ry O, P, R. Jutro zaś przed tą komisją sta­
ją poborowi z tegoż rocznika o nazwis­
kach na liien: S. 

Przed komisją poborową nr. 2 przy ul. 
Zakątnej 82 stają 'dziś ochotnicy rocznika 
1907, zam.ieszkali na 'terenie m. Łodzi. -
Jutro zaś ochotnicy rocznika 1908. (b) 

POBOROWI KATEGORJI B STANĄ DO 
PRZEGLĄDU. 

Urząd Woj.ewód:zki otrzymał okólnik 
1v sprawie poborowych, którzy otrzymali 
kategorję B. 

W myśl tego zarzą'dzenia, poborowych 
zaliczonych do kategorji B. należy przed­
stawić panownie komisjom poborowym 
po upływie pełnego roku. W ten Sl>Qsób 
spóźnieni poborowi lej. kategorj'i stają na 
komisje równieź z ot>óźnieniem. (b) 

J(ursy wakacyjne dla 
nauczycieli. 

Kurato.rjium obęgu szJro[nego !Mz!lde­
go poda1te do wila<lomo.śd, że kurrsy waka­
q~jne: 1) humanistyczmy !końcowy w Tur­
kt1, 2) metodycz.no-.Pediagogkznv rw. Wie­
ir:11.iu i 3) śpi.ewu oraz wyd1owainia fizycz 
m·go w Korle nie odbędą s>ię. 

Ka1ndydaci za:p.i1Sani na .powyższe kwr­
sy wlm1i się zglosić 111ia kurs humanisty­
czny w Si·enaidzu i na kurs metodyaz<110-
pedagogicz.ny oraz śpiewu I wycllowainria 
fizycz:ne.go w Pabjam.icacih. 

Kuratorjum · zachęca oouczycielsitwo 
dn jaknajlicwi·ejszego zaipisywiamia się na 
powviższe kursy, w. któirych są jes:zcze 
wo!lne mie1sca. ' 

I 

( 

{ 

Kat.usze ołqłości należą już do hisłorji. 
Otwarcie odtłuszczającego instytutu „Parafineum" w Warszawie. 

. I 

Kiedy Łódź pójdzie w ślady stolicy? · 
T1Tagikomicz.ne dzieje borhaitera znanej 

I>O"w:ieścl łfomyika Beraud, „Katiusze Oty­
łości" wkx~tce sba.ną s~ę obrazkiem oby­
czajowym z zamie:nzchitej iprzesz.łości. Na 
zachodzie :Europy j.uiż d>zjsiaj kobieta o inie 
co pe:łin.ieJszy:ch lksztat.tacli wygiląda rów.­
nie aircll.allcmie, jruk diama o wysoik:iej, 
SI>ię'trzooej fryzurrze lu•b w sukni do iziemi, 
moda zwyicięża wszyS!tko, 11awet prz:YlfO­
de. W dążeniu do le.go zwycięetwa szu­
ka broni. gdzie moż-e, w siportach, hi.gjenie, 
U'drędrnc:h skrajnej wstrzemięźliwości w 
1edzenitt i iPioiu, 01be-onie zaś !Zldobyilia ipo­
też.nego, a dooyć nieoczekiwanego spirzy­
mferzeńca w 1parnfirnie. 

Roz.powszechnione już mo•cno z.aig'ra­
nicą odkiryde s·ły1rnnego łelkarza fran100-
skiega prof. Bairthe de Sandfort, który u­
ia·wnH wfaściiwości lecznicze i od>NUJSzoza­
jące ,pairafiny. zysk.a.to od wczoraj :placów­
kę w Warszawie w posfaci instytutu te­
mpeuityczno - odtJuszczające,go pod 111a­
zwą Pairaffuleum. 

Lnstytut iten mieści się przy ul. Miodo­
wej w przeipysmie WJ>rOst . mządzon~ 

foka~u. sildadająCYIIll się iprócz gaibimeJ J le­
kana ~ ,petlnegQ dyw.anów i kwiatów sa­
looo - :JJOCzetkałrn.i onaz fabora'ŁQrjum z 
sze:regu oddzieUinyioh lkabiinelk, iprzezmaczo­
nyoh do odibywainia za>biegu. Kaibi1nlld te 
'W1~glą<la~ą jaik: syipiafaie luiksUJSoiwego o­
krętu ,J)asażersfdego. Sioją w in.ich biJa1ło 
izas.faine ~ó.żlka, o'bok stolilkii zao;pa'.frzOIIle 
we "W?Szeilk.ie pirzybO!ry ltu:ailertowe oraz a­
pru-adki mdjowe dila uprzyijemnim.i.a pa­
cjen.1om owych kiaikudziesięciu minwt w 
czasie którryCih s•poczyiwają obfopienQ ipa-
!fdiną. , 

Za:bie,g .fon trwa od 30 do 50 minut, a 
;proces jest 1t1astę:pujący: · 

Specja~.nie przYlf'ządzoną, 1t1a}czystszą 
>JJl(•rafiną, uńnzYIIl1aną w bardzo wysokiej 
temperaturze okJada slę cia.to. Pairafi11a 
fa~ dzięki pewnym dom~e,szlkom ni-e przy­
leiga do ci.aiła, między slk6rą a nią tworzy 
się w.airstwa powre<trza, 'lllmożliwiają,ca 
swobdtne parowanie, .przyczem gorąco nie 
dzla~a na skórę, a pacjent odczuwa tyliko 
ip;zyjemne ciepito. Dziia~anie pairafLny IJ)O­
kgia na 1procesie szy.l:JikiegQ spafa1t1ia się 

I 

Uuszczów w organi71mie i na szybkiem 
odwodnien1u. Po jedtnorazowem zabiegu 
mOŻIIla stwierdz1ić uibyite!k 'ttus~czu od 1 do 
2 kiJo.giraimów. Do miteg10 .tego stwierdze­
ni.a s·luży waga, ustawio1t1a obo!k !kabinek, 
na !której pacje.rrta wa'i.y się pirzed i po 
12abiegu. Parafirna 111ie pozostawia na skó­
!fze ża,dnego śla<lru, !kąipQefj rtaikiej, zdaniem 
lelka;rzy, poddać się mogą n.awe't ludzie 
chorzy na anewryzm i a1truki seirca. 

Zabieg.i parafi1t1owe rużywane są z do­
skornatlemi wyn~kami przy leczeniu reu­
matyznnów, artretyzmu, wszelkich ner­
wobólów i ~i!11ny.ch chorób, p11zy 'których 
sro·suje się termoteraipj.ę. 

Parafineum warszawskie zatrudnia1ą·ce 
!k:Dlku aeikarzy oraz ca1!y szereg asysten­
tów i asysrtenitelk, wczoiraj zostafo otwar­
fte uroczyście i iro.zipoczyina tępienie oty­
tośei i rnwmaiyzmów. Przewidizieć mo­
żna z.góry, ż.e zakJad ten cieszyć będzie 
dużem ipowodzeniem. 

Niewą:tpliwie i Łódź ,pójdzie niezadlu­
go w ślady stoQicy. 

„„„„„„„„„ ... „ ... lll!Blllmlmlllllmlli„„„ ....... „„„„„„„ ... „„„...a 

Szkodliwa konkurencja. 
Ił/adze rzqdowe w obronie organizacyj kredytowych 

wiejskich. 
. - . g 

W dziedzinie Q!1'.ga1rnimc}i kredytu na • W zwią;ziku z 1J>rzepr-0'W1a.dlz.oną w ~ 
w5ti 1ujaw1I11ly się IJJ·ewne niezdr01We oibja- sfalnich czasach irew.izją sieci kr.e<lYtowcj 
wy lkonkureincji. Zdarza~o się, że władze g111!I1111ej - wladze rządowe WY'daty wo­
adminisl:tracyt;ne, 'nie zważając. że w po- jewódz;tiwom ścis~e ws!kazó'Wllci, aby •PIZY 
s~azegó111.ych \VtSiaioh G gmi111adh Z'tlJajrcfowa otwierani.u gimin111yic:h !kiaos iPOŻY'CZikowo­
ły się juiż smawnie fumik!cjonrudące sp.óJ- os•z.czę.dinośdo1wYCh zwracaino uwagę oo 
dziednde foredyforw.e - oitwiera1ty lk:o1nik:u- istniejące duż d IJ)lracujące z rPO·żY.flkiem S>pó.t 
rmcyjne kasy gimime ;po!ŻY'Czlkowo-o- <lzMti.ie kre<lyitowe i 1t1ie hamowano ip1rzez 
srezęd111ościowe. W Tezuditacie takiej go- niewf.aściwą i zbędiną lkornkurencję. 
spoda!!'!Id - obie i.nstylfucje wiocMy żywot 
su.cbotmcz;y, fob jeldina z 11Jc1h musia•fa u- --.:ą.:-.---
ipaść. ' , 

r ZAKŁAD !<~.z!~!~~~(Drl~~l!~~~~~ l I od 15 do 29 czerwca 1927 roku 

l 1~-to wyprzedaz· aparatów fotografłc•nych 
dniowa po cenach bardzo niskich. 

''ELIBO R" „i: ... i'"BOi'KOWSK1" 
ODDZIAŁ w ŁODZI, 

· zawiadamia, te w swiąa1111 • 

przeniesieniem sklepu s ulicy P!~T!1~~WSKIEJ nr. 48 

KILlńSKIEGO 70 tei. ł~~ 

Sprzedaż części zamiennych ~; 
odbywa się jut w nowootworzonym lokalu. Sprzedaż pozostałych sklepo­

wych artykułów rozpocznie się w nowym lokalu w najbliższych dniach. 

,,Konkurenci'' p. Uszera Kohna. 
Aresztowania fa/szarzy wyrobów 11 Widzewskiej 

Manufaktury". 
Stanisław Lewkowicz, przedstawiciel 

Widzewskiej Manufaktury z Łodzi, zawia 
Ciomił urząd śledczy, że w Warszawie od 
dłuższego już czasu są w sprzedaży wy­
roby ptócienne, opatrzone pieczęcią „Wi­
dzewskiej Manufaktury'', a pochodzące z 
innych fabryk i gorszeg-o gatunku, co pod­
rywa zaufanie klienteli do wyrobów fir­
my. Prócz tego wyroby „Widz. Manufak­
tury" niższego gatunku, Po wywabLeniu 
właściwej pieczęci fabrycznej, zaopatry­
wane były w znaki materjałów wyższego 
ga·tunku i za takie sprzedawane. 

Na skutek tego doniesienia brygada 
fałszerska urzędu śledczego wdrożyła do­
chodzenie celem wykrycia sprawców fał­
szerstwa. 

policja mundurowa wkroczyli rownocześ­
nie do wszystkich podejrzanych sklepów, 
a więc do składu manufaktury Abrama 
Symchowicza (Gęsia 8), Abrama Beker­
mana (Nalewki 16), Icka Lichtensztajna 
(Gęsia 3) i Mendla Piekarski.ego (Gęsia 4). 

Okazało się, że hersztem fałszerzy jest 
Symchowicz, gdyż znaleziono u niego 
stemple, farby oraz preparaty chemiczne 
do wywabiania tuszu, a prócz tego więk­
szą ilość towaru z falszywemi znakami. 

U pozostałych znaleziono jedynie ma­
terjały, opatrzone fałszywą pieczęcią „Wi 
dzewskiej Manufaktury" gatunku „Domo­
wy"', gdy płótno b;vlo gat. „Wieliczka". 

Rewizja u wymienionych trwała do g. 
4 po poł., a w wyniku jej Symchowicz, 
Bekerman i Piekarski zostali aresztowani 
i osadzeni w więzieniu śledczem. 

SJ}rawa powyższa wzbudza w szero­
kich kolach kupieckich wielkie zaintereso-
wanie. 

Nowy cennik na nabiał. 
1W dniu wczorajszym z dnicj.atywy kie 

irownika wydzia.fu ipra•wirlego p. Ratlina, 
odbyta się w !kom1sarjacie irzą:du konf e­
lfe;ncja z udziia~em przoositawicieili wszyst· 
kilch sstowarzyszeń znzeszających kupiec· 
'tWIO lkolonjalt11e. Ko111foreocj.a la mia.fa na 
ce.fa zmałezienie metod .przedwdzia1la'ją­
cyich wzrostowi drożyzny niabia·łu. 

Otwierając !konferencję 'P. Rajrn wska­
:za.f n.a 'to, ilŻ 1t1a irYIIlil<'u nabia:łru stosl.lil1ki są 
nleuregiUJJo-w:ane, celly nieJednoHte 1 w 
·większo.ści WY1Padków nadmi.eirne. Dro­
żyzrna oohiału jest ozęs.toikroć siku~kiem 
niewJaściwego stostl!llil<u h11rtow111iików do 
dett:alisiów, którzy, otrzymując towar po 
zbyf wysokich cenach, a1lbo ipvziOO:wio:ne 
sa przy odsprzedaży z.ar0tblków, all.bo zmu 
sz:eni są •Pobierać paskJa,r51k,i·e ceiny. 

Zdaniem ip. Raina, 'J)arnująicy chraos wi­
nien być ukrócony ~ ikoanisra1rja1t Tządu do­
łoży wszelicich stairań, aby ceny mbia1łiu 
w hwrcie f deta1iu rzostia.1ty .raz 111a zawsze 
us.fałoine. 

Po d.furższyich deb.atiac•h za~wieroz.0111y 
zosta.t następujący ceinni!k: 

Masło śmietankowe śwdeże hloik 4-ro 
ikJifo,g:ramowy - 21 zitolycih, masło oset­
ikowe gat. 1-szy z:a Mg. 4.40 do 4.50, jaja 
świeże za ko1pę 8.50 do 8.75 w hurcie. 
W deM!lu mle'ko za Uitr 40 g:roszy, !kwa­
śnia śmietana .:ł40 za ikiifo.girarrn, miasito śmie 
rta!lllkowe w myigi.naLnyc:h ipaazikaoh 5.70 
za lclg., ose·tikowe I ga,t. 5 m., ilmoheooe 
ma•s.fo 4 zt :za lldg., jaja nńał·e 15 gir. za 
szitlllkę, duiż.e 16 do 17 g,r. 0) 

ZAJŚCIE W FABRYCE BARCIŃSKIEGO 
Onegdaj do związków zawodowych na 

deszta wiadomość, że w fabryce Barciń­
skiego wypłacono kilku wezwanym robot 
nikom po 100 ztotych, by starali się skomp 
letować nowy zespół robotniczy. 

Skoro st'rajkujący robotnicy dowiedzie 
Il s1ę, że w fabryce pracuje już 10 nowych 
robotni.]{ów, udali się tam gr.emjalnie i 
przemocą usunęli przyjętych. 

BILETY POWROTNE NA POCIĄGI 
PODMIEJSKIE. 

rAdministracja kolejowa stwierdziła, 
7.e na stacjach węz.la łódzkiego z powodu 
powrotu padróżnych tworzą slę przy ka­
sach biletowych znaczne ogonki z winy 
samych podróżnych, którzy wyjeżdżając 
nie korzystają z biletów powrotnych pod­
miejskich. 

Za przykład może służyć !lość btletów 
powrotnych sprzedanych w 'dniu 19 b. 111. 
na stacji Łódź - Fabryczna, 34 kl. II i 9 kl. 
IH na ogólną ilość biletów 317 II kl. i 21390 
kl. HL 

Poici,danem jest dla wygody podróżu­
jących, by pasażerowie, celem uniknięcia 
natłoku przy kasach, zechcieli zaopatry­
wać się w bilety powrotne, które są wa· 
żnc w dniu nabycia. 

NOCNE DYŻURY APTEK. Po dłuższej obserwacji i wywiadach 
policja początkowo natrafiła na kilka skle­
pów, gdzie sfałszowane wyroby sprzeda­
wano, następnie zaś zaczęto poszukiwać 
samych fałszerzy. 

I oto onegdaj przestępcy wpadli w rę­
ce oolicji. Kolo południa :WY;w_ja.dowcy, ·i 

W dnilll dzisiejszym dyżurują następu~ 
jące apteki: M. Lipca (Piotrkowska 193), 
'Ml. Groszkowskiego (Konstantynowska 
nr. 15), K. Gertnera (Cegielniana 64), tt. 'l Niewiarowskiego (Aleksandrowska 37), 
S. ~eley.ric.za f(StarY. RYnek 9). !r 



Pleśń i fermentacja, to wrogowie 
naszych konserw. Ile zgryzoty i strat 
spowodowało już zepsucie owoców, mar­
melad, galaretek, soków, ogórków i t. d. 
Doskonałą ochronę zapewnia użycie D-ra 
Oetkera środka konserwującego, znane­
~o oddawna każdej praktycznej ~ospo­
dyni jako rzecz dobra i bezwzględnie 
pewna. 

\Vydatek na torebkę w cenie kilku 
groszy opłaca się tutaj stokrctnie. 

mis 'W!Fe tł Fl** • 

KACIK DLA PAŃ. 

Kostiumy kąp~elowe. 
W te.i dziedzinie moda zmienia sie 

IT!l' lej, niż w jakiejtlrnl wiek .innej. Prizy­
ti:m istnieją tu mody loka-lne, zależ.ne od 
d:>~ei miejscowości. W jednej, surowsze 
\• "~~,ć obyczaje nakazują mate rękawki 
przv kostjumach i dość dfog-ą spódnkzikę, 
w inn:vch znowu - kos:fjum taki móg.łiby 
r:;:rnlć \\'faścldelkę na śmiesz:ność, bo­
\v;em wszyscy kąpią się w zwyikllyoh ~·ry­
kotach. 

Dlatego też, jeś.Ji ~ę jedzie izag'l"a1t1~cę, 
kostium naile.piej sp.raw.ić sobie na mie1-
scu. jeślf się chce ściśle dosto.sować do 
rr.odv miejs·cowej. W przeciwnym· razie. 
nc1Jlepiej 5prawić sobie kostjum neiutralny, 
skromny i przyzwoity, naj.!epiej z czairne­
g-o tiryikotu z białą lub żóltą wyipustką (te 
wyglądają najleip;ej) z kiróclulfiką sipódini­
c~·ką lub fartuszkami z p11zodu i z l:yliu. 
PcmiJa.iąc inne wz.gilędy, 80 .proc . .pań wy­
g-lciida w takim kostiumie esteifyicz1niej, niż 
'\V ściśle obleg:aiącym cia•to trykocie. 

Jeśli .!ednal<; k!óraś z •pań u.p.riawia s:pod 
plywadk1, luh tez wzg'Jędy naifU!I'y eslefy­
cznej nie są d1a niej groź,ne, powinna po­
zwolić so·bi.e na t.rvikot, jako na kos'tjum 
naiwy.godnieiszy. Do te.~o czepek gumo­
wy. ściśle o.błegająicy wfosy, ruajlepiej ja-
5bawy. Jeśli chodz.i o plażowanie, to le­
rlej mieć. drugi kostJum, tu już beizwarun­
kowo z kirót'ką sipódnkziką. Naj1lerpiei na­
daJe się do tego taf.ta, .iako materjal sztyw 
ny - sp6diniczkę robi s•ię sterczącą, na 
ksztaH lkrYl!loi!i.nki, spodeńiki iakinajJk.rótsze, 
'-'·~r.c.ięcie duże, bez rękawów. Czepeczek 
ic.O\.,,:abny, lub be.re't z rtego samego ma­
tn,ia lu. 

tadnfe wygląda.1ą kostjumy do .plażo­
wrcl.a z tafty w lekką kratę, np. izielone 
z ,.,.ranatowy.m, lub czerr-wo1t1e z jednym z 
tvc h kolorów. 

Do wo}ly kladzie się, jeśli kfo.ś kon4e­
C7.n! c chce, .pantofile gumowe, 111a ,plażę p.ló 
c:t:rn1e, szinu·rowane na nodze liub plecio­
ne na g.ta0dkich podeszwach. 

U. N. 
--::::--

Co dzi~ usłyszymy z gło· 
śnicy radjo-aparatu? 

Progra111 warszawskiej stacji 
nadawczef. 

Czwartek, 23-go czerwca. 
Warszawa, 1111 m. - 12.00 Komuni:kat lotni­

~zo-meteorologiczny, lromuni:ka.ty P.A.T., nad pro 
gr:;m; 15.00 Komunikat gospoda.Tezy i latniczo­
mrteorologiczny, nad program; 17.00 Odczyt p. t. 
„Pe.Iska w twórczości Słowackiego", wygłosi dr. 
'lofja Gąsiorowska-Szmydtowa; 17.25 „Wśród 
k'ią:iek" najnowsze wydawnictwa omówii prof. 
T"!rr:rrk Mościcki; 17.50 Nad program I k<Jmuni­
bty: 18.00 Transmisja muzydri tanecznej z ka­
wiarni .,Gastronomia"; 19.00 Rozmaitości; 1920 
K"munikat o Wystawie .Hiigjenicznej, wygłosi 
rcci Szczerbiński: 19.35 Odczyt p. t. „Organ.i.za­
ch wychowania prn:e<lsz.kol·ne.go w Polsce", wy­
c;l<:si p. Z<Jfia Żukiew.icZQwa z działu „Pedago­
p;;ka i wychowanie"; 20.00 KOdilunikat rolnlczy; 
20.15 Koncert wieczorny. T.ransmisja z Poznania, 
w przerwie biuletyn „Messager Polonais"; 22.00 
K0munikat lotnicw-meteorologkzny, sygnał cza­
su. nad program i komunikaty P.A.T. 

Bacznośt łodzianie! 

Niebezpieczny wariat krq­
ci siq po ulicach miasta. 

'vV dniu wczorajszym ze szpitala dla u­
mysłowo-chorych w Kochanówku zbkgt 
n:ebezpieczny warjat niejaki Jan Czernik, 
pochodzący ze Starej fiuty z pod Często­

. chowy. 
Czernik podczas popołudniowego spa­

ceru ulegt atakowi szalu i zaczął uciekać 
a kiedy dozorcy rzucili się za nim w p0-: 
ścig- obrzucił ich kamieniami. 

Celne pociski warjata zmusify dozor­
c?w do zacho~ania przyzwoitej odlegfoś­
c1, z czego tenze korzystając zbiegł w nie­
•wiadomym kierunku. 

Zarząd szpitala o ucieczce obłąkanego 
zawiadomił komendę policU oowiatowej. 

3 proc. bydła choruje na gruźlicę. 
Zestawienia statystyczne Urzqdu 'Weterynaryjnego. 

DziaitaJność rnrzę:du wetery;nary}nego 
przv \Vyidzialc Zdrowotiności Publkznej 
JVlag-lstrat>u m. Ło<lz·i w clą~u m.;aia r. b. 
p1iz.edsiawia slę, jak nastęipuje: 

Do rakami dosfarczono i zniszczono 
ogótem 25 trupów zwierzęcych oraz zgla 
<lzono 76 psów zlowiony;ch 111a ulicach. 

Na targo·wisku zbada1no w 01kres•ie 
sprawozdawozyun 806 koni, na stacjach 
kolejowych zaś z.badiaino: koni 20, bydfa 
ro.galfego-2.294 siituki, oiela;t-85, owfoc 
1.304, trzody chlewnej-4.194, d.wblu -
480 sztuk, 111adto mięsa 10.664 Udg„ 'kiszek 
pęcherzy ~ żolądków 2.540 klg., skór 778 
sztuk o-raz iltrnych produktów - 177.67{) 
klg. 

Dozór weterynaryjino-sainitairny doko­
na! w maju r. ib. ogóifeim 648 ogJ.ędziq1, w 
mem: miejsc sprzedaży mięs.a i ryb.402, 
mile·czar.ni - 25, stajen - 58, obó1r - 157. 
chllewul - 2, rze.foi dila ,pfa•otwa - 4. Pod 

cz.as o~lędzii:n sp0irządzo1110 25 ;protokótów 
polkyjnych. 

W rzeź.ni rniejskietl po<lda•no ubojowi 
ogólem 14.356 zwi.erząt, w czem: 1.690 
sitUik bydla TOgaitego, 4.014 cie1ąlt, 441 o­
wiec i kóz, 49 ko111~ oraiz 8.172 sztulki trzo­
dy chlev.·nej. .. 

Wśród zwierząt: tych stw.ierdzono po 
uboju: gmźlkę u 420 z.wJerz<\!t, wfośnkę 
u 12, wągirzyicę u 11, inne choroby u 338 
zwierząt. 

W rzeźni ba·tuoklej 21aibi;to: 13.002 zwie 
mąt, mi.anowi cie: bydla irogatego 1.927 
sztuk, cieląt 7.097, owiec i kóz 1.234, kolii 
75 ·i itrzody chlew111e.i 2.669 szituik. 

Po uboju stwierdzono u tych zwierząt 
grnźHcę u 324. włośnicę u 3, wą.g;rzycę u 
12, i1nine choir·oby u 451 zwierzą.t.. 

Tru~ w zbożu. 
Straszliwe harakiri włościjanina. 

\V ubiegły piątek w gminie Przerąb 
pow. piotrkowskiego rozes7Ja się wieść 

o straszliwem morderstwie, 
dokonanem w polu na tervtorjum '\Vsi Wo­
li Przerębskiei. Krvtyczncgo dnia rano 
mieszkańcy Woli Przerębskie.i udający 
się w pole do pracy znaleźli w zbożu tru­
pa. 

Jak się okazało były to zwtoki 30-let­
niego Michała Wojtali. zamieszkatego w 
Woli - Przerębskiej. Wojtalę znaleziono 
w katużv krwi z rozpłatanym brzuchem, 
z którego wypłynęły jelita. Obok Wojtalr 
leżał duży kuchenny nóż. Gdy na miejsce 
zjechała policja brat Michała V./ojtali -
Zygmunt zameldował, że w krytvcznym 
dniu widzi al J óiefa i Andrzeja Pągow­
skich jak mordowali jego brata. 

CHCESZ MIEĆ 

Wobec tego Pągowskich aresztowano 
i przestano do dyspozycji sędziego śledcze 
go. 

Przeprowadzone oględziny i sekcja 
zwłok oraz szczegółowe śledztwo policy.i 
ne wykazały, że Michał Wojtala popetnil 
samobójstwo. 

W dniu, w którym znaleziono zwłoki 
Wojtala po sprzeczce z domownikami wy 
szedł w pole i nie powrócił więcej. 

balsze dochodzenie wykazało, że Zvg­
munt Wojtala, mając urazę do braci Pa­
gowskich oskarżył ich tendencyjnie o mor 
derstwo. Pągowscy zostali zwolnieni z 
więzienia, natomiast Zygmunta Wojtalę 
za fafszywe oskarżenie pociągnięto do od-
powiedzialności sądowej. · 

-::::-

prawdziwe :i:adowolenłe 
spróbuj mydło do prania 

„MEWA'' 
z;awlera 7G0/0 nailepszego tłuszczu. 
W szędzle do nabycia! 

----~----- --·-- -·-~---

KURJER SPORTOWY. 
Kluby zagraniczne wyrażają 

zadf.>wolenie z porozumienia 
PZPn. z Ligą. 

Do t.KS-11 przychodzą nowe 
propozycje z zagranicy. 

(C-S). Ł. I(. S. otrzymał ostatnio pro­
pozycje rozegrania meczów w Łodzi od 
III kerulet (Budapeszt) i Bocskay (Dobre­
czyn), przyczem kluby te wyrażają listow 
nie zadowolenie ze zlikwidowania rozła­
mu pomiędzy PZPN. i Ligą, co pozwoli 
piłkarzom zagranicznym nawiązać na no­
wo stosunki z klubami polskiemi. - Czy 
Łódzki Klub Sportowy propozycje te przyj 
mie, nie jest jeszcze rzeczą postanowioną. 

Ili górski bieg kolarski Kra­
ków - Zakopane (110 hlm.) 

t.ódt reprezentować będą naj­
lepsi szosowcy. 

(C-S). Sekcja kolarzy i motorzystów 
ŻTSG. Makkabi w Krakowie organizuje 
dnia 10 lipca w myśl programu PZTK. 
III wyścig górski Kraków - Zakopane. -
Wyścig ten, będący rok rocznie walką naj 
znakomitszych szosowców polskich i te­
raz zapowiada się bardzo interesująco ze 
względu na zapewniony udziat najlep­
szych kolarzy, to też nie można zgóry 
przewidzieć, komu przypadnie puhar prze 
chodni, ufundowany przez szwajcarską 
firmę „Suchard". Poza tym puharem zwy­
cięzca biegu otrzymuje na własność pu­
har, zaofiarowany przez firmę Weissmann 
w Krakowie, pierwszych zaś dziesięciu 
zawodników żetony zlote i srebrne oraz 
przybory rowerowe, zaofiarowane przez 
sfery przemysłowe ze wszystkich dziel­
nic Polski. W Łodzi projektuje wystać na 
bieg ten swych kolarzy Tow. Zwolenni­
ków Sportu. Byłby to pierwszy wystc~p 
ł~dzkich szosowców na tej trudnej impre­
zw-

SZENROK ZDOBYWA MISTRZOSTWO 
KLUBOWE P. T. C. NA ROK 1927. 
Ubiegłej niedzieli Pabjanickie Towa­

rzystwo Cyklistów urządziło na szosie Pa 
bjani~e-Wola-Kamocka, wyścigi o mi­
strzostwo Klubowe na przestrzeni 100 
klm. 

Startowało 6 jeźdźców, a mianowicie: 
Szer.rok, f alcman, Klimaszewski, Biskup­
ski, Strzelec i Michel. 

Pierwszy do mety w świetnej formie 
przybywa Szenrok w czasie rekordowym 
3 godz. 20 min. 20 sek., dalej falcman 
3 godz. 26 min.; 8 minut za nim strzelec 
wreszcie Biskupski i Michel. 

Klimaszewski z powodu defektu biegu 
nie ukończył. 

Jak z powyższego wynika, Szenrok po 
nrawit swój czas w biegu o Mistrzostwo 
\Vojewództwa o 11 minut z sekundami. 

SZANTAŻ SPORTOWY. 
Rekordowego szantażu sportowego 'do 

puścił się sokół czeski Spacek, celem zdo­
bycia wyznaczonej za przepłynięcie kana­
lu La Manche nagrody 150 tysięcy k. cz. 
Udał się on do Calais i po trzech dniach 
powrócił do Paryża, ogłaszając oficjalnie, 
że przebyt La Manche w rekordowym 
czasie 10 g. 45 m. Ponieważ dzi.enniki 
francuskie nie otrzymały z Duvru żadnej 
wiadomości o wylądowaniu tam jakieg-0ś 
pływaka, opowiadanie Spacka wzbudziło 
podejrzenia. Istotnie śledztwo, przepro­
wadzone w Calais stwierdzilo, że Spacek 
trzy dni przesiedział w hotelu, podrobił 
zaświadczenia o pokonaniu La Manche i 
przedstawił je w poselstwie czeskiem, któ 
re mu uwierzyło i wiadomość o nowym 
rekordzie podało .do prasy. Hisforja· 
smutna, ale prawdziwa niestety dość 
często się zdarzająca. 

IEdtlS:Mfi w &m&JM 

Pamiętajcie o inwalidach 
woiennY-chL 

Nowa ofiara roku 
szkolnego. 

Po:1bawiła się życia z powodu 
zf ej cenzury. 

Z Lublina donoszą: 
Dnia 20 b. m. w godzinach popołudnio­

wych pozbawiła się życia wystrzalcm z 
rewolweru w pierś uczenica VI klasy gim 
nazjum państwowego żeńskie~o w Lubli· 
nie, lat 16, Zdzisława Łucajówna. Przy. 
czyną samobójstwa byt zły stopień, otrzv 
many z mą.tematyki i języka łacińskiego. 
Wypadek ten wywołał w mieście olbrzy­
mie wrażenie. 

UREGULOWANIE KORYTA RZEl(I KA­
ROLEWKI. 

Wczoraj o godz. 11 rano nastąpiło os­
tateczne opuszczenie wdd rzeki Karolew· 
ki pod Łodzią do własnego koryta. 

Od dziś więc rzeka Karolewka rozle· 
wająca dawniej swe wody na bagna i je­
ziora, płynie własnem korytem, objętem 
tamami, ścieśnionym nasypem i wpada de 
Neru. 

~egulacja rzeki Karolewki trwała oko· 
to 8 miesięcy. Wydział kanalizacji pracuje 
nad tern, żeby od polowy lipca \vodę des2 
czową, zalewającą dotąd ulice miasta, oct 
prowadzić do tej rzeczki. (i) 

--:o:---

Teatr, muzyka i sztukaa 
TEATR MIEJSKI. 

Ch:ta-tnie występy Kaa~mierza JunOEzy , 
Stęp-Owskiego. 

Dziś oraz do niedzieli wieozoretn włącznie c 
stdnie przedstawienia zabaw.nej komedii Stefa; 
n:i Kiedrzyńskiego „Nie trzeba się niczemu dzi· 
wić" z udziałem znakomitego a.rtysty Kazimierza 
Junoszy-Stę!)0wskiego w jego kapitalnej kreacji 
ramola-arystokraty hr. Starowieckiego. Partner 
ką Junoszy-Stępowskiego Jęst Janina Romanó'w· 
na. utalentowana· i urocza artystka Teatru Pol· 
skiego w Warszawie. W innych rolach wa:iniei· 
g,zych: J. Gzylews.ka, St. Grolicki, Krzemieńsk'. 
Ceny zniż.one. ' 

TEATR LETNI W OGRODZIE STA-
SZICA. 

grać będzie jeszcze do poniedzialku groteskowa 
ki otochwllę amerykańską ,,Potęga reklamy" w o, 
ryginalnei nader wmyslowej inscenizacji Wl. 
RJ:szkowskiego, w wYborneJ .interpretacji pań: 
D11ewońskiei, Hoteckie! <>tatŁ na\w"Ybitnlejszycb 
sil komicznych zespołu Teatru Miejskiego ~Bie· 
licz, Krotke, Mrozińs.Jcl, Szubert, Wilczkowski, 
Zrkz). Do powodzenia wysoce u<latnej całości 
przyczyniają się w niemałym stopniu wstawlr 
śpiewne I taneczne oraz rozdawanie upomionkó'll 
wśród publiomoścl. Ceny od 1 zł. do 5 z!. 

W początku przysz1ego tygodnia premjera kr< 
tochwili niem.ieokiej „żoneczka z Va.rlete" z I> 
Relewicz-Ziembińską w \!'Oli tytułQwej. Reżyse· 
ruje Wl. Ziembiński 

TEATR MIEJSKI W HOLDZIE SLOW ACKIBM1) 
Pr-0iektowane pierwotnie na niedziele po po­

rt.dniu uroczyste przedstawi~ie „Balladyny" prze 
nitsione będzie po porozumieniu z Komitetem 
Łódzkim uozcze.nia Słowackiego - na wtorek 
wieczorem. 

TEATR POPULARNY. 
C-Odziennie do piątku wfącznie zabawny w<ide 

wi\ w 4-ch aktach p. t. „Nitouche", przeJ)Oj<>nY 
Ż( lr.ierskilln humorem. Początek o godz. 8.30 wie 
cwrem. Ceny od 30 gr. d·o zl. 1.50. 

w soootę o godz. 4-ej po Południu i o 8.30 
wieczorem pefna zabawnych sytuacyj „Ciotka Ka 
rola", graną będzie jes.zcze w niedzielę i wtorek 
przyszłego tygodnia. 

W przygooowaniu „Cnotliwa Zuzanna", która 
uj1zy światło kinkietów w przyszłym tygodniu. 

TEATR W SALI GEYERA. 
Wobec tego, że część publiczności na przed· 

st:iwieniach „Trędowatej" w sali Geyera w ubie­
głym tygodniu zmuszoną byla odejść od kasy 
bez biletów, dyrekcja Teatru Popularnego wysta 
'\l.'ia jeszcze w nadchodzącą sobotę i niedz.iefę. 
Będą to nieodwołalnie trzy ostatnie przedstawie­
nia ttj sztuki w sali Geyera. 

WIECZÓR KU CZCI SLOW ACKIEGO W TEA­
TRZE POPULARNYM· 

W nadchodzący poniedziałek; 27 b. m., odb~­
dzie. się wieczór ku czci Słowackiego. Udział bio­
rą artyści Teatru Popularnego i Tow. śpiewacze 
im St. Moniuszki. 

KONCERT CHÓRÓW SZKÓL POWSZECH­
NYCH. 

W sobotę, 25 b. m., komitet „Miesiąca Książkr 
w szkotach .powszechnych urzą.dza koncer.t najlep 
S?ych chórów sz.kót PQ'Wszech!llych m. Łod1..i o 
vi'ielce urozmaiconym programie. Dochód prze­
znaczony na b!·bljoteki szkolne. Początek o godz. 
16-ej. BHety p.rz~ kasie Teatr.u Qd g. 3-ej. CealY 
cajniższc. · - · ~ 
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Niebezpieczeństwa pożyczki zagranicznej. 
ex) Po dtugłm Okresie różnych wia­

d<•mości, pożyczka amerykańska zdaje się 
być faktem d<>konanym. Prawie we 

!wszystkich klasach społecizeństwa przy­
:wiązu.ie sie do pOżyczki nadzieje J>Owa­
!WY dChrohytu ~óline~o. ustmięcia wszel­
kich braków J}OłOżenla obecneito etc. W 
olbrzymiej włększ<>ści nadzieje te są złu­
dlte. Tak dłu~o brak zaufania do Polski 
unlemożliwiał jej uzyskanie większej, nor­
malnej pOżyczkl, że nauczono się patrzeć 
na p<>życzkę rue jak na interes handlowy, 
lecz fak na Jakieś wsparcie, czy prezent 
uczyniony Polsce bezinteresownie. Ze 
wsiystkłch stron słyszy się pytania i roz­
tr.zasanła kwestyj, jak zużyć pożyczkę, a 
bi.lrdzo rzadko zastanawia się kt<>ś, jak i 
'l czei;to pOżycz.kę zwrócić. 

Bo J>()f yczkę trwba będzie zwrócić i 
to z t>rOcen.tami, niżsretni wprawdzie, niż 
pGbiera sie w Obrocie wewi11ętrmym w 
P~lsce, ale iak na stosunk; światowe, za­
pewne wcale wysOlfiemI. I jedynie ten 
punkt w~dzenła, Jak pOi.yczkę ZWll'óolć, wi­
nien decydować o ie.i użyciu.. 

Musimy otrzymane z pożyczki pienią~ 
dze ulokować tak, aby przyniOsłv zyski 
większe. ni?: procenta ołacone od pożYcz­
ki w przeciwnym razie p<>tyczka clepro­
w~.dzi nas tylko do łatwiejszego ban:kru· 
ctwa. Dłat020 należał<>by rozoroszyć od­
razu· niektóre cczekiwanła. Np, często 
słę słyszy głosy, że otrzymanie p<>życillki 
pozwoli na podwyższenie oensyJ urzędni­
czych. PO.ZWOii niewą.tpJi.włe, ale tylko 
pOd warulłlikiiern równOczesnej reformy ad 
mi:nistracU ł z.redukowania znacznej czę­
śc) urizędni1ków. Bez pOtyczki reforma 
pr7.eprowadzić się nie da.fa, ponieważ wy­
ma~ała maczniej~zych tednorazowych 
w~·datków na Odprawy dla zwoln&onych 
urzęd.nlków, ale pożyczka bez ref<>rmy 
jest do.puszczalna kdynie z nad1Wyżki do­
chOdów bieżących. Obrócenie k<>sztow­
nef p0życzki na taki w:tdatek, Po którym 
nie można się spodziewać włdocznef nad­
wyżki docbOdów, byłoby karygodną lek­
komyślnością, 

Częściej słe słyszy, że dzięki pożycz­
ce Ożywł sie robotv publiczne. iJniwesty­
cje prywatne. zmniejszy bezrobocie, sto. 
wem, że życie g<>spOdarcze zacznle pły. 
nąć ż~rwsze tempem. znowu twierdze­
nia ~łusz.ne, ale z kilkoma zastrzeżeniami. 
Roboty publiczne; tak, ale nie wszystkie. 
Jeżeli 1:mżyjemy ołeniądze na budowę ko­
szar dla wofska, czy szkół, czy parków 
państwowych, ws11;ystko to będą wydatki 
bardzo pOżytecme. nieraz bardzo p01rze­
hue. ale trudno sp<>dzłewać sie z nich do­
chodów, ri którvch mOżinaby t>Oiyczke 
zwri)c:ić. Co się tyczy przedsiębiorstw 

_prywatnych, niewątf}ti.wle wiele z nich 
nie m..Jże wykorzystać swoich możliwości 
przez brak kapitału lub przez Jichwiar­
sk!e procenta, które Od WY'J>Ożycz<>nego 
kavitału musiało płacić, lecz rówme pew­
nem iest. że wiele 1>rzedsieblorstw deU­
cvtowych ł ska1zalłlych pręcizej czy ooź­
nie.i nJ zadade trzyma się dotychczas ie­
r:hrnie dzieki wc.iąż na no.wo zacią~anym 
kred~rtom. których zwrócić n.ie mOże, bo 
nie ma wystarczających zysków. Je-i:en 
więc znowu zaczniemy rozdlZielać teraz 
kredYi:Y z pożyczki amerykańskie; w imię 
porltr:i~yman!a życia gOspOdarczeg-0, za­
nobJe1:rnnia stagnacji, czy wreszdę nazbyt 
srnrokc, pOjęteJ „samOwystarczaJno.ści 
państwowej", zamiast badać możliwą 
ren>towność ewentualnych wkładów, skut­
ki poż~rczki mo2ą być jaknaj.fatalnłejsze. 

Wśród większych k.\ajów euroooiskich 
tc-steśmy krajem najdroższego kredytu. 
Drożyzna kredytu uniemożliwiała nam 
wszelkie łll'westycje, nietylko długoterml­
;1owe we właściwem tego słowa ~nac7.e­
niu. ale nawet takie, których skutki dały­
ll:v sie odczuć już za kilka lat. Pożyczka 
da nam do f()!lJpOrządze.n:ła kredyt w sto­
sułdw do ~dl dOtychczas 

' 

kr.pitałów dość :maczny i w każdym ra­
zie tańszy. Winniśmy więc, gdzie tylko 
się to da, wykorzystać tę różnicę między 
stopą procentową pożyczkł, a stopą we­
wnętrizną. Może i należy z pożyczki czy­
nić mwestycfe, które nie o.płaciłyby się 
dCotychczas dlatego, że kapitał, pirzy po­
mocy które~o uskutecznianoby ie. byłby 
WJ.1>0żYcz<ł11y na 10 proc. lub więcej, a 
które dadzą niewą.tf.lliwe dochody przy o­
prOeentowanlu ka,pitału na 7 proc. · 

I jeszcze jedno zastrzeżenie. Me mo­
żna robić inwestycyj ain.1 na zbyt długie 
terminy narprzód, ani be.z dostatecznych 
gwarancyj. Na im dalszą metę zakreśli­
my plany inwestycyjne, tern łatwiej spo­
dziewać się można dochodów z inwesty­
cy,i, ale musimy pamłętać, że inwestycje 
Powimv dawać dochód na dość długi o. 
kres czasu wcześniej, nim upłynie termin 
Ostatecmeito zamortyzowania pOiyczki. 

Ułożenie planu inwestycyjnego jest 
n;;jtr.udnlejszem ziadaniem, przed którem 
staje Rząd i Baink Polski oo otrzymaniu 
pożyczki. Dwa kryteria win!łly decydo­
wać: szybkość realiizacii zysków z in­
westycyj i wysok-Ość tych zysków. Ale 
n<iitrudniej bedZJie utrzymać właś.ciwą 
mfarę w razie kOlilzii tych dwóch kryter­
iów. Pójście za daleko w pierwszym kie­
runku może sp<>wodować brak funduszów 
n.a !'nłatę Ostatnich rat PożYcDci, przesa­
d:renie w drugim kierunku da te furulu­
sze zbyt p6źno, by spłacić w terminie 
pierwsze raty. Nie trzeba chyba specjal­
nie zamaczać, że peiwno.ść Jolraty p<>win­
na być w każdym razie cOndiitło sine qua 
non. 

Me wystarczy jedn1ak samo ułożenie 
planu przez Rzad, ~żet; s.połeczeń~two 
zacmie zbyt g<>rączkorwo eskont<lwać mo­
żliwości kredytu. Pt ze!'rzliśmy w ostat­
nich latach okres ograiniczeń sp.owodo·ri­
nych barJera celną i paszJWrtO•\vą. Te 
barierY znajdowały dQfychC7.as swoje u­
zasadnienie ·w Ohaiwłe o stał<>ść bilansu 
płaitinfozef!O, a w ślad z:. tern, o stalość 
ku:rsu waluty, pożyczka zabeZipieczy 
sta:ość kursu waluty heiz pOtrzeby ucie­
kz:nii1a się do tych środków, a jed111iak nie­
o~trożnOścią byłoby zmJerść Cd.razu te 
bariery, zantiast powoli i ~topntowo ie ob­
niżać. Zbyt dłu~o ha1nowa.ne pOtrzeby 
gospodarcze. kulturalne i luksusowe za­
częłyby szukać zasp.okojen.ia z gwałtow­
nośdą. której J>o kilkułetnic{l c~ranicze­
niach łatwo się można spQ<lzłewać. Wszel­
kie pla1ny· inwestycyj.n~ minęłyby w cha­
osie nfopJ~,norwych i nieskoordynowanych 
wydatków, czynionych przez <l'bywateli 
pOlsikich za świadczeni.a za,grainicme. Ani 
ruchu cen, aini zbytu torwarów lłlde moma­
by wtedy opanować. 

Prof. Kemmerer zauiważył w swoim 
raporcie słusznie, choć niieco rzłOśłiwie, że 
w Polsce, jak i w innyoh spoleczeństwach 
które przeszły okres spadku waluty, pO 
st"3biłizacii waluty woła się wciąż z nie­
J)Okojem o zapewnienie aktywności bi­
lansu handtow~o. który ma zaipew1n.ić sta 
teść kursu waluty, ale wkrótce społeczeń­
stwo tak zosta~e zaśłep.ione kwestią bilan­
su haodlOwe20, że pOdnoszą się wotania 
o obniżenie kursu waluty. ~dy ten pOd 
wpływem koozystnego bilansu zaczyna 
sie p0cf11ti0!!iić, a to w obro1nie czynnego bi­
fansu. Oczywiste błędne koło ł pOmie-
szanłe celów ze środkami. , 

Uwagi słuszne. Trzeba zdać s<>ble 
sprawę, że pożyczka prawdo:p0dObnie za­
cłtwieie naszym bilansem handl<>iwym, że 
rn<>żna przewidywać naiwet na kilka lat po 
o.trizymaniu pf>i:yczki błemy biłains han­
dfowy. Ale nie możemy slf)Odziewać się 
nh~dy stale czynn~o bilausu handlOwe­
J.?O, jeżeli nie zdecydujemy się na zupełną 
rezygnację z rozwo.ju naszego przemysłu 
i nie zechcemy or.rarriczyć się do wytwa­
rtl'ania jedynie surowców i płOdów rol-
1t!lclJ.. 

Że taka koncepcja nie jest klealinem 
rozwiązaniem i że iei korzyści ani w ozę­
ści nie uównoważą jej ujemnych stroin, 
t~o chyba dowodzić nie p0trzeba. Cho­
dzi iedv:nie o to, abyśmy PO tych kiilku ła­
tach bilansu biernego, mieli później kilka 
lat bilansu czynnego i to z możlhnie wy­
soką nadwyżką. Takiej nadrwyżkł ocze­
kiwać możemy tylko wtedy, · gdy wydat­
ki, czynione zagranicą w ciągu kilku pier­
wszych lat Po otrzymaniu pOżyczki, i niasz 
import w tym czasie będ:ziie trzymany w 
n.mach planowei akcji, 2dv wydatki czy­
nione be.dą -sukcesyWnie, a nfo na.r~. b<> 
Ttazbyt długo decydowano o charakterze 
ir.i·portu taryfami cełnemi, żeby nagle J>O­
zwonć na rueQ~aniczony import, który 
wbec braku dostatecznej organizacji na­
szych imJJOrterów w syndykaty i kartele, 
d0prowadvłby do k<>nkurencj1 nazbyt wy 
bujałej. stagnacji zbytu i zaburze1i w ru-
chu ceł. . 

Pamiętać również należy, że potycz­
ka ma p<>sł.użyć do reorganizacji naszych 
nrizedsiębiorstw i zmniejszenia kOsztów 
ich p.rOdukc:ii. .Tak długo ta <>rJ?;ainizacja 
nie będzie ukończona, przedsiębio.rstwa 
te przeważ.nie poifrZ€bOrwać będą ochrony 
celnej, Z dru2iei strony jednak na kre­
dyty z pOżyczki zasługufa w zasadzie tyl­
ko te J)ł'!Zedsiebi<>rstwa, któr\? PO reorgam­
zacj.i będą Słe mo-gły bezwarunkowo o­
bejść bez ochrony· cel1niej. W ko.nsek.wen­
cii wiec naiblłższy okres 1>0 otrzymaniu 
l>Ożyczkt może nrzy.nłeść jedynie oewne 
modyfikacje w pOJi.tyce celnej, ale ł11ie mo­
że spowodować zasadll11czego nawrotu 
~o Ji'beratiizmu celne~. 

Wykorzystanie pożyczki będzie więc 
nłewątpłłwle jeszcze o wiele trudniejsze, 
niż jej uzyskanie. Pożyczka obciążY sil­
nie nasz bilans płatniczy z tytułu spłat 
amortyzacyjnych, a nie będzie można 
obrócić znaczniejszej jej części na spłatę 
dawniejszych bardziej uciążliwych kredy­
tów, ponieważ wierzyciele nie przyjmą 
spłaty przedterminowej. Trzeba więc 
traktować wszelkie wydatki związane z 
amortyzacją i oprocentowaniem pożyczki, 
jako całkiem nowe obciążenie bilansu 
płatniczego. Poza czynnym bilansem han 
dlcwym i zarobkami emigrantów mamy 
mało czynnych pozycyj w bilansie płatni­
czym. Bierzemy na siebie obcążenie na 
długie tata, musimy zato znaleźć nowe do­
tąd niewyzyskane łub niedostatecznie wy­
zyskane źródła dochodu społecznego. I pa 
miętać zawsze musimy, że ci, którzy nam 
pożyczkę dają, patrzą na nią z punktu wi­
dzenia rentowności tego interesu dla sie­
bie. Nie wolno więc rządowi, który tę 
pożyczkę będzie rozdzielał lub sam zu­
żywał, odbiegać zbyt daleko od tego punk 
tu widzenia. Gdyby miały trwać nadal 
wykazywane dotychczas tendencje lekce­
ważenia tego punktu widzenfa, 'byłoby to 
najgroźniejsze niebezpieczeństwo związa­
ne z uzyskaniem pożyczki. 

Dr. Leon Oberl. 

KINO Dom Ludowy 
ul. Przejazd 34. _____ -.:i:„„ ... „ ... „„„„„ 

Dziś! Dziś! 
Dsiś arcydzieło filmowe 

p. t. 
Złodziej z Bagdadu 

W roll główne! król ekranu 
Douglas Faierbanks. ----

Ceny miejsc: W dnie powszednie na 
wszystkie seansy, zaś w sobotę, niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m.60 gr. II m. 30 J!r. III m 20 gr. 
W soboty, niedziele i iwięta od godz. 3 
po poł. I m, 80 gr. II m. 40 gr. III m. gr. 30. 

„Kurjer Łódzki". 

Niedomagania w handlu 
wyrobami tytoniowemi. 

ex) Je<letil z d!a'Wl!lY'Ch _prze<lwo}enych 
kl\.llpców wvro.baml tytoniowemi udzJ'.eLil 
wis.pól'Praoow111fkowl naszemu nastęipują­
cyich inlformacyj, dotyczących dbecnego 
stanu hamdilu wyrob<Xmi tyt'Oniowemi: 

Obecny stain haindlu wyrobami tytonio 
wemi ipod wz:g-lędem dochodowości skle­
pów przedstawia się niaoR:ót w ten spo­
sób. łż zaled1wie koszta lo'kalu dadzą się 
pokryć ze sprzedaży tv;ch wyrobów. Po· 
niewalż dochodowość w bamdlu z wyroba­
mi tyton1iowemd jest niew:vstarczają-ca, 
przeto sklepy, które przed wo.tną świato­
wą egzystowały samoi1stni1e, obecnie mu­
szą te'i oibr01k tytoniu i wyrobów tytoniQ­
WY'Ch sprzedruwać i'llne towary, chcąc ja· 
ko lako ufrzvmać się. Gtówne przyczy­
ny fogio zte,g-o stcuntt rze·czy t:k:wda w sto· 
sunikowo matym obrnoie i niskiem opro­
cenitowa111ru korrnlsjonerskiem. Podcza~ 
gdy przed v..10jną światową oproceintowia· 
nie k'l.llPca mająceg-o skle•p z lytoniem i WJ 
robami tytoniowe.mi wynosifo średrnio od 
15 - 18 proc. to obec.nle s.padto ono de 
mnfej więcej 9 proc. przy mniejszym obrc 
cie i trzy razy większych w.szellkiiego rcr 
dza.ju Poda'tkach. 

Ilość siklepów haindlujący•ch tylo1nlem 
z.większa się, ale Jedvi!lli·e talkkh. które 
sprzedają obok tego towaru też i inne. 
Duzą konikure1ncJę ddia sikleo·6w z tY'fonfern 
i wyrobami tyitoniowemi stanowi sprze­
daż ulkzna tego 1:owaru. Skilepy, mające 
daleko wJększe ciężary w stosunku do 
siprziedaiwców uliczinych. mo·gą handlować 
iedynle do godzfny 7 wfe.czór. podczas 
gdy siprzediawica skrzynkowy czy jak obe 
cnie z budki, postawiooej na uJi.cy, może 
to czy.n1ić o wi·ele dtużej. Przyfom bardzo 
często. zdarza się, ł'Ż S1P·rzedawca ullczny 
1oikude się ze swym towarem tU!Ż obok skle 
PU z tytonf em l wyrobami tvfunioJWle'ItlL 
Niej.eden stały klłem't danego sklepu iyto· 
rnio.wego w razie pośpiechu niejednokrot'· 
nf e kupuje np. papierosy liub tYOO·ń u sorze 
dla.wcy u1liicznego i przez ro konkurencja 
tych 'ostatinkh sprzedawców diaOO się s.1de 
oom bardzo we znaki. Wsikaza•nemi środ­
kami zarndcz·emi byłoby tu wyznaczenie 
sip1rzedawcom ulricznvm pu111któw s.prze· 
dażnych„ po!ożooych w .pew111ym okreśki· 
nym <Jdd1aleniu oid sik:lepów. Wrprowadz.o·­
ne prned paru miesiącami w Warszawie 
budiki drewiniane z wyrobami lytoniowe­
mi są już malemi sK:lepami. w calem tego 
słowa znaczeniu. z których ko·nkurencją 
muszą sfę tembardziej liczyć skle,py, fst· 
nieją,ce czaisem od lal: kll'kunaslu. 

Bolączką sklepów tytoniowych jest 
też obowiązek nabywa111ia wvrolbów tyto· 
niowy;ch przez skle1p detaliiczny w ustało· 
nem mie.iscu, u danego sprzedawcy-hUJrto 
wn~a. Wszvstki.e bo.wiem s1lde,py detaJi­
czne z wyrobami tyUoI1iowe:rni sa podz1ielo 
ne 111a ipewne rejo1ny, w których do.zwolo­
Il'y jesł zakup towairu hurtem. Nle.iedno­
kmtnde danv hwto.wniik nie ma towaru, 
jakiegio żąda dany s'klep detali<cznv. u in· 
neg<> zaś hurrowmfka kuPlić n.ie możn a 
Brak przY'tem pewne.i norrrnallzad1 w Q'.a· 
lwnikach sp.rzedawaneR:O lo·waru. Czas·err, 
naprz. jeden hurtownik 'SiPrzedaie ten sarn 
g-atunek towairu lepsze~i j1akoś·r: niż i1nny 
hurtownik. Duią też niezgiodność dla skle 
pów WY'robami lyto1n.io1wemi i ~ytoniem 
stanowi zakaz wvsvitki wyrobów tyto.nJo· 
wych p1oiczta. 

Pośród ró.żn'yclJ. R:ałunków stosUJnkowo 
największym PoJPvtem ciesza sie pa.pie­
wsy wytższych gatuinków. co sle zaś ty­
czy tytoniu to przeważniie średnie f gor­
sze mają wiiększv zbyt. Sprzedawcy de· 
talkzni otrzyrrnują towar ord hurtownlików 
na warunkach czvsto im,dvwidualnvch. 

Do Polski przvchodzl o.hecnie pewn. 
Hość tyto.111i u i wyrobów t:vtoniio·wvch dro 
gą ko·ntrabandv. która zw?aszcza 1na p-0-
gr.aniczu Dolsko - nięmieckiem daje się 
naibardzi ej odczuć naszym kupcom. 

--:o::-
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Nowa taryf a koleiowa 
w Jugoslawji. 

Jaki kredyt należy uwa­
żać za długoterminowy. 

DOLAR W LODZJ. 

Na wczorajszym rynku prywatnym w 
Lodzi w 2odzłn;tch wieczorowych dolar 
kształtował się p0 kursie 8.92 i pół w żą­
daniu i 8.91 i pół w płaceniu. 

OJELDA lONDvtęsKA. 
Londyn. 22 czerwca '(PAT). 

Notowania końcowe. 
ex) Jugosil"ov.'li!ll·ńskfe minlsterslWIO k<> 

munikacti zamierz.a obnrl!żyć ceny biletów 
plerwszei klasy o 15 ;proceu1t ( wz.gl 20 % 
w pacią.gach poś.piesz.nych). Ml.nisterstwo 
kcmunikacji sądzi. , że w ten spO'sób pod­
niesiona rzosta111ie 11reikwencja w p+erwszej 
klasie. Ceny bi·ldów Masy drng-ie~ i trze­
clei pozosta1ją. na·raz.ie niez:miooione. 

Milionowy deficyt w wq ... 
gierskim przemyśle wfó ... 

kienniczym. 
ex) Jedna z największych fabryk wtó­

kleilltnfozych na Węgirzech ,.,Krajowa przę 
dzalnia czesa·nkow.a f tkalnia S. A.", naae­
żaca do koncernu firmy Koh111er, og-tosi1ta 
w ty·ch dn i::ich swe bifanse z.a ostartiniie 
dwa lata. Podczas 1t<lY jeszcze w roku 
1924 przedsiebiorshvo to przynJ.osJo czy­
stv zysk w wysokości 26.000 peng-o, w r. 
1925 miia1l'a iuż deficyt 214.000 pengo, a w 
r.ub sfrntv firmy wynoslity 890.000 pen.g-o. 
0P."6!.ny delikvt u1 ostatnie 2 .Jata wvnos·i 
z2.fem ponad m!ljon ipe1ng-o, co stanowi 
wiecej niż 1

/4 kiapitaitu akcyjnego. W ko­
tach pnzemysfowy.rh fulkt 'tein wvworar 
wielką se.nsa1cjt;". Rdvż byfo rzeczą· maną, 
żr fabryka zinakomicle prospemwa•fia. 
\Vysoki defi.cyt '!}rzypisać nalerżv nrzede­
\VSZ. tkiem wysokim kredytom. W roku 
1926 firma z.a1DfacH:a ·bo•wJi;em tvtUJtem piro 
cenlów rmna<l lD.000.000.000 koron wę­
g-Jerskich. 

Czechosłowackie sk!ady 
towarowe w Białogrodzie. 

ex) W myśl umowy zawartej między 
eks,porterami czeskos·tow~ckimf a impoir­
tcrami jUl!OSfowi.ańskimi. wybiudo\vane z.o 
st.mą, w Bla.fag-rodzie składy towarowe, 
,,- ktcvych orzechowvw.ane będą. w:szelkl1e 
'"'!Odu:Jcty sprowadz.ane z Czechostowacji. 
W budynku tym urządlzon.a będzie pr6cz 
·~~o slia1fa wys1tawa towarów czeskos.ro­
.,„a·cki.ch. 

nas 'Przez swój zapach. R kaida 
~lina gospodyni cieszy się spe. 

qalnie wtedy, je!li zapłatą za ca . . 
łodzienny iej trud jest bielizna 

biała jak kwiat I pachnąca śwle. 
. zoś~_ią. Gospodyni zadowolona 
Jest Jednak tylko IAltedy, je~li uty. 

wa sławne „mydło l<ollontay 
z p r a I ką''. „Mydło l<ollontay• 

wytwarza się jedynie z najczyst , 
szych I najszlachetniejszych tłusz· 

czów ro~linnych. Skutkiem teg<J 
tylkp to mydło nadać może bie. 

liźnie miły zapach świeżośct 

Mydło 

ex) W wyjaśnlenfu do arrtt. 3 p. 14 n­
sfawy podatkO'\Vlej z 1925 r. M·inistierstwo 
Skairbu usta~Ho że z.a kredyt dtiug-otemni­
nflwy należy uważać kredyt hiipoteczny, 
S'Ptacainv w reltaC'h, wedle z.góry U'S'falone 
g-o· nfanu amortyzacyjnego. 

Wobec 'tego wyjaśnienia wszysitkie 
ilflne forrnny kredytu, nawet mająoe 1w.bez­
pkczenie hi.poteczne: :nia weksle, obliga, 
rewersy ·i if. p. zobow.iąza1111ia .uwaiać l'la­
leży za 'k!r6tkoteirminowe. 

Rewizia rumuńskiej 
tarvfy celne;. 

ex) Poniewiaż nowa foryfa celna, za.:· 
pro·waidzona nie<law.no w Rumunji, wyka­
zuj.e ca1fy szereg- b:·'<likthv. ujemnie wptvwa 
jących na k~zrtaNowa1nfo się stosu.nk6w 
g-ospodarczvch Rumunii z państwC1mi ob­
cemi, mim.ister s:t<airbu Popovici no.Jeciit ge 
neralnemu dvr·ektorow,i cet. Chitenescu, 
Pr?.PPW\Y.adzlć ~ds.tą rewlzjq 01bc,viązują 
cej taryfy ceiinei. 

NOTO\VANJE Zł.OTEGO 

w dniu 2?- C7~rwca 19n r. 
Z.a lf\O z·totych: Lon<lv111. &TSO. Zwrvch 

58.{)25. Berl'im 46.9.35 - .17.325, wvr.·!iata 
n·, Wa.r'SZJawe ; Pozmiń 47.0l - 111:?1. na 
Ka.towi·ce 47.105-47.25. Gdań~k S7.7S -
S7.89. wwta1a l!la ·w.anmnve S7.63-S7.77 
Wiede.ń czeki 79.23 - 79.51, Pmg-a 377.50 

NOTO W ANIA GIEŁD ZBOŻOWYCH. 

Poznari. 22 czerwca (A. W.) 
Żyto 50-51 
Pszenica 52.50-55.50 
Jęczmień 44-46 
Owies 42.50-43.50 
Mą.ka żytnia 65-proc. 73.75 
Mąka żytnia 70-proc. 72.25 
Mąka pszenna 65-proc. 80.50-83.50 
Otręby żytnie 34-35 
Otręby pszenne 30.50 
Usposobienie słabe. 

Tendencja spokojna. Obroty średnie. 

GH~LDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 22 crerwca (Pat.) 

Płotowaab ollclalae. 
· Oot6wka. 

Dolary 8.91 i pół - 8.94 - 8.89 
Czeki. 

Holandja 358.40 
Londyn 43.44 
N. York 8.93 
Paryż 35.02 
Praga 26.50 
Szwajcarja 172.08 
Wiedeń 125.82 
Włochy 50.50 

P.\Pll!ltY PA„STWOWlt I LłS'IY 
ZASTAWNE. .. 

. Dolarówka 55.75 
Pożyczka dolarowa SS.-

I 

Pożyczka kole,iowa 102.50, 103.-
5-proc. pożyczka konwersyjna 64.50 
Obligacje Banku Gospodarstwa Kraja 

wego i Rolnego 92.-
4 i pół nroc. listy zastawne Tow. Kre­

dytowego Ziemskiego 59.25, 59.-, 59.15 
4-proc. listy zastawne Tow. Kredyto­

wego Ziemskiego 52.50 
5-proc. obligacje m. Warszawy 66.50 

AltCJL 

flliołoWHO W :&łołya 

Bank Handlowy 7.15, 7.­
Bank Zarobkowy 80.50 
Bank Polski 143.50, 141.75 
\Vysoka 123.-
Nobel 46.50 
Rudzki 2.40, 2.35 
Borkowski 3.-
Spiess 100 
Węgiel 98.-, 97.­
Lilpop 27.75, 27.50 
Starachowice 59.~17 

New-Jork 4,8511/s Holandja 1!,12 
Francia 124,02 Belitia 3ł,93l/1 
Wlochy 86 ,R" Niemcy 20,49 
SF.Wiiicaria 25,?:i8/, Hiszpania 28,-'2 
Portugalja 2,45 Dania 18,161/1 
Swnreoj a 18, 11 N orwśg1 a 18. T 1:1 

Praga Hl3 .93 Helsingfor1 19~.9'\ 
Wiecłeń 34,53 Warsr;awa 4'!.!iO 

GIEŁDA PARYSKA. 
Paryż. 2! czerwca "(PAT). 

Londyn 
Belgja 
Włochy 
Niemcy 
Szwecja 
Praga. 
Norwegia 

Notowania koiicowe. 
124,02 ~- Jork 25,H 
356, His11panja 4S6,3'.l 
14,,75 ~zwajcarja 491,00 
60,,75 Holandja l02lł,00 
615,00 Dania 682,50 

75,60 Rumunja 15,25 
661,00 

OF l ARY. 
Dla najubOiszych. 

Kw. Nr. 804. Dl:a uczczenia l ip. Kta· 
ry Szulbo1rs1kiej, maifżontfoi naszego wlice­
J)Tezesa - Rada Gie.f:dy Piemfęilnej w Ło­
dzi skłardia sto złotych. 

Rada Giełd<>wa Giełdy Pienłężnef 
w LOdzł. 

KOMUNIKAT. 
„Wieczór harcerski". 

Celem spopularyzowania wśr.ód spo­
k~zeństwa idei harcerskiej, Sekcja Pro­
pagandy przy Zarządzie Oddziału Łódzkie 
~o lwiązku Harcerstwa Polsk'ego urzl\· 
dza w piątek, dnia 24 b. m. o godz. 8 w, 
w filharmonji (Narutowicza 20) „Wieczór 
harcerski', na który uprzejmie zaprasza 
wszystk!ch rodziców, przyjaclól l sympa 
tyków młodzieży harcerskiej. 

·wszystkie bilety po 50 groszy nabY'o 
wać można w dnitU 'dzisiejszym w lokai 
Związku Harcerst.wa Polskiego (Ewange­
licka 9) od godz. 5 do 7 wiecz, a w dniu 24 
b. m. w kasie filharmonji od goJiz. 5 pb 
pol. 

-----------------„ aamf11rrr11t1. 
O G Ł O S Z E N I E. Komen\1" '\)rzy' 

Opierafąc eię na Rozporządzeniu Rady Minletr6w z dnia tÓ lutego 1926 rola o ure1tu­
lowaniu cen przetworów sb6t chlebowych mięsa i fago przetworów oraz odzlety i obuwia 
puez wyiui.ac!lenle cen (Ds. U. Rz. P. Nr. 18 po•. 101) na Rospor:r:,dnnlu Prezydenta Rse­
czypospolłtej z dnia 31 slorpnla 1926 rokn o sabe1p\ecnniu podały przedmiotów powssednlego 
utytku (Dz. U. Rz. P, Nr. 91 poz 527 art. 8) oraz na uchwale Magiatratu m. Lodzi • dnia 16 
kwietni.i 1926 rokn - niniejszem podaję do publicznej wiadomości mleukańcom m, Lod:r:I co 
następuje: Uchwałą Ma4łsłratu m. ł.odsi Nr. 606 z dnia 21 czerwca 1927 roku so1tały wrzna­
csone c•ny maksymalne: 

na mięso wieprzowe 
wieprzowe za 1 kg. 

wieprzowina . , • • • zł. 3.00 
schab i baleron 3.60 

" słonina • • • , . , • •1 4.10 
sadło . • . • , , • , 11 4.10 
salceson . . • , • , • " 3. 90 
kiełbasa krajana . • • • n 3.90 
kiełbasa serdelowa • • . " 3. 90 
pasztetowa • • • . • , 11 4.60 
serdelki . . • , • 11 5.10 

i wyroby masarskie 
boczek sur. wędz. • • • n 4.50 

" gotowany , • • " 4.80 
szmalec • • • • • • . 11 4.80 
siekane . • • • • do umowy 
polędwica sur. wędx . zł. 7.00 
słonina papryk. • . . . " 5.10 
kiełbasa surowa do umowy 

Sl\d.le Okr,gowym 
w Lodd na .tuo­
stwo ł.alltle AloJ• 
:&J' GalcsF6•kl. 
uuęduJl\CY w La­
sku. ogłaua, że da' 
4 lipca. 1927 roku 
od godz. 10 rano 
w Pabianicach tirsy 
ul.św. Rocha Nr. 23 
odbęd1ie slę •p11e 
dał pr:r:u publlcm, 
lłcyłacfę ruchomo· 
łci: mebli l piani­
na, należl\cych do 
Jóufa Ulkow1klego 
oszacowanych na 
zł. 1637 gr. 91. 
Laelt, dn. 14/VI-1927 

Komornik 
A. Galcm:ri\•Jd. 

UDWlllllHDll. 

ftiewiai1 
, Slenklewl~ 

Tel. 59-40. 
Cfiorobp slftrae ł 

wtlnetPCZ• 
Naświetlanie 

lampą tcwarcą., 
wą. 

· Kltłl!INIAI :·, pfaf~q 
l21~0~(2J t iii 

podgarlana , , . „ 2.40 
czarna . • • • 11 2.40 
kaszanka •• 1.60 
krakowska . . . 11 4. 70 
szynka gotowana " 6.50 

11 sur. wędz. „ 4.20 
„ bez kości • „ 4. 70 

rolada . . . • • • • • 11 4.60 
kiełbasa sucha. • • • • • 6.10 
salami . . . • • • • • " 8.60 
parówki . . • • . • . 1• 6.1 O 

na mięso baranie za 1 kg. 
w hurcie: 

_ baranina normalna • • • „ 2.52 
11 koszerna • • • „ 2.94 

w detalm 
baranina normalna • • • „ 2.90 

Komor11lk prsy 
S,d1le Olu,gowym 
w l.od.t, na Staro· 
•two laskie, AloJ• 
•J' Ga?csy6•kl, 
uuędull\CY w laiku 
oflaua, se dnia 27 
ć1erwca 19J7 roku 
od llods. 10 r, w 

• Pabjanlcach przy •1. 

Prsyjmujc od 5 cft 
8 popołudniu. 

~r.lut~fewa 
Ordynator Sąt 
tala Miełaklej'o' 
dlachorób1k6r 
nych i wen„ 

i ~ , .: Patent ·~ 

Generalny :sasłępca na m. L6dt: S. B. Redlic, -
Łódi, Pomorska 19. 

--------------------
1 :~;~ „ DW~WAJKI" ' 

Fabrylli "Sok61" w Warsaawle. J 
Całkowicie · zab1111piec::1ai1& or4anłzm · 
palaczy przed :1ałmciem 11.ikotyn11. -

Żll,dać wszędzie: Żądać wsaędzlel 

Lakiery • 
I Emalje 

o połysku lustrzanym i gwa­
rantowanej trwałości są marki 

,,BLASK'' 
Do nabycia w składach aptecznych l farb. ~ 

• 

baleron gotowany 11 6.50 11 koszerna • • • „ 3.50 
„ surowy 11 5.26 

W myśl zacytowanego rozporządzenia Rady Ministrów par. 7 wyżej 
wyznaczone ceny maksymalne obowiązują na terenie m. Łodxi od dnia na­
stępnego po ogłoszeniu. 

Zaznaczam, że zgodnie z §§ 10 i 11 wymienionego Rozpouądzenia 
Rady Ministrów winni łądania lub pobierania cen, wyższych od wyzna­
czonych lub nieujawnienia tych cen w cennikach właściwych przedsię­
biostw handlowych będą ukarani przez władzę administracyjną I instancji 
wg. art. 4 Rozporządzenia Pra!:ydenta Rzeczypospolitej z dnia 31 sierpnia 
1926 r. (Dz. U. Rz. P. nr. 91 por. 527 z 1926 roku) o zabezpieczeniu poda­
ży przedmiotów powszedniego użytku - aresztem do 6 tygodni lub 
grzywną do 10.000.- zł., o ile dany czyn nie ulega surowszemu uka­
raniu w myśl innych ustaw karnych. 

Lódź, dnia 22 czerwca 1927 roku. 
Wiceprezydent m. Łodzi 

(-) W. GROSZKOWSKI. 

W arssawskiej nr. 3 
o d b • d s I e 11• 
apuedd, puez pu­
bliczną licytację 
ruchomości: ualy 
11ardeToby 1 lnstrem 
pianina firmy „H. 
Kirch el" nalet"oych 
Janiny i Adama 
maił. Świetllcklch 
oszacowanych na 
zł. 550. • 
tult, d. 171Vl·1927r 

Komornik 
Ga!o•716ald 

~-, 

~' 
r..6:tkn 

metalowe. mate­
race drudane i 
wyściełane wóz 
kl dsleclnne, u­
mywalki Najdo 
JJOdnlej I naj 
taniej w•kła 
dale fąbrycs• 

n~m 

„Dobropol" 
Płotrkow•ka 
73 w podw6r1u 

rycsnych. 
Plołrbwsh a 

pr1ylmnl• od 9-11 
5-T po pohadalu. 

1 

Dr. 

ftóiane 

Heł·Kuiniu 
Pełne morze, 2 ~ 
te, pensjonat, łanJi 
kuchnia wanzał 
ska. Ceny przy•ltP" 
ne, Zgłouenla:P1ik 

Szydarowlka. 
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Zakłady Przemysłu · Włókienniczego „ DO B ~z Y N KA" Spółka 
Akcyina, Pabjanice. 

BILANS 
na dzieti 31 grud~ia 1926 roku. 

Stan czynny. 

1. Nieruchomości w Pabjanicach Z. 881.996.-
" „ Łodzi „ 396.008. -

2. Maszyny i urządz. w Pabianicach Z. 854.406.09 
ff " „ ff Łodzi •• 368.821.-

3. Konie, wozy i samochody 
4. Remanenty: 

w Pabjanicach 
w Łodzi 

5. Gotowizna w kasie 
6. Weksle w portfelu 
7. Papiery wartościowe 
8. Banki i udziały 
9. Dłużnicy 

z. 239,451.61 
li 112,528.38 

z. 
1,278,004.-

1 ,223,227 .09 
23,811.87 

351.979.99 
34,499.34 
48,565.56 
21,010.96 

102,990.40 
420,434.73 

3.504.523.94 

Stan bierny. 

1. Kapitał akcyjny 
2. 11 na II emisję 
3. „ amortyzacyjny 
4. Wierzyciele: 

Dostawcy Z. 479,048.14 

z. 
1,200,000. -

840,000.-
457,118.24 

Inne zobowiązania u 371,370.75 850,418.89 
5. Sumy przechodnie 466.29 
6. Zysk: saldo z dn. 31/12 1925 r. Z. 1,304.72 

za rok 1926 11 155,215.80 156.520.52 
--~--~~~ ....... ....;...;~;.;;; 

3.504,523.94 

Rachunek dochodów i wydatków na 31grudnia1926 r. Rachunek strat i zysków na 31/12 1926 r . 

Wydatki. Ma. 
I. Koszty produkcji . Z. 1,647,220,30 
11. Koszty administracji, robocizny i świad-

Przeniesienie z roku ubiegłego 
Zysk za rok 1926 

1,304.72 
155.215.80 

czeń socjalnych 
III. Koszty ogólne 
IV. Podatki 
V. Odpisy na amortyzację 
VI. Zysk za rok 1926 

Dochody. 
I. Dochód z produkcji 

II. Inne wpływy 

722,250.33 
281,460.12 
138,655.48 
289,777.61 
155.215.80 

3,234,579.64 

3,231,835.11 
2.744.53 

3,234,579.64 

Zysk do podziału 

Pod•łał sysku. 

Na kapita~ zapasowy 
11 rezerwę podatków 
11 dywidendę 60/o od Zł. 1,200,000.­

Do przeniesienia na rok 1927 

156,520.52 

Winien. 

156.520.52 

50,000.-
34,000.-
72.000.-

520.52 
Zł. 156,520.52 

Bilans za tok 1926 został zatwierdzony przez Walne Zgromadzenie Akcjonariuszów w dniu 28 maja 1927 r. 
Zakłady Przemyalu WIOkiennłczego 

"DOBRZYNKA" , 
Spółka Akcyjna. 

'· • , • ·~·'::,, • I. • J '," ._ "'' , .,- ._,-,"'.-. 1 ' ~ „ . • • ·". 0 - • ~ I -------· 
Restauracja 

,,HUBER TUS'' 
t.ódi, ul. Piotrkowska tłr. 116 
~ydaje obiady z 3-ch dań po zł. 1 gr. 30. 
Wieczorem "a la carte" wszyatko na 
świeżem maśle o 20°/o taniej. - Piwo 
Sks. Ansztadta świetnie utrzymane. -

Z poważaniem 
Piotr Feder. 

_:· . ,, ,i·. . . „ . . . . " -.. •1 .:.} • -. ,,;_ 

4 Okręgowe Szefostwo Budownłc· 
·twa zwraca uwagę na „Polskę Zbrojną" 
Nr. 165 z dnia 19 c•erwca r. b. w której 
został ogłoszony nieograniczony 

przetarg publiczny 
na roboty budowlane i studniar· 
skie w garnizonie ł6dzkl111. · - -

Przetarg odbędzie •lę w dniach 4 
i 5 lipca r. b. o gods. 10-ej. 

' 

Zawiadomienie. 
Niniejs1:ym podaje się Sz. Publiczności do wiad()mości, 

iż nasza masarnia, tak jak poprzednio i obecnie sprzedaje 
kości, łebki wieprzowe, osierdzia, sadło i różne inne odpad. 
ki od wiepny eksportowych, po cenach bardzo niskich. 

Z poważaniem 

„KARNONJA" 
Żeromskiego (Pańska) 93. 

WyprN~:bywała Oka;j;z!edaż. , 

I ' 2.000 ~:::n:~~:'ÓW 2.000 
najnowszych fasonów, najlepszej skóry w cenie 

złoty~h 35 i 45 para 
STEL~NER, WEBER i S·KA, 

ul. Piotrkowska tłr. 141. 

Fabryka massyn poszukuje 
ód zardz 

ucznia tokarskiego na drzewn 
ucznia stolarskiego 

11cznia śluaarskiego 
Pierwszeństwo dla tych, którzv 

pracowali od pół do 1 roku. · 
Zgłoszenia: Przejazd 10 międz~ 

godz. 5- 6 po poł. · 

kryty, 5 osobowy w stanie pra• 
wie nowym tanio do sp!'zeda 
nia. Wiadomość ul. Targowa65 

u portjera. 

MaUter f ar~iau~i ! 
na wełnę do sztuk i przędzy j 

poszukiwany. Juljusn 17. ' 
I 

ZrJJg.ll@!l!ti@rg_ 
iprzglorg malar1l-it1 

A!!l!!-Ał/LllRll!! 
~ :J!®<iió,7h9azJ 4. 

• • li 
Idealna PAST A do zębów ; 

· K ft( M perłowy ; 
IHNATOWICZA, Lwów. / 

• rn 

f 

FARBA MINERALNA 

„SILEX" 
do malowania frontów odpor­
na na działania atmosferyczne 
FARBA oleina i lakierowa 

Albad.ln do. malowan!~ 
okien, duw1 1 

podłóg twardo i szybko wy-
sychająca. 

Wytw6rnła farb. Ba1der6w I po 
kosta 

KOSEL i S-ka \V todzi :~ 
Skład główny ul. Przeja•d 8. U 

Fi!la ul. Plołlrkewslla 98. ' 

Do akt. Nr. 151127 r. 

Oglosaenle 
Komornik puy 

!,d11ie Okręgowym 
w ł.odsi S. Gór• 
akl. aamieukały 11r 

"~~-~ "'• >.'P;e~ ,_ ..... , 

1.)1{ MtU. 

PIY~ ~l~KI 
aiywa przeciw waaystkłm cho- · 

robom cery jak I też aamiast 
pudru tylko Risfn. Zamłejsco• 

wym wysyła sł~ dużą tubkę po 
otrzymania sł. 2,50. W razie 
nieskutecznym wraca się pie­

niądze. - - - - -

__ ·- - ł.odsl pny ul. Sien-. ~ ' „ ... - . „~ ··- ............ 
choroby skórne 
włosów wene­
ryczne i , - .~.,,o -

,,. 
Główny skład na Polskę: 

R. SCHULZ, Poznań, I P. Wawrzyniaka 24. 

>98 

Szkoła Koedukacyjna (klasy wstępne) 

Zakład Przedszkolnego tłauczania (Z ogrodem) 

Mar.ii Zarzyckiej 
ul. Sienkiewicza 31 

Prowadzon„ pod kierunkiem Romany Zarzyckiej. -
Stkoła zapewrua troskliwą opiekę, warunki zdrowotne, 
rozwój fizyczny i intGlektualny. Zapisy przyjmuje kan­
celaria Szkoły co.hiencie od godz. 4-6 po poł. --

i ~~[lk·1 ~~~:i:;:. i9ó~; u.·P~ C. ol!łaua. łl! w 
I dnlu 1-go lipca 
I 19JTr. od g. 10 rano, 

w ł.ódsi pray ulłoy 
Północnej pod L. 6 
odbędzie alę apne­
da~ puez lkytację 
ruchomoAci naldl!­
cych do Szymchy 
Gutera, składaf~­
cych aię z. różnych 
gatunków wódek, 
ocenionych na su­
mę 634 Zł. 60 gr. 
ł.OUdn. 21/VI. 27 r. 
KOMORNIK 

od smoły i oliwy 
I poszukuje celem 
j ku~na. ;Zgł?-

uen1a puy1mu1e 
od dzi1iaj aat~­
pcafirmy lmpreQ 
nacja Bydgoszcz. 
Grand Hotel -
Łódź. ul. Piotr­
kowska Nr. 72, 
pokój Nr. 33. -

8. G6Hkl. 

płcio w~ 
Leczenie świ ala::111 
(Lampa kwarcowa) 
promieniami Roenł· 
~ena od 9-2 i od 
·1-8, 4-5 dla pań 
oddz. poczekalnia. 
Zawa d:!:ka nr. 1. 

llamlętać na:eży­
l' te.o katar kisz.11k. 
biegunki uporczy. 
we ro1:wolnienie -
leczy Mutabor-Raw 
1kl, Apteka Magi· 
stra Rawskiego -
Wuszawa. 
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Dziś wieSka · sens~cyjna premjeral 
- Ten, za którym szaleją kobiety całego świata -

RAMON NOVARRO 
ENID BEUt.ICJ w roli upadłej ulicznicy, Wallace Beerry, nie-

oraz B~l'ta;. dościgniony „Czarny charakter". 
W wysoce artystycznym i frapującym 
dramacie sensacyjno-erotycznym p. t. NA PARYSKIM BRUKU'' Golgota dwojga uczciwych ludzi 

. k~órym miłość usłała droftę cier-
! 51 . mową. - - - -

ZACZAROWANY SWIAT'' Sceny :r.: życia artystów filmowych -
H "Figle czarownicy" i "Zesłanie do piekła" 

Wysoce oryginalne humoreski z błaznem KOKO w roli główńej. 

PONADTO! 

Orkiestra symfoniczna pod dyr. koncermistrza p. Lłdauera • 

t- r. 110 

GRAND-KINO • l:ci!y!:'!~::!1ei Harry Liedtke --- Maria Jacobini --- Mal. Kupler 

Dziś wielka premiera! 
w obrazie tryskają­
cym szampańskim 
humorem p. t. „ HB A·B IA Hf l PIH n RI U" 

w 10 aktach. Przepych wystawy! 
Oryginalna gra! Arcyciekawa treść! 
Nad program Ferdek i Merdek. 

OgloSzenie. 
..... „„„„„„„ ... „„„Im! 

I OOtOSZt:NIA DROBNE. 
Po IO 1rosu ca wyraz. Dla po-

i tsukU"C7~ Dru7 I 1ross7 li „„,.._ Nalmnfefn• oarouenl• 
Urząd Opłat Stemplowych w Lodzi, podaje do publicz­

ne! wiadomości, że na pokrycie zale'1łych opłat i kar stemplo­
wych odbędzie się w dniu 30 czerwca 1927 r. od godziny 10 do 16 
sprzedaż z publicznej licytacji zajętych ruchomości u ni:tej wy­
mienionych płatników: 

50 1t'OS%Y. „„„„ ... „am-=im:11!ml11mmmim:::„m 

1) A. W. Sommer, Gdańska 124, meble, 
l) Sz. Zylberbersl, Żórawia 13. meble, 
3) Sp. Akc. M. Tauman, Jul)usza 618, meble, 
4) A. J. Chasilew, Cegielniana 32, 100 butelek likieru, 
5) L. Lewin, Zakątna 13, lustro tremo, 
6) Int. Sz. Nebelski, Zachodnia 57, 2 maszyny do pisania li-

czenia, 
7) St. Engler, Narutowicza 20, maszyna do pisania, 
8) T. Oderberg, Lipowa 20, meble, 

ff IU!B i WUlhOUJanłe 
Houno l SPPZRdBt 

9) P. Bekerman, Piotrkowska 78, meble, 
10) K. M. Wagner, Traugutta 7, meble, 

Sprzedam dwa au­
tobusv 20 osobo 

we marki francus­
kiej „Berlłet" 16 
42 H. P. w dosko­
nałym stanie. na 
pneumatykach, tyl­
ko koła podwójne. 
Zgłouenla Rusz­
kowski. Bydgoucz, 
Paderewskiego 37. 

11) Adolf Kroening, Piotrkowska 134/136, 50 metr. towaru, 
12) H. Pfeffer, Piotrkowska 111, 30 koców i biurko. 

Zasekwestrowane przedmioty są do obejrzenia . u wymie 
nionycn wyżej płatnjk6w w dniu spr:r.:edaty. 

Łódź, d. 22 czerwca 1927 r. 
NACZELNIK URZĘDU: 

J. Kordasz. 

Motocykl m a r k i 
Iii marki „New Hu­
dson'' 4 H. P. z 
wózkiem w dobrym 
,tanie do sprzeda­
nia. - Wiadomość 
Zgierz, Błotna 1', 
od od 4-5 po poi. 

4223 

~ ~ Płytki terrakotowe 
n1 do pokoi kąpielowych, kuchni, korytarzy, sal fa-

• nkasyjnie do •prze-
dania meble sa­

lonowe czarne, ka­
napa, ctół i krzesła 
Zamenhofa 6, m. 32 

~ brycznycb i t. p. 4240 

n Płytki glazurowane 
1J do wykładania ścian również kwasoodporne. Hto chce dobrze 

kupić, sprzedać 
1 u b wydsierła.wić 
mailltek ziemski -
iospodarkę, d o m, 
willę. plac, młyn 
wodny motorowy 
niech 1ię zwrócł do 
Biura pośrednicze­
go Władysława Du­
dka Zgierz Piłsud­
skiego ::1'7. Wtzelkie 
zlecenia biuro za­
łatwia uybko ener­
l(icsnl9 i sumiennie 
hes wprowadzenia 
w błąd nasze! Kli­
jentell. Majątki ma­
my sprawdzone o­
soblśale ze docenia 
samych 1praedaw­
ców. Ceny pny­
atępne bukonkuren 
cyjne sa wskaza­
niem o s o b i s te m 
wszelkich obiektów 

,. 
I Klinkry żelazne 
~ t. j. płyty kwasoodporne do wykładania sal fa-
~ brycznych. 

Mater.lały szamotowe, 
Gips, Wapno, Cement 

Karol Foerster, 
Łódź, D~bowa 3. Tel. 42-82. 

LETNISKO 
Kilka słonecznych ładnyoh pokojów ł 
kompl. dobrem utn:yma11iem wydsierża­
wię rn.yjeżdającym letnikom. Zgł. do 
lofji Błażejczykowej Koronowo pow. 

Bydgoszcz. 

w~P-e~n-s-jo_n_;ł: „Helenka" 
Zakopane - ul. Kamieniec. 

Gruntownie odnowiony, kuchnia 
wyśmienita, wQranda śliczna, pia· 
nino, dzwonki elektryczne, ła­
?:ienka -nowy zarząd. Ceny kon-

kurencyjne. 
==-·--~~-~r-,•-~._ __ 

~omo[ni~ na~maUtra. 
Do tkalni me~hanlcznej bawełnianej pa­
trz:ebny młody cdow'ek Polak z ukoń­
=zoną Peństwowll S7kOłll Włókiennicz~ 
majacy nafmnief 2 lata praktyki w fedneJ 
'l wiekszych tkalni bawełnianych. Do o­
f„rty dołączyć „cur;lculum vitae• odpisy 
§wladectw, refereac1e, stosunek do. słut: 
by wof1kowej. Oferty do admł1111tracf1 

Kur. Łódz " pod „300". 
,.. __ ...,,_~- ~· 

Dr. rn01. 

l.Wein~ern Koń 
wlembowy 

Do akt. Nr. 466127 r Do akt. Nt'.2194,26 r. 

OOLOSZl!Nlf. Ogłoszenie 
Komornik prsy 9-­
dsle Okręitowym w 
ł.odzi S. Górsld, 
n.miuzkały w lo· 
dsi przy ul. Słenltle 
wloza 9, na zasadsłe 
art. 1030 Ust. Po1t. 
Cyw. ojlłana. ie 
w dniu 30 caerwca 
19.27 rok u - od 
J%odsłny 10-ef rano, 
w ł.odsl, prsy ulicy 
Wolborklej Nr. 37. 
ot!będsie elę 1prze­
dat pnes licytaoh1 
ruchomołcl nalet,. 
cych do Szai Ssma 
ragda, akładająoych 
ałę z mebll Hnuyah 
ocenlonyah na au­
mę 850 Zł. 
ł.ódf, d. 22VI-1927 r 
Komornik 

S. Oónkl 

'l(omornlt • przt 
~e,dsłe Olilręl!. w 
ł.odzł ST ANlilA W 
DULKOWSKI. zam, 
w lodsł, przy ul. 
Gda11.slde! nr. 6 na 
sasadsie art. 101'> 
Ust. Post. Cyw. •o­
jfłaasa, ie w dn. t 
lipca 1927 roku 
od 1łod:1. 10 rano w 
ł.odzi. przy ulicy 
Al. I-go Maja nr,51 
odbędzie 1!ę sprae· 
dat przez licytację 
ruchomołcl nale:&11.­
cych do Izydora 
Mrówki I 1kładai!l· 
cych się z piani­
na i kredensu, oce­
nionych na aumę 
500 zt. 
I.ód!, d. 21/VI-IT r. 

Komornik 
S. DlllkowakL 

M"ł~zyfni DU dl. z J„~r~;a~ 
"C tyuny „G O PL A-

Chor. wewnętrsne 
1pe e. itłuc i serc a 
NaAwletlaule lampll 

ltvarco-.rą. 

clerplący na niemoc N A" po g1 untow­
płclową, otrsymają nym remoncie aru­
za swrotem kout6v chomiony sostal 
prusyłkl w wy10- dn. 1-go uerw:ca 
kołd 1 zł. (ewtl. - pod kl1row111c­
:i:nacxkaml pocsto- twem prof, d-ra L. 
wemil bespłatnll' Korczyd1ki1go. ln-

dobn:e iafeżdzony moją ksiąłkę o mym formacji ~dzieła co 
z powodu wyjazdu sensacylnym wyna· do zakładu I pen-Cevlelnlana łf. 

Y.I. H-01 
Od l-4 :_8-9 

W :c.--łey ua Wól 
ce od 4-5-ef, 

laxktt „Heureka" slonató~ Z~rząd 
do sprzedania A.drH .Patent .!O" Usdrow1ska 01có~ 

Wiadomość : Sien- 'uf, Kolouvar (Ra- S-ka Akc. w 01-
kiewic rn ~ ('. teJ. :.f:;:munJa) Po1tfach 1 cowle, 

4202 

Dlta11yinie do 1prze­
dania otomana, 

kozetka, tremo i 
stolik nocny, Tapi­
cer, Nawrot 8. 3135 

Wilia w Bydgou­
czy wspaniałe 

ueściopokojowe 
mieszkanie - wy­
kwintne unądse­
nie, prawdziwe dy­
wany i obrazy e­
wentualnie bez u• 
rsądz:enia. łanio na 
sprzedaż. - Oferty 
Nr. 764 „Kurier" -
Bydgosz:az - Parko~ 
wa. 3281 

Ok;;rjnic illi1 du.ty 
rozsuwany, oto­

many, kozetki, krae­
sła, duły wybór da­
je na spłaty oras 
przyjmuje zamówie­
nia w sakres tapi­
cerstwa wchodzll­
ce Stanisław Ga­
bała, Karola 1. 

3277 

Do sprzedania w 
Zgierzu pół do­

mu z ol!rodem i 
pl1U1em. Wiadomolć 
l.ęczyob 48, Zgierz 

4286 

lprzedam 24 mor­
ł] gi złem{ z ogro­
dem i budynkami, 
ziemia sasiana zbo­
żem żytem, owsem 
ł kartoflami. Do­
wiedzieć 1ię mot­
na: Pomor1ka 18, 
dozorca wskde. 

4:176 

Do spneda;iia kil­
ka domów tanio 

w ł.odzł. Zgło!ze­
nla do neźnilca ul. 
Kracza 24, 4282 

W dobrach Rssew, 
10 km. od Lcdzl, 

2 km. od stacji ko­
lei elektrycimej -
Łódź-Konstantynów 
jest do sprzedania 
kilka działek itrun­
towych na cele rol­
nicze, oitrodnic:ze­
oraz budowlane. -
Do wynającia.rów­
nid na se:r;on letni 
jeszcze 3 mieszka­
nia dwuublkacyjne 
po cenach bardzo 
przystępnych. Na 
miejscu m 1 e k o i 
vanywa. Wiado­
mość w sanądaie 
dóbr Rszew poczta 
Konstantynów. 4285 

Hatychmla1t s~rze­
dam pół domu, 

składającello się • 
::13 mieszkad. Cena 
16.000 zt. Wiado· 
mołć: ul. Piotrkow­
ska 183, u dozorcy. 

4284 

1. anto 70-50-20 
włókowe maj~tlri 

100 morgowe ośrod­
ki poparcelacyfne 
10 - 15 morgowe 
gospodarstwa rolne 
powiaty Bn:nlński, 
Rawski,Opoczyt\ski. 
Domy. place, las w 
Tomu1ow1kiem. -
Wiadomość Toma­
szów, Antoniego 12 
Biuro porad-:leceń 
prawnych i handlo­
wych. 4:190 

Do sprzeda~a ro­
wer prawie no­

wy. Wiadomość ul. 
Pusta Nr. 20. 1293 
l!orl.Pian lub pla­
f uino kupię. Ofer­
ty sub „Nr. 3286" 
do admini1tr. „Kur· 
jera Lódzlriego". 

3286 

Okazyfenle można 
kupić u tapicera 

Nawrot 8 kreden1, 
s1sfę.stół, stolik do 
kart, etaterkę oras 
otomany, leżaki 
krzesła, tanio i na 
raty'- 3293 

Pmady i um1. 
Zaofiarowane. 

Potrzebny chłopiec 
do praktyki. -

Zakład Jubilerski 
Fr. Dębowakiego -
Piotrkowska 186. 

'

otuebna biura­
lłstka z kaucją 

1000 ir:ł. do samo­
dir:ielneito prowa­
d1enia intera1u. 0-
f~rty 1ub „E11ergł­
czna11. 

Potrzebny majster 
do trykociarnl. 

Wiadomość Zagaj­
nllrowa 73. 3277 

Monter na central­
ne 011rze•anłe, 

kanalizacje i wo­
docłą~i może się 
:r<tłoslć do biura 
Technicznego - S. 
Domań1kl i S-ka al. 
Piotrkowska 17. 

4274 

Potrzebna eksped 
jentka znahlca 

buchalterię. Oferty 
proazę składać: Cu­
kiernia, Zitienka 29 
notrzebne pako­
ł" waczki i obclą­
ganki do fabryki 
cukrów. - Wiado­
mość: Cukiernia •l. 
z_~ierska 29 4278 
Młoda rutynowana 
111 freblanka o mi­
łej powier1chow­
nowści i wesołego 
usposobienia po­
trzebna natychmiast 
do 3 letniej dziew­
czynki. dom chrz:aś· 
cijadski. Pomonka 
5, m. 6, III piątro, 
front. 4279 

Pot~;;bny chł;j,~ do warszt.tu sto­
larskiego. Wiado­
mość: Wschodnia 
12 w podwórzu. 

4287 

Sir:ukam wapólnlka 
lab wspólniczki 

z kapitałem do zł. 
10.000.- ewentual­
nie pożyczki (• ty­
godnłow, spłatą) -­
ctelem powlęksnnła 
dobrze prosperują­
cego interesu kon­
fekcfi damskiej -
dziecinnej i galan­
terii w c 11 n t r u m 
miasta Łodsi. Ofer­
ty uprauam do ad­
ministracji „Kurie­
ra Łódakiego" pod 
"Wspólnik". 4291 

P"';t;~hl-miast zdolni ma­
larze. ul. Wschod­
nia L.61. I p. m. 6 
M. Kumierczak. 

429ł 

Pracownia 1u\den 
poszukuje po­

dręesnych do szycia 
Zawadska 17, m.'26 

4299 

Poszukiwane 

Młody technoloa­
(absolwent Lł­

ceum Tećhnic1me­
~o) poszukuje ja­
kiejkolwiek posadv 
OferlT pod .J. C." 
do „Kuriera Łódx­
kieJlo". 4140 

Biuralista possuku­
je oracy w biu­

rz:e lub w handlo­
wym lntereaie, zło­
ty kaucfi 500 zł.­
Oferty w administ­
racji pod .500" 

4262 

DrzvlO::ę p o s a= ci'ę 
biurową lub In­

kasenta, mof!ę zło­
ŻTĆ kaucji 1000 r:ł. 
Oferty pod „1000". 

4267 

Rutynowana na­
uczycielk1t - wy­

chowawczyni po­
szukuje oosa~ w 
miejscu. Długoletnie 
świadectwa, refe­
rencje. Zgłoszenia 
pod .z a r a s" do 
.Kuriera Łódzkie­
go", Piotr\:ows\a 11 

3129 

Małżedstwo w star­
~ szem wieku -
bezdzietne, - Mąż 
obeznany z moto· 
rem oraz •na się 
na "'"9"~ac\i ł. u•'IL­
kodseniu muru -
drzewa - bruku z 
b:e.ku mlesir:kań po· 
szukuje posady do­
xorcy. Łaskawe o­
ferty 1ub „Dozorca" 
proszę złożyć w 
administracji "Kur­
jera Łódzkiego". 

4::114 

18.'.';t~-letnla pa­
nienka s T od­

d•iałowem wykształ 
ceniem umiejąca 
szyć poszakulę ja­
ltiejkolwiek pracy, 
Oferty aub „18". 
-~x,...cocm.., _ _,, __ 

Rządca energlcsny 
prayjąłby jeszcse 

domy do admlnlsl­
rac:fi. Oferty sub 
„Doświadczony• do 
admi11lstr11eji. 4283 

lakal1 i mlmłanta. 

Zami•nię pokól z 
kuchni' na ul. 

Andneja na takież 
przy lnu~j ulicy 
Oferty 1ub." Zamia­
na" 4107 

Tatarów koło W o­
rochty, Wschod­

nie Kartiaty Pen•io­
nat Zofjówka, sta­
rennie uuądzony, 
bardso pięknie po· 
łotony, kuchnia ob­
fita i smaczna, wo­
docią~i. piękne o­
tocsenie, sala, for­
tepian, radio, wy­
cieczki. Wiadomość 
inż Zofia Zaradska 
Krynica willa „Świt' 
(Złoty Krsyż) od 1 
c11erwca. na miejscu 
w Ta~arowie . 

rtensjonat Marii 
!r' Zarzyckiej Al. 
Kohluukl 32 m. 7 
prsyjmuje ucsenice 
lub nauczycielki. 
Zapawnia stę tros 
kliwą opiekt. wa­
runki zdrowotne. 
Ceny umiarkowane 

4301 

ftatJymonJnloe. 

Dgenci obeznani i 
wprowadzeni w 

aptekach, droger­
iach i all-lepach ko 
lonfalnych na pro­
wizję od nraz po­
szukiwani. . Oferty 
sub: "B.G. 1927.p 

Garaże na aamocho 
dy do wynajęcia. 

Obejrzeć moina ul. 
Sładowa 30. 4:ł56 

Peuulrnję sklepu • 
miHzkanlem przy 

ul. Rzgowskiej. -
Oferty 111b "1125" 
do e.dminlatncfi, 

l\and~tal, te 9~7.'l' 
Il' azle powodzenie 
twoje zalety prze· 
dcwnystklem od 
dobrego otenlenla 
się lub zamążpój­
ścia, Jetell nie man 
odpowiednich zna­
jomości, udaj się z 
całem zaufaniem do 
największ:e1to w Pol­
sce bima polre­
dnictwa małteó.stw 
.Matrymonjum" w 
Warszawie. ul. No­
wogt'odaka 36. Na 
k a ż d • li Łowne 
zgłoszenie natyc:h­
~laat wysyła 1ię 
k!lkadałeti,t stosow 
nvch ofert. sscse­
itółowe informaeje 
i fotografie praQną­
cych wyjść za mąt 
lub ohnić cię osób 
Podadamv setki li­
stów d11iękczyn­
nych za udcutec:i:­
nione małżedshra. 
W a1'unkl przystęp­
ne Ścisła dyskrecja 
zapewnlor.a. 332 8 

no1iadacze row11-
i'! rów! Wasu nie· 
modne wysokie ra­
my. prir:erabia lub 
zamienia na nałnow 
uy fason, emalio­
wanie, reperacje.­
vu:ystkie c z ę ś c i 
składowe - opony 
nafta.niej Gł ów na• 
36, L.Taler.tel.50-'2 

do adm, 4198 
ftotuebne ucz•-
!.' nice do praco­
wni kapelussy La 
belle Saison Piotr­
kowska 126. 3298 

4289 

Horzyłtna okazja. 
ł.adny pokój. du 

tv. frontowy o 2-ch 
oknach umeblowa­
ny. lub nieumeblo­
wany. ze wsir:elkie­
mi wy~odami, z o 
bladami 1 u b z Dkusserka Drzy• 

małow• pnyj­
muje zam6wienia­
Plotrkowska L. 223, 
m. :.5. 2271 

Feleierka akuszer­
ka dyplomowa­

na spacfalistka m11.-
1aży1tlła ' prz:yJmu• 
je masaże. K. Ml· 
chajłowa ul. Mo· 
niuuki 11, m. l6. 

4277 
nrośby. skargi pl· 
l' sz:ę tanio I domy 
w SRIZ!\d przyjmu· 
ję darmo prawie. 
Biuro PrMb, Kru· 
cza Nr. 24. 4282 

Zaonblone doknmautr 
ltanisław Urbaa.e't 
~J lntynierska L. 1, 
zl!ubit portfel U• 

wieraiący r ó ż n • 
patiiery. dowód oo 
sobisty. wydanv 
Poimaniu. oras ksią· 
łeczke woisk1Jwą-

.,, Poznan;u. 
wydaną w P. K. U 
Łaskawe~o znnlari 
ce uprasza się 
zwrócenie papier6 
gotówkę proszę za. 
trzymać. <".211 -
Czesław Adamcz 

w ólc.ańglta 23 
sgubił portfel Ził 
wieTający dokumeii 
tv. kei11.żeczkę Y 

skow11. wydaną 
P. K. U. w Sicie 
niewleach - ora 
świadectwa. Łaska­
w„~o '"T.u11.\11.zc, 
pra11am o zwróc 
nie zewartołcl, li 
tówlrę mote :i:atr 
mać. 4 
leon Pap~kl 
li sgubił mat:y 
wydaną w P 
atwowej S z k o 
Włókienniczej. 

4 

Dr. 

M. 5łal 
Zielona 6. 
TEL 45-49. 

Chorobv skórne 
wenervczne. 

?rzyjmuje od 8 
9.30. 12-2 I od 

Do akt. N I". 610121 
Ogłoszr.l'n 

i~orn nrn1k p 
!łądzie Okri:~o 
w ł.od:.i S. G 
słd, :1amlenk9l'f 
ł..odsi pnv al. SI• 
ft:iewiu'l 9.n'l :nit 
d11ie art. 1010 U 
C. oi;ttasz:!\, ~e 
dniu 1-go li 
19JTr. od~· 10 r 
w l,odsi puy 
Nowomiejsk~ "'j I.. 
odbęd:i:le eię spd 
dał przez lic'yl 
ruchomo§c:i nald 
cych do .T611da 
mana, skłnda!11 
się z mebli, oc 
nych na sumę 
Zł. 
ł.M.f,dn. :ntVI. 
KOMORNIK 

S . Gd 

Inteligentni encar­
gici:nl panowie 

mollą otrzymać sta­
łe ujęcie celem 
odwiedsanla p. p. 
kapców i fryzjerów. 
L. K. Le.nss Łódż, 
Gdańska Nr, 12. Je­
neralny Prz:edat11.­
wiclel na Pot.kę 
firmy 1agranicanej 
„Homefa" T. z. o. p. 
fabryka Manekinów 
woskowych. 4295 

całod:iiennem 1 
utrzymaniem. tylko 
solidnemu panu do 
wynafęcia od 1 lip 
ca r. b. Wiadomość poszukuj<; zł. 200 • 
ul. Konstantyno•- tys. pożycaki na 
ska L. 19, m. 9. dobry procent i za 

~273 dobrem zabespie· fi. RY~Ie 
notrzebne zdolne 
I:' c!o pracowni su­
kien Żerttm11lie1to 
13, m. 7. 4130 

1 „z:rniem. - Biuro 

1„3pokoje ~ umeb 0 Próśb Krucn 24. 
wane. ewet. 4281 ze stołowaniem, do __ .,,, __ „w_w ___ _ 

wynajęcia. Nawr.ot ·O"' u w ie t r ~a le 
34, I p. m. 3. lnfor zgrabne ta~10 na 
macje od :l-4 raty „Kredyt Na-

4292 wrot 15 I p. 561. 

b. lekarz S1p. 
ł.azar:r;a. 

choroby skóll 
weneryc111ł 

ZamephofaL 
od 6-S. niedz. ttl 

Redaktor Naczelny: 

<AellawOumko'WskL 

Odbito we własnej drukarni ul. Zawadzka Nr. 1. Wvdawr::i: Jan St,•nr,tk<«ws1d. 
z upoważnienia T -wa Drukarsko-WydaWGicze&o S~. z ' '. r. odJ 


